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W ł a ś c i w a  o cen a  s t opni a  s p r a w n o ś c i  f i zyczne. iyjczy z a p r a w y  
s p o r t o w e j  p os i a d a  duż e  p r a k t y c z n e  z n ac ze n ie  nie ty lko dla 
s p or t u  i w y c h o w a n i a  f i zycznego,  a le  r ówn i eż  w  c ał oksz ta ł c i e  
z a g a d ni e ń  fizjologii  i h i gieny  p r a c y .  T o t e ż  od daw na,  z a r ó w n o  
f izjolodzy,  j ak  i w y c h o w a w c y  f izyczni ,  s t ar al i  się z na le źć  p r z e d ­
m i o t o w y  S pr a wd z ia n  o k r eś l a j ą cy ,  choć  #  p rzybl iżeniu ,  i s t otną  
w a r t o ś ć  f i zy czną  b a d a n e g o  o so bn i ka  i p o z w a l a j ą c y  p r z e wi d z i e ć  
g r a n ic e  jego m a k s y m a l n y c h  wy s i ł ków'  bez  s z k o d y  dla zdrowda.  
Za  p u n k t  w y j ś c i a  s ł u ż y ł y  s p o s t r z eż en i a  p o c zy n io n e  u w y b i t n y c h  
s por t owc ów'  w czas i e  z a p r a w y ,  w  ścis łej  ł ąc znoś ci  z  k o n t r o lą  
l ek a r s k ą  ogól nego ich s t an u z dr owi a ,  a  d o t y c z ą c e  główmie u k ł a ­
du k r ąż en ia  i oddyc han i a .  W m i a r ę  r o z w o j u  n a u k o w y c h  m e to d  
b a d a w c z y c l i  w  w y c h o w a n i u  f i zycznym,  o r a z  p os t ę p u  w  dz ie ­
dzinie fizjologii  s to s o w a n e j ,  p o d a ją  różni  a u t o r z y  c o r az  to n o­
w e  próby ,  j ako  w s k aź n ik i  wy d o l n o śc i  f izycznej  us t ro j u .  P r ó b y  
p o w y ż s z e  op ie ra j ą  się p r z e w a ż n i e  na  kont ro l i  t ę tn a  i c iśnienia 
k r wi  p r z ed  o r a z  po wy s i łku ,  n a  czas i e  p o w r o t u  ich do n o r m y  
s p o c zy nk ow ej ,  na  czę s t ośc i  i g ł ęb oko śc i  oddechów7, 'na c zas i e  
trwuania be zde chu ,  wie lkośc i  w e n t y l a c y j n e j  płuc,  p oj em no śc i  ż y c i o ­
w e j  płuc,  na  okr eś l en i u  s p r a w n o ś c i  mi ęśn i owe j  lub na  ł ączeni u kil­
ku  t ych  c zyn n i k ów7 r azem.  P ró bo wmn o  r ó wn i e ż  zas tosow-ać m e ­
t o d y  ba rdz i e j  z łożone,  j ak  ok re ś l en i e  p oj emno śc i  wy rz ut owmj ,  
c z y  m i nu t o we j  serca ,  j ak  b a da n i e  z u ży c i a  tlenu,  wd ypl i iwani e  
m i e s z a n e k  p o w i e t r z a  z dwmt lenki em w ęg l a  itp. W s p ó l n ą  u j em ną  
c ec h ą  wi elu  t y c h  p ró b  j es t  uwz gl ęd n i an i e  w nich m a ł eg o  z a ­
z w y c z a j  odc in ka  c zy nn o śc i  us t ro ju ,  a  w ł a ś c i w i e  jego reakcj i  na 
w y s i ł e k  m ię śn i owy ,  z a l e ż n e g o  p r z y  t y m  od r ó ż n y ch  u b o c z ­
n y c h  c zy nn i kó w,  nie z a w s z e  d a j ą c y c h  się w  czas i e  p r ó b y  u s u ­
n ąć  lub u zgodnić  z c z yn n i k i e m  z a s a d n i c z y m  Ta,  do p ewnego ;  
s topn i a  j e dno s t ro nn oś ć ,  a c z ę s t o  n i edok ła dnoś ć  m e t o d  j es t  p r z y -  
c z j  ną,  że  z aga dn i en ie  oc en y  w ła ś c i w e j  s p r a w n o ś c i  f i zycznej  
j es t  c iągle  a k t ua l ne  i w y m a g a  dla s w e g o  r o zw i ą z a n i a  da l s zy ch  
w y s i ł k ó w .

*

W  s a m y m  z a ł oże ni u i s i o ty  i celów7 w y c h o w a n i a  f i zycznego 
l eży  w s z e c h s t r o n n y  i ha r moni jny '  rozwmj ca ł ego  o r ga niz mu.  W e ­
dług O s m  ó 1 s k i e g o ())„' ce l em w y c h o w a n i a  f i zycznego  j e s t  
nie t j  Iko w7z mo c ni ć  i r o z w i n ą ć  mięśn i e  (siła),  ale t a kż e  u s p r a w ­
nić n e r w y  c zu c i o w e  ( odwa ga) ,  r uc howe ,  uk ł ad  kr ąże nia ,  płuca,  
mózg,  d a ją c  w  sumi e  h a r mo ni ę  i k o o r d y n a c j ę  w s z y s t k i c h  uk ł a ­
dów7 u s t ro j u  ludzkiego.  S p r a w n o ś ć  i p r a w i d ł o w a  c z y n n o ś ć  j ed ­
n e go  n a r z ą d u  nie z a w s z e  ś w i a d c z y  o t ak i m s a m y m  stopniu 
sprawmości  innych s t ą d  mi er ni k  i s totne j  s p r a w n o ś c i  ogólnej ,  
b i or ąc  za  p u nk t  w y j ś c i a  b ad an i e  j e dne go  układu,  np. o d d e c h o ­
w e g o  m o ż e  ty lko  poś r ed ni o  w s k a z y w a ć  na  s t an  se r ca ,  c z y  s y ­
s t e mu  n erw7o we go .  N a jlep sza  s to s u n k o w o  bpdzie  próba o k re ś la ­
jąca s top ień  i ja ko ś ć  c z y n n o ś c io w e j  k o o rd y n a c j i  t r ze c h  za sa d n i  
c z y c h  e le m e n tó w  u s t ro jo w y c h :  o d d ych a n ia ,  k rą że n ia  i c z y n n o ­
ści u k ła d u  m it jśn io w o -n erw o w eg o .

S k u t e c z n o ś ć  i wair tość o ddy ch an i a  z a l e ż y  od pr opor cj i  dwócl i  
p od s t a w o w7y c h  s kł adn ików7 m e c h an i z mu  p r z e w i e t r z a n i a  płuc,  tj, 
c zę s t ośc i  i g ł ębokośc i  odd ec hó w.  Os ob ni k  w y t r e n o w a n y  w  c z a ­
sie p r a c y  w y r ó w n u j e  z w i ę k s z o n e  z a p o t r z e b o w a n i e  t lenu w  2/3 
do 3 4 p r z ez  pogł ębi enie  oddechów7, a ty lko  w  1/3 do 1 '4 p r z ez  
p rz y śp i es z en ie  c zęs t ośc i  ruchów o d d e c h o w y c h  ( K a g a n  i K a ­
p ł a n  (2)). P og ł ęb ie ni e  od de ch ó w,  p r z e k r a c z a j ą c e  pewmą o p t y ­
m al n ą  gr an ic ę  p o w i ę k s z a  p r z e s t r z e ń  b e z u ż y t e c z n ą  płuc.  niekie­
dy aż  do jej dwmkrot ne j  wi elkośc i  ( K r o g h ,  L i n d l i a r d ) .  P r z y  
g ł ębokośc i  oddechów w g ra n ic ac h  0,3 do 1.0 litr., p r z e s t r z e ń  
b e z u ż y t e c z n a  nie ul ega  zmi an ie  (,P i e r c e i H o o v  e r (3)). 
C z y n n o ś c i o w e  n a d mi e r n e  r ozc i ągan i e  płuc m o że  s p o w o d o w a ć

w  r ezu l tac ie  p r zewde kł y  s t an  r o z e d m y  o c h a r a k t e r z e  u r z ą d z e ­
nia w y r ó w n a w c z e g o  (T e n d e 1 v o (4)).  W i e l k o ś ć  płuc  mo że  b i ć  
m i a r ą  w a r t o ś c i ,  c z y n n oś c i o wy c h ,  jes t  bow7iem odw7rotnie  p r o ­
p o r c jo n a l n a  do  „ r ez er wmwycl i  sił",  a  w p r o s t  p r o p o r c j o n a l n a  do 
Stopnia w y k o r z y s t a n i a  zdo lnośc i  w y r ó w n a w c z y c h  (l5 o d k  a- 
m  i ń s k i (5)). Dr oga ,  j ak ą  n a kr e ś l a  p ł uco m wys i ł ek  f i zyczny,  
z w das zc za  o d b y w a j ą c y  się w nieodp’ow'iednicli  w7a r u n k a c h  p r a c y  
(pył ,  n i eodpowie dni  w-iek, c hor oby) ,  p r o w a d z i  p r z ez  n a s t ę p u j ą c e  
e t a p y :  p ł uca  nor mal ne ,  p ł uca  s p o r t o w c a ,  ro zc i ągn ię te  pł uca  (vo -  
lu m e n  p u lm o m u n  a u c tu m )  i r o z e d m a  ( e m p h y s e m a ) .  U  z a p r a w i o ­
n yc h p r z y ś p i es z en ie  w y s i ł k o w e  o d d e c h ó w  r o z p o c z \  na się 
z c hwi lą  o s i ągan i a  m a k s y m a l n e j  'głębokości ,  u t r z y m u j ą c e j  się 
n as t ę pn i e  n a  s t a ł y m  poz iomi e  wdelkoś-ci o p ty ma l ne j  (C h r i- 
s t e n  s e  n (6j)l Z a p r a w a  sportowm,  z mn i e j s z a j ą c  s z y b k o ś ć  p r z e ­
pływni  p o w i e t r z a  ( o dde chy  zwnoln.otie,  a  pogłębione)  u s p r a w n i a  
w e n t y l a c j ę  płuc  i powmduje  lepsze  w7y k o r z y s t a n i e  t lenu kr w7i 
t ętniczej .  S t o s u n e k  we n t y l a c j i  w7 s p o c z y n k u  do we n t y l a c j i  p o d­
c z a s  p r a c y  w7 w7a r u n k a c h  n o r m a l n y c h  w a h a  się w7 g r a n i c a c h  
1:10, w y s t a r c z a j ą c  zupeł ni e  do p o k r y c i a  z a p o t r z e b o w a n i a  t le­
n o w e g o :  spr in t  p o w o d u j e  6 - kro t ny ,  j a z da  na  r o w e r z e  d ł u g o d y ­
s t a n s o w a  10-, a  n a w e t  15- kr ot ny  w z r o s t  we n t y la c j i  płucnej  
(M i s s i u r o-’- i S z u I c (7)). J e dnos tk i  s p r a w n i e j s z e  c ec hu j e  n i ż­
s z y  w7z r o s t  p r z e w ie t r z an i a ,  p r z y  b ar dz i ej  o s z c z ę d n y m  z u życ iu  
t lenu.

Usprawmienie  w7euty l ac j i  ł ą c z y  się z u s p r a w n i e n i e m  ukł adu  
buforow7egó  krw7i i mięśni ,  s t ąd  w y t r e n o w a n y  tę s a m ą  p r a c ę  
w y k o n u j e  z m n ie j s z y m  z ad ł użen i em,  a z a r a z e m  jes t  w s tanie  
z a c ią g n ą ć  w i ę k s z y  d ł ug  t l e n o w i  (0,15— 0.25 litr. na  kg  wagi )  
niż n i e w y t r e n o w a n y  (0.1 litr.  na  kg  w a g i  —  M i s s i  u r o (8)). 
N i e d o s t a t e c z n a  w e n t y l a c j a ,  np.  u o so b n i k ó w  z r o zed mą,  t ak  s a ­
m o  j ak  p r z y .  n i e d om o dz e  kr ążen ia ,  a  p o^a  t y m  u l i i e wy t r eno -  
wanycl i ,  w y w o ł u j e  w z r o s t  obję tośc i  m i n u t o w e j , s e rc a  ( K p p i n -  
g e r  H. ,  K i s c h  F.  i S c h w a r z  (9)), o b a r c z a j ą c  je d o d a t k o w ą  
p r a c ą  w y r ó w n a w c z ą .  P r z y  u m i a r k o w a n y c h  w ys i ł ka ch ,  t y p o w ą  
r e a k c j ą  s e r c a  jes t  w  t ym w y p a d k u  p r z y ś p i es z en ie  r y tmu ,  p r z y  
w y t ę ż o n e j  p r a c y  do p r z \  ś pi eszen i a  r y t m u  d o ł ąc za  się z w i ę k ­
szenie  wi elkpśc i  w y r z u t o w e j  s er ca .  W p ł y w 7 w y t r e n o w a n i a  p r z e ­
j a w ia  się nie t y l ko  w  m n i e j s z y m  w7z rośc i e  o bj ę t oś c i  minu t owe j ,  
a le  i s z y b s z y m  p o w r o t e m  do n o r m y  sp7o c z y n k o w e j .  Cz ę s t o ś ć  
r y t m u  s e r c a  z a l eż y  w p r a w d z i e  od w  i  e 1 l i  czynni ków7 n a t u r y  n e r -  
w o w o - . w e g e t a t y w n e j ,  himioralnej ,  f i zycznej  i psy ch icz ne j  —  n a ­
tężeni e  j ed n ak  p r a c y  j es t  z nich n a j w a ż n i e j s z y m .  Za l eż ność  ta 
u w y t r e n o W a n y c h  jes t  dość  s tała ,  u n i e w y t r e n o w a n y c b  ulega 
latw7o zakłóceniu .  W y s i ł k i  s z ybk oś c i  da ją  w i ę k s z y  w z r o s t  c z ę ­
s tości  t ę t na  niż wys i ł ki  w y t r z y m a ł o ś c i .  S t a n  w y t r e n o w a n i a  
w p ł y w a  r ó wn i e ż  na  z a c h o w a n i e  się c i śnienia  kr w7i w7 czas ie  i po 
wys i ł ku .  U osobni ków7 o s ł abej  z ap r awi e ,  p o c z ą t k o w y  w z r o s t  
c i śnienia  s k u r c z o w e g o  w7 c zas i e  p r a c y  m o ż e  późnie j  ulec s p a d ­
kowa n a w e t  poniżej  poz iomu w e j ś c i o w e g o .  P o  w7ys i łkac h  k r ó t ­
k o t r w a ł y c h  ciśnienie k r wi  m oż e  b y ć  nieco w y ż s z e  od n or my ,  
po d ł u g o t r w a ł y c h  s pa d a  w  p ewi en  c za s  po 'ukończeniu p ra c y ,  
po  c z y m  w r a c a  ś topniow7o dro n or my ,  za leżnie  od na tę że n i a  w7y -  
s i lku i s t anu  oso bn i ka  (M i s s i u r  o (10)).

S-zybki w7z r » s t  we n t y l ac j i  płuc  z cliw ilą r oz po cz ęc ia  p r a c y  
f izycznej ,  iak i s z y b k o  p o j a w i a j ą c e  się p rz y śp i es z en ie  tę tna ,  
o i a z  w z r o s t  ciśnienia k rwi ,  ś w i a d c z ą  o ś c i s ły m zespolen iu  
i w p ł y w i e  czynn ikó w7 n e r w o w y c h  na  ’ o d d y c h a n i e  i Krążenie.  
Dopi er o w  okr es i e  us t a leni a  się p r zem ia n  e n e r g e t y c z n y c h  do r e ­
gulacj i  n e r w o w e j  d o ł ąc za j ą  się w p ł y w y  c z y n n i k ó w  h um o r a l -  
nycli .  T e  w7zajemme o d d z ia ł y w a n i a  i k o o r d y n a c j e  w y m a g a j ą  
w  ocenie  s p r a w n o ś c i  f i zycznej  u wz gl ęd ni en i a  z a r ó w n o  w a r t o ś c i  
płuc i se rca ,  jak r ó w ni e ż  u k ł ad u ne rw7ow7ego.

Z p o w y ż s z y c h  d a n yc h  w yn ik a ,  że  n a j l e p s z y m  s p r a w d z i a ­
n e m  w7ar toś ci  biologicznej  u s t ro j u  b y ł a b y  m a k s y m a l n a  praca,  
ja ka  d a n y  u s tró j  jes t  iv stan ie  u y k o n a ć  sp ra w n ie  lub fo rm a  
p rz c j s i ia  ze  s ta n u  s p o c z y n k u  do  in te n sy w n e g o  w y s i ł k u  f i z y c z ­
nego. c z y l i  t z m j .  p o c z ą t k o w y  o kre s  pra cy .  P r z e j ś c i e  b o w i e m  
us t r oj u  ^ e  s t anu  s p o c z y n k o w e j  równowmgi  do m a k s y m a l n e g o  
w y s i ł k u  w y m a g a  u s t a le n i a  n o we g o  s t anu  r ó w n o w a g i  w y s i ł k o ­
w e j  p r z ez  do st os ’o wa ni c  c zyn noś ci  p os z cz eg ó l ny c h  u k ł a d ó w  do 
z mi en ion yc h w a r u n k ó w  fizjologicznej  dynami ki .  Z j a wi s k a  te są
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d o b r z e  z d a n e  s p o r t o w c o m  pod p os t ac i ą  . .m a r t w e g o  pu nk t u"  
i t zw.  „ dr ug i ego  o ddechu" .  F o r m a  p r z e z w y c i ę ż a n i a  m a r t w e g o  
p u n k t u  ce l em osiągnięc i a  w t ó r n e g o  oddechu,  a  ty u s a m y m  s t a ­
nu c zy nn o ś c i o w e j  r ó w n o w a g i  w okr es i e  m a k s y m a l n e g o  w y s i ł ­
ku iest  w y r a z e m  ogólnej  s p r a w n o ś c i  u s t r o j u  i w a r t oś c i  jego 
m e c h a n i z m ó w  a d a p t a c y j n y c h .  Je s t  r ze cz ą  z rozu mi a ł a ,  że  p o k o ­
n y w a n i e  w  o kr es i e  w z mo ż o n e j  p r a c y  f i zycznej ,  c z y n no ś c i o we j  
be z w ł a d no ś c i  p o sz c ze g ó l ny c h  u k ł a d ó w  z o k r e s u  s p o c z y n k o w e g o  
w i ą ż e  sie w  czas i e  „ m a r t w e g o  p u n k t u"  z e ta pa mi  p ewm ycb  z a ­
h a m o w a ń  d y n a m i c z n y c h  i p r z e j ś c i o w a  n i ed om og ą  c z y n n o ś c i o w ą  
bą d ź  to ukł adu  kr ążenia ,  b ą dź  'oddychania,  p o c i ą ga ją c  za  sobą  
m n ie j sz e  lub wi ę ks z e  odc hyle ni a  w  nasi leniu i n a r as t a n iu  p r o ­
cesów e n e r g e t y c z n y c h .  Wy r a z e m  t ych  zmi an  m o że  b y ć  w  d a ­
n y m  w y p a d k u  p r z e b i e g  krzyw ej zuż-ycia t lenu ( G r  o c l i  m a i ,  
N i e m i e r k o  i P  a w I a k  (11)).  W y r ó w n a n i e  z ac h wi an e j  r ó ­
w n o w a g i  p r z y s w a j a n i a  i Zakłócenia  n o r m al n y c h  kor clacy j ,  do ­
chodzi  do s ku t ku  d r og ą  s w o is t e g o  c z y n n o ś c i o w e g o  w a h an i a
0 ty pie f al i s tym z  c o r az  m ni e j sz y mi  wyc hy le ni am i .  P rz e b i eg  
t ego w y r ó w n a n i a ,  m a j ą c y  c h a r a k t e r  h a rm o n i j n e g o  na r as t a n ia  
n a d cz y n no ś c i  p o s z c ze g ó l n yc h  u k ł ad ów,  bez  wi do cznymi  z a b u ­
r zeń  r oz koja rze ni 'ow\  cli j es t  w y r a z e m  w y s o k i e j  kondyc j i  f izyc z­
nej  i ś w i a d c z y  z a r ó w n o  o dobre j  ko ordynacj i ,  r u c b o w o - n e r w o -  
wej ,  j ak i o s p r a w n y m  sercu,  cz'y z d r o w y c h  pt ifcach.

S t o s o w a n i e  b a da n i a  p o c z ą t k o w e g o  o kr e su  p r a c y  p r z y  in­
t e n s y w n y c h  w y s i ł k ac h  (np. j a z d a  na  e rgomf erzu ,  w i os ło wa n ie  
itp.) do ' oceny s p r a wn o śc i  f i zycznej ,  j ak k o l w i e k  da je  obraz ,  c a ­
łego z es po łu  m e c h a n i z m ó w  a dap t ąs ą  j n o - k o o r d y n a c y j n y c h  w n a j ­
s z e r s z y c h  gr a ni ca  J i  «yd<olnoSci us t ro j u,  j es t  p r a k t y c z n i e  p r ób ą  
b a r d z o  uciążl iwą,  niezćiwsze ca ł kowi c i e  b e zp i ec zn ą  dla z d r o w i a
1 t r udn ą  t echnicznie  do  p r z e p r o w a d z e n i a  na w i ę k s z ą  skalę.  
T o t e ż  w n a s z y ch  b a dan i ac h  do t ego  celu u ży l i śmy  p r ó b y  d u s z ­
ności  w y w o ł a n e j  o dd yc h a n i e m  w  p r z es t r z en i  z amk ni ę t e j ,  z a ­
s t ęp u ją ce j  — do p e w n e g o  s t opni a  — w y s i ł e k  m ię ś n i o w y  m a ­
k s y ma l ny ,  szczególn i e  w p o c z ą t k o w y m  o kr es i e  p ra cy .

P r ó b a  p o w y ż s z a  zRstała  p oda na  i o p r a c o w a n a  p r z ez  a u t o ­
rów f r ancusk i ch  G o i F f o n a. P a  r e n t a  i W a l t  z a  (12), 
a p r z e z e  mnie z a s ad n i cz o  z m o d y f i k o w a n a  (13, 13 a). W  próbi e  
tej b a d a n y  .Rsobnik o d d y c h a  ściśle o kr e ś l o ną  i lością p o w i e t r z a  
(na jczęśc i ej  v>— 8 litr.) z a m k n i ę t ą  w'  a p a r a c i e  p r zy s t os owa i i Mi i  
r ó w n o c z e ś n i e  do z a p i s y w a n i a  ruchów o d d e ch o w y c h .  W  miar ę  
o d d y c h a n i a  z m n ie j s z a  się w  a p a r a c i e  z a w a r t o ś ć  t lenu,  przy 
r ó w n o c z e s n y m  w z r o śc i e  GO-.', w y w o ł u j ą c  u b a d a n e g o  objawy 
g w a ł t o w n e j  dusznośc i  o r a ź  'n iedoboru  t lenowego ,  co z m u s z a  go 
do p r z e r w a n i a  doś wi ad cz en ia .  M a k s y m a l n ą  a mpl i tudę  o d d e c h ó w  
Osiąganą w  końcow ej fazie o d dy c ha n i a  - n azwa l i  a u t o r z y  p o j e m ­
nośc ią  ż y c i o w ą  o d ru c h o w ą  piuc,  w odr óżn ien iu  od po j emnośc i  
ż y c i o w e j  dowolne j .  Anal iza  ot rzy m a n e g o  s p i r o gr a m u 'oraz p o ­
ró w n a n ie  w ie lkośc i  p o jem n o śc i  d o w o ln e j  z  poje innością  o d m -  
i h o w ą  s ł u ż y  do o c e n y  c z y n n o ś c io w e j  sp ra w n o śc i  piuc.  T wór cy  
p r ó b y  dusznośc i  podal i  ją. j ako  mi er ni k  c zy nn o ś c i o w e j  s p r a w ­
nośc i  w y ł ą c z n i e  u k ł adu  o d de ch o we g o ,  nie p r z y w i ą z u j ą c  w i ę k ­
sz e j  wagi  do w p ł y w u  na kr ążen ie ,  a n a w e t  g'o negując .  B a d a ­
nia w ł a s ne  w s t e p n e  i p óź nie j sze  S p i t z e r a i P  a j e i  s  k i e- 
g o  (14, a Ostatnio P  o 1 s k i e g o (15), po t wi er dz i ł y  wyn ik i  a u t o ­
r ó w  f rancuski ch  W  toku d a l szyc h  b a d ań  w ł a s n y c h  o ka za ło  

•sie, że  p r ób a  dusznośc i  . jest  nie ty lko  ws k a ź n i k i e m  s p r a wn o śc i  
pluć,  ale r ówn i eż  p o z w a l a  po śr edn io  'ocenić w y d o l n o ś ć  s ć r ca  
i reakci.? n e r w o w a  co do Obu wy mi en io ny ch  u kł adó w,  oddccl i -  
w e g o  i ukł adu k r ą że n ia  '). Już  s a m  fakt,  że  p r ób a  t ego  ro dz aj u  
s t w a r z a  s t an  os t re j  k w a s i c y  g az owe j ,  o d po w i a d a j ą c e j  w  ogól ­
n y m  z a r y s i e  m a k s y m a l n e m u  w ys i łk owi  f i zycznemu,  p r z e m a w i a  
z a  ud zia łem w  dos tosowmniu sie u s t ro j u  do n o w y c h  w a r u n k ó w  
p r a c y ,  z a r ó w n o  uk ładu  o d de ch ow e go ,  jak i k r ą że n ia  pod k o n­
t rolą  i r egu la cj ą  czyn ni ków n e r w o w y c h .

★

W p ł y w  C 0 2 na oddychani e,  k t ó r y  w  opi sanej  p r ób i e  o d ­
g r y w a  z as a dn i cz ą  role,  b a da to  wielu a u t o r ó w ,  p r ób u ją c  r ó w ­
nież z a s t o s o w a n i a  go w  r óż n yc h  m i e s z an k ac h  do o c e n y  stopnia  
z a p r a w y .  II a  r  c r o  f t i M a r g a r i a ( l ó )  s tosowal i  mieszanki  
z a w i e r a j ą c e  0.2 do 7,5% C 0 2 i doszl i  do j wn ios ku ,  ż e :  a) inha­
lac ja  C 0 2 w y w i e r a  taki  s a m w p ł y w  n a ,  c h a r a k t e r  od dy c ha n i a  
d an eg o  osobnika, '  j ak  i praca,,  b) wd yc l i iwa ińe  C 0 2 z wi ę k s z a  
o b ję to ść  p o w i e t r z a  w d y c h a n e g o  i w y d y c h a n e g o ,  s k r a c a  n a t o ­
mi as t  c z a s  t r w a n i a  t ych  o k r e s ó w .  K a g a n  i K a p ł a n  (1. c.)
o p i e r a j ą c  sie na  ba da n i ac h  Z u n tSfta. L i n d li a r d a, l i  a 1-
d a n e ‘a i P  r i e s t I e y ‘a zw iększali  s t eże ni e  C O ,  od 3% do 8%,

') A. P o l s k i  w  p r a c y  w y ż e j  p r z y to c z o n e j  równ ie ż  s t w i e r ­
dził,  w  czas i e  w y k o n a n i a  p r ó b y  Goif fona reakcj i  obopólnej  tych  
dwóc l i  u k ł adó w.

b a d a j ą c  w p ł y w  tych m ie s z a n e k  na o d d yc h an i e  u t r ag ar zy  (w-y- 
t r e n o w a n y c h )  i u p r a c o w n i k ó w  u m y s ł o w y c h  (niewy t r e n o w a ­
nych) .  W y n i k i  tycl i  b a d ań  ( okreś lanie  po jemn ośc i  ż yc io we j  
pilic, Częstości  o dd e ch ó w,  r e z e r w y  alka l iczne j )  w y k a z a ł y ,  że 
c h a r a k t e r  reakc j i  ' oddechowej  t ra  w d y c h i w a n i e  C 0 2 nie może  
b yć  m i a r ą  z a p r a w y  ' f i zycznej .  Z wi ęk s ze n ie  s t ęża ni a  CO» do 12% 
p o w o d u j e ' z n a c z n e  w z m o ż e n i e  we nt y l ac j i  ( w z r o s t  c i śnienia  CCL 
w  p ę c h e r z y k a c h  p ł u cn y ch  o 0,2% z wóęks za  d w u k r o t n i e  w e n t y ­
lacje płuc),  n a to m i as t  p r z y  s t ęże ni ac h  w y ż s z y c h  (ponad  12%),  
w y s t ę p u j ą  o b j a w y  znieczulenia ,  w i k ł a j ą c e  p r z eb i eg  we nt yla c j i .  
'I' o m a s z e w  s k i, O s z a c k i i D u m o u 1 i u (17) badal i  rów - 
nież wp ty w C O ,  na  oddyc hani e ,  k r ą że n ie  i na p r z e b i e g  z a p r a ­
wi an ia  się us t ro ju .  D w u t l e n e k  w ę g l a  b y ł  w d y c l ń w a n y  codziennie  
p r z e z  j edną  godz.  w  ilości l ' / 2 litr. na  min. w  mieszan i ni e  po wi e-  
t r za  (7— 8% CO, ) .  W y s i ł k i e m  b y ł  bieg  na  chodniku  o b r o t o ­
w y m ,  a s p r a w d z i a n a m i ,  1) c za s  ŁrwaiUft biegli,  2) s z y b k o ś ć  
m a k s y m a l n a  p o w i e t r z a  wGycl i iwanego,  3) poz iom C 0 2 w p o ­
w i e t r z u  p ę c h e r z y k o w y m  pr z ed  i be zp oś re d n i o  po wys i ł ku  
J a k o  w p ł y w  b ezp oś re dn i  C0t>, na o d dy c ha n i e  Ą m t o r z y  s t w i e r ­
dzili w z r o s t  w e n t y l a c j 1 do 400% i p rz y śp i es z en ie  o d d e c h ó w  do 
30/min.,  a j ako  w p ł y w  odl eg ły  w z r o s t  p oj em no śc i ą  ż yc io we j  
( dowol ne j )  o okoł o 1 litr, p o za  t y m  z a u w a ż y l i  z wi ęk s ze n ie  
ch łonnośc i  t l enowej  krwi ,  r z e c z y w i s t e j  j edn ak  z a p r a w y  u st ro ju  
nie zdołal i  o t r z y m a ć .

Dr ug i m c z y nn i k i em  o d g r y w a j ą c y m  w a ż n ą  rolę w  próbie  
dusznośc i  G o i f f o n a, P a r . e t n t a  i W  a 11 z-ti- ■—  t o  idący 
ró wnol eg l e  do w z r o s t u  C ( ) 2, u b y t e k  ( )2 i w y n i k a j ą c a  s t ąd  ano-  
ksemia.  S p r a w a  w p ł y w u  a n o k se n ń i  nu us t ró j  ludzki  b y ł a  r ó w ­
nież t e m a t e m  wielu prac.  -M i s ś i u r o (18.), p r z y  z a w a r t o ś c i  
t lenu poniżej  145^ do 6,4% s twi e r dz i ł  w z m o ż e n i e  w y r ó w n a w ­
cze  we n t y la c j i  pluć  do .180% w a r t oś c i  no r mal ne j  k o sz t e m  po ­
głębienia  o d d e c h ó w  do 243,9% normy S t a n  anoksemi i  bliski 
z a m a r t w i c y  w y k a z u j e  sk ł on ność  do o d d y c h a n i a  o k r e s o we g o .  
C z ęs t o ś ć  t ę t na  w os t re j  a no ks emi i  ulega p r zy śp i es z en iu  o o k o ­
ło 20 u d e r z e ń  na minutę ,  n a t o m i a s t  w  k o ńc o w ej  fazie w y s t ę ­
puje  częstó- '  zwol nieni e  tętna ,  w s k a z u j ą c e  ł ączni e  ze  s pa dk i em 
ciśnienia na z a g r a ż a j ą c y  z a p a d  i r o z p o c z y n a j ą c ą  się ady i i ami ę  
s erca .  G o 11 w  i t z e r -M e j  e r  (19) z a o b s e n y o w a t a  p r z y  obniżeniu 
c iśnienia  c zą s t e c z k o w  ego t lenu poniżej  100 m m  Hg,  w z r o s t  ci ­
śnienia  t ętn iczego,  nieco m n i e j s zy  żylnego,  o ra z  p rz y śp i es z en ie  
t ę tna .  Z nac zny  n a t o m i a s t  n i edo bór  t l e n o w y  m o że  o.Oabić sarce .  
w y k a z u j ą c  w k o ń c o w y m  o kr es i e  p od ra żn i en ie  n e r w u  b ł ędnego.  
W p t y w  a noksemi i  na o d dy c h a n i e  jes t  podobny .

W  próbi e  d usznośc i  (G o i f f o n i w s p ó ł p r a c o w n i c y ) ,  w o d r ó ż ­
nieniu od b a d a ń  w y ż e j  omówi ony  cli, dz ia łanie  z wi ęk s za ją c e j '  się 
i lości C O ,  ł ączy ' ' “sie z - w p ł y w e m  n iedo bor u  t lenowego ,  d a j ąc  
w  w y n i k u  t yp r e akc j i  u s t r o j o we j ,  w k a ż d y m  w y p a d k u  o d m i e n ­
nej,  a  z a r a z e m  c h a r a k t e r y s t y c z n e j  dla b a d a n e g o  osobnika ,  j a ­
ko w y r a z  z es p o ł ow ej  p r a c y  n a r z ą d ó w  w  w a r u n k a c h  os t re j  k w a ­
s icy  g az owe j ,  z as t ęp u j ąc e j  m a k s y m a l n y  w ys i ł e k  m ię śn io wy .

*

Doś wi ad cze ni a ,  p r z e p r o w a d z o n e  prz&ze mnie mi a ł y  n a s t ę ­
p u j ą c y  p r zeb i eg :  b a d a n y  osobni k s iada!  w  j ak  n a j w y g o d n i e j ­
szej  pozycj i  i po okr eś l en i u  po j emn ośc i  ż y c i ow e j  d o w o l n e j . roz-  
p oc zyna l  oddymi ać  p o w i e t r z e m  z a w a r t y m  w a p a r a c i e  (6— 7 litr.). 
W  mi ar ę  t r w a n i a  o d d yc h an i a  n a s t c p u j e  z u ży c ie  t lenu,  n iekiedy 
d'0 3%,  p r z y  s t o p n i o w y m  n a g r o m a d z a n i u  się COs  do 12%.. R ó ­
w n o c ze śn i e  z b a d an i e m u kł adu  o d d e c h o w e g o  p r z e p r o w a d z a n o  
ba dani e  t ę t na  i c i śnienia  k rwi .  Dlaf  p r ze j r z y s t o ś c i  podz ie l ono b a ­
d a n y c h  ( s t uden tk i  i s t udenci  Stud .  W j c l i .  Fiz.  U. F5. D y r e k t o r  
prof.  d r  F. P  i a s e c k i) na dwi e  z as a dn i cz e  g r u p y :  p i e r w s z ą  
u p r a w i a j ą c y c h  s po r t  s y s t e m a t y c z n i e  i s t a le  tri imi. iących,  or az  
d rugą ,  u p r a w i a j ą c y c h  s po r t  o k o l i c zn o śc io wo T  albo  iwzed ki lku 
laty.  lub nie u p r a w i a j ą c y c h  go w c a l e  (niet reini . iących).  Z pierw­
szej  g r u p y  w y dz i e l on o  t r z y  p odgr upy ,  za leżnie  -od u p r a w i a n y J i  
ćwi czeń,  a wi ęc  w y t r z y m a ł o ś c i ,  s i h  i s z yb k oś c i  o r az  m i e s z a ­
ną  (tabl.  l)i W yn i k i  ba da n  o m a w i a n e  są w  kolejności  p o s z c z e ­
gó l nych faz d o ś w i a d c z e n i a :  1) p om i a r  po j emnośc i  ż y c i o w e j  d o ­
wolne j ,  2) o k r e s  o d d yc h an i a  n o rm a l n e g o  (wi elkość  p ow.  oddech,  
częs t ość ,  g ł ę bo k oś ć  i m i a r o w o ś ć  o d de chó w) ,  3) o k r e s  o d d y c h a -  
n i a w z m o ż o n e g o  (na ra s ta n i e  g łębokoś ci  i częs t ośc i  o d de ch ów) ,
4) w e n t y l a c j a  m a k s y m a l n e  ( wie lkość  poj.  życ j ow. ,  odruch.) ,
5) o k r e s  k o ń c o w y  p r ó b y  ( o b j a w y  t o w a r z y s z ą c e  jej p r ze r w a n i u )
6) s t o s u ne k  poi, odr.  do poj .  dow w y r a ż o n y  w  p roc en tac h ,
7 ) - s t o su n ek  poi .  odr .  do p o w i e t r z a  oddech. ,  8) c za s  t r w a n i a  pró-  
b;\ 9) z a c h o w a n i e  się t ę t na  i c iśnienia krwi .

1. P o j e m n o ś ć  ż y c i o w a  d o w ol n a  jes t  po j ęc iem s t a t y c z n y m  
o k r e ś l a j ą c y m  jedyni e  możl iwośc i  w e n t y l a c y j n e  b a d a n e g o  u s t r o ­
ju, a nie i s to tną  w a r t o ś ć  p r ze wi e t r z an i a ,  s t ąd  w  ocenie  s p r a w ­
ności  f i zycznej  m o że  o d g r y w a ć  roję raczej  c zy nn i ka ,  uzupet -
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m a j ą c e g o  lub p omocni cze go .  W i e lk o ść  poi.  dowol ne j  m a  p r a k ­
t yczni e  zn ac ze ni e  co do jej  n a jn i ż s zy c h  granic ,  k t ó r e  u p r z e ­
ciętnie s p r a w n y c l i  o so b n i k ó w  nie p o w i n n y  o pa d a ć  poniżej  3.5 
l itra.  W  n a s z y c h  d o ś w i a dc ze n ia c h  poi.  dow.  nie w s k a z u j e  
w i ęk sz ych ,  c h a r a k t e r y s t y c z n y c h  rśżaiic (tabl.  II i 111).

2. O k r e s  o d dy c h a n i a  n o rm a l n e g o  w y k a z u j e  już wi ę ks ze  
r óżn ice  ( pa t r z  r yc iny) .  W  grupi e  w y t r z y m a ł o ś c i o w e j  (A) o d ­
de ch y  są  w  ogóle  g lebsze ,  n iek i edy  p r z e k r a c z a j ą c e  dość  z n a c z ­
nie p r z e c ię t n ą  wi elkość  p o r  o d de ch ow e go ,  s t o s u n k o w o  r z a d ­
kie i wi ęce j  m ia r ow e .  P o d o b n e  c e c h y  w y k a z u j e  k r z y w a  o d d e ­
c h o w a  tej f azy  w  g r up i e  mie sz ane j  (C),  m i a r o w o ś ć  j edn ak  
j es t  już słabiej  z az n ac zo n a .  N a t om i as t  w grupi e  s z y b k o ś c i o w o -  
s i towej  (13), o d d e c h y  są  n i e równe ,  na  p r z em i a n  g l eb sz e  i p ł y t ­
sze  z  wy r aź ną  s k ł onn oś c i ą  do o d d y e h a m a  o k r e s o w e g o .  Gr up ę  
n i e t r en u j ą c y c h  (D)  c ec hu je  wi e l o po s t a c i ow oś ć  o d d e c h o w a  z p r z e ­
w a g ą  r ówn i eż  n i emi ar owoś ci .  Pogł ęb i en i e  oddechu,  nie p r z e k r a ­
c z a ją c e  j ed n ak  w a r t o ś c i  o p t y m a l n y c h  (około 1,0 litr.), a t ym 
s a m y m  nie poc ią ga ją ce  za  Sobą po wi ę k s z e n i a  p r z es t r z en i  b e z ­
uży t ecz ne j ,  p r z y  r ó w n o c z e s n y m  z wol nieni u p r z e p ł y w u  p o w i e ­
t r za  ( zmni e j s zon a  c zę s t o ś ć  'oddechów)  u s p r a w n i a  p r z ew i e t r z a n i e  
pilic i j es t  c ec hą  o s ob n ik ó w w y d r e n o w a n y c h .  W  p e w n y c h  w a ­
r unk ach  s y s t e m a t y c z n y  wy s i ł e k  f i zyczny,  z a k ł ó c a j ą c y  n o r m a l ­
ną  k i n e t y k ę  w d e c h u  i w y d e ch u ,  g d y  w y d e c h  j es t  w s t r z y m y w a ­
ny  (skok. ,  r zuty ,  n iek t ór e  s t y l e  p ł ywa ni a ,  ć wi cz en i a  g i m n a ­
s t y c z n e  na p r z y r z ą d a c h ,  z w. s y ,  itp.), lub ł ą c zy  się z p o k o n y ­
w a n i e m  o por u w  d r o g a ch  o d d e c h o w y c h  ( p r ac a  w y d u m c h i w a - ’ 
c z y  śż-kła. g r a  na d ę t yc h  i n s t r ume nt ac h) ,  p r o w a d z i  równi eż  do 
pogł ęb i en ia  normalnego '  o ddyc hani a ,  na d r o d z e  s t a ł eg o w y r ó w ­
n a w c z e g o  p o wi ę ks z en i a  ob j ęt ośc i  płuc,  ale j es t  w  t y m  w y p a d ­
ku ra cz ej  c z y nn i k i em  u j em n ym ,  g d y ż  stany t ego r odz a j u  ł a t w o  
p r z e c h o d z ą  w  r o z ed m ę  pluć.  T en  o d m ie n ny  m ec h a n i z m  p og ł ę ­
b iania  się odd ec hó w,  k o r z y s t n y  u o sd b n i k ó w  z g r u p y  w y t r z y ­
ma łoś c i owe j ,  j a k o  w y n i k  o p ty ma l ne j  k o or d yn a c j i  r uc h owo - od  
dechowtej .  u s i łacza  c z y  n u r k a  m o że  s t ać  się s z kodl iwy,  g roż ąc  
n a s t ę p o w ą  r o zed mą.  Ka ż d y  wy s i ł e k  w y t r z y m a ł o ś c i o w y ,  z m u s z a ­
j ąc  p ł uca  i s e rc e  do i n te n s y w n e j  p r acy-  p r z ćz  d ł uż s z y  o k r e s  
czasu,  d r o g ą  uzgodnien i a  r y t m u  o dde ch u z r y t m e m  w y k o n y w a ­
nego  w y s i ł k u  wpły wa  t ou i zu j ąe o  na  oś rodki  o d dy c ha n i a  i wy-; 
t w a r z a  r ówn i eż  w s p o c z yn ku  tę m i a r o w o ś ć  o d d y c h a n i a . : c e ­
c hu ją cą  s t an  w y t r e u o w a n i a .  Ć wi c z e n i a  f i zyczne  o c h a r a k t e r z e  
s zy bko śe iowo- s i l ow y m w y m a g a j ą  raczć.j w i ę k s z e g o  napięcia  mię-  
ś n i o w o - u e r w o w c g o ,  niż k o o r d y n a c j i  n e r w o w o - o d d e c l i o w e j  i k r ą ­
żen i owej ,  s t ąd  też w  tej  g rupi e  s p o r t o w c ó w  n i em i a r o w o ś ć  o d ­
d yc h a n i a  j es t  znac zn i e  czę s t sz a ,  c ze go  z p u nk t u  wi dzen i a  z a ­
p r a w y  s p o r t o w e j  nie m o żn a  u w a ż a ć  za  Objaw dodatni .

3. Da l eko  wi ęk sz e  różnice  . w  p o s z c ze g ó l n yc h  g r up a ch  . spor­
t o w c ó w  w k az u j e  o k r e s  o d dy c h a n i a  w z m o żo n e g o .  W  tej  fazie 
d o ś w i a d c z e n i a  k r z y w a  o d d e c h o w a  ies t  w y r a z e m  reakcj i  u s t r o ­
ju na  s t o p n i o w e  zmn ie j s za ni e  się i lości t lenu p r z y  w z r o śc ie

R y c .  2. M . K , kob ie ta  
l ‘. (L 2,2 l itr.;  p. o. —  1,4; p. odil, 0,5 litr.

o.: p. Cl. =  6 4 % ; p. o.: p. odd. z 2,5. C za s :  6 2 9 "

CO-.  W p o r ó w n a m u  z p r a c ą  f izyczną,  faza ta o d p o w i a d a  p o­
c zą tk ów erym o k r e s o w i  p ra cy ,  o b e j m u j ą c e m u  z j a w i s k a  tzw.  
„ m a r t w e g o  punkt u" ,  mniej  lub więce j  w y r a ź n i e  z az na cz on e go ,  
z ależnie  od na tężen i a  w y s i ł k u  i s t opni a  w y t r e u o w a n i a .  W  g r u ­
pie w y tr z y m a ło ś c io w e j ,  r ó wn ol eg l e  z n a r a s t a n i e m  obław ó v  d u ­
sznośc i  odde ch  b a d a n e g o  ulega n a j p i e r w  s t opn i owe mu,  prz ez  
p e wi en  c za s  t r w a j ą c e m u  pogłębianiu a dopi ero  wt ór n i e ,  z c h w i ­
lą os iągan i a  m a k s y m a l n e j  a mpl i tudy ,  p r zyśp i es ze niu ,  w y k a z u j ą c  
r ó w n o m i e r n y  w z r o s t  we nt y la c j i ,  aż  do jej n a j w y ż s z y c h  w a r ­
tości  (ryc.  I i 2) !). W  o d m ie n ny  spos ób  p r ze b i eg a  o k r e s  w z m o ­
żonej  we nt yla c j i ,  u osób  z g ru p y  s z y b k o ś i i o w o - s i lo w e j  (ryc.  3 
i 4). Już  ' n ieznaczne  z wi ęk s ze n ie  się ilości- 0 0 *  w y w o ł u j e  p r z y ­
śpi eszen i e  odde chów i n i e r ów ne  pogłębianie ,  z a z n a c z a j ą c e  się 
n i ek i edy  w  postaci  n a dmi e rn i e  g ł ęboki ego  w y d e c h u  po ki lku od-

'-) Ze w z g l ęd u  na k o s z t y  druku,  po da n e  są ty lko n i ek t óre  
w y k r e s y .

d e cha ch  s z y b ki ch  i p ły tk i ch  P o d m i o t o w e  o b j a w y  dusznośc i  są 
w  dużej  d y sp r o p o r c j i  z o b j a w a m i  p r z e d m i o t o w y m i ,  t oteż  w p o ­
łowie  p r z y p a d k ó w  b a d a n y  osobni k nie o s i ąga  m a k s y m a l n e j  
went ylac j i ,  t y m  s a m y m  nie dochodzi  do po j emnośc i  o d r u c h o ­
wej .  P r z e r w a n i e  d o ś w ia d cz en ia  w  t ym o kr es i e  J e s t  r ó w n o z n a c z ­
ne -z n i ep r z e z w y c i ę ż e n i e m  duśz ność i  i ca ł ego  z es po łu  z j a wi sk  
„ m a r t w e g o  punkt u" ,  p o d c za s  i n t e n s y w n y c h  w y s i ł k ó w  mięśniom; 
wyc h.  V grupi e  m ie s za n e j  w z r o s t  w e n ty la c j i  na s tę pu j e  p rz e z  
równocześnie  po gł ęb i an ie  i p r zy śp i e s z a n i e  o d d e c h ó w ,  osiągając;  
w a r t o ś c i  m a k s y m a l n e  dość  r ó w no m i er n i e  ( ryc.  5 i 6). W  g r u ­
pie nie trenu jące j  okre s  od dyc h an i a  o d r u c h o w e g o  p r z e d s t a w i a

Ry?c. 3
Ii.  K., jed en  z  n a j w y b i tn ie j s z y c h  p o lsk ich  s k o c z k ó w  (druż .  repr.)  
/ ' .  d. —  5,0 litr.; p. O. —  0 (n ie  d o s z e d ł J? pow . odd. -- 0,75 t ih .

C zas:  3’3"

się znac zn i e  lepiej.  N a r a s ta n ie  we nt y l ac j i  nie z a w s z e  j es t ;  t ak 
r ó w n o m i e r n e  i nie o s i ąga  takicli  wielkich wa r t ośc i ,  j ak w g r u ­
pie w y t r z y m a ł o ś c i o w e j ,  c z y  mieszane j ,  ale k a ż d ,  badany p r z e ­
z w y c i ę ż a  na ogół  ,pu nk t  m a r t w y " ,  do ch o dz ąc  do po j emnośc i  
o d r u c h o w e j  (ryc.  7 i 8). W y t h u n a c z ć n i e  tych  różnic  w y m a g a  
ana l izy  z j ednej  s t r ony ,  w ys i ł ku  f izycznego  o c h a r a k t e r z e  w y ­
t r z y m a ł o ś c i o w y m ,  z drugiej  w y s i ł k ó w  s z yb kośc iowo- Si łowyc l i .  
W y c z y n  spr in t er a ,  c zy  skoc zka ,  o k t ó r y c h  w y n i k u  d e cy d u j e  
c zęs t o  opóźnienie  S t a r tu ,  c h o ć b y  o u ł am e k  sek un dy ,  a lbo j eden 
f a ł s z y w y  krok,  czy  z b y t e c z n y  ruch p r z y  odbiciu,  "pozostaje 
w śc i s ł ym z w ią zk u  ze s t a n e m  u kł adu  ' n er wowe go ,  z  j ego p o b u ­
dl iwośc ią  i odp or no śc ią  na  z mę cz e n i e  o r a z > z e  s t opni em k o o r d y ­
nacj i  n e r w ó w  i mięśni ,  czuc ia  i r u J m .  Stą le ,  i co wa żn i e j sz e ,  
w y ł ą c z n e  u pr a wi an i e  tego ro dz aj u  ćwi czeń,  p r o wa d z i  v. n a ­
s t ę p s t w i e  do ró ż ne go  s t anu  s p r a w n o ś c i  e l e m e n t ó w  n e r w o w o -  
mi ęśnf owych .  S y s t e m  n c i w o w y  dzięki  s wois te j  p obudl iwośc i  
os i ąga  m a k s y m a l n ą  s p r a w n o ś ć  z n ac zn i e  w cze śn ie j  od uk ładu  
m ię ś ni owe go  i zanim mię śn i e ’, z d ą ż ą  ją u z y s k a ć  w t ym s a m y m  
stopniu,  ulega p r z e t r e n o w a n i u  i w y c ze r p an i u ,  d a j ąc  w r e zu l ta ­
cie duż ą  sk ł on no ść  do -zaburzeń w k o or d yn a c j i  z uk ł ad e m mi ę­
ś n i owy m.  T y m  r o z ko ja r ze n io m  na tle chwi ej nnsc i  uk ładu  o k o ł o -  
ws pó łc z u l ne g o  i w s p ó ł cz u ln e go  s p r z y j a  r ówni eż  zespól  z a b u ­
rzeń c z y n n o ś c i o w y c h  ze  s t r o n y  phic i s e r ca .  Z a h a m o w a n i e  o d ­
dyc han i a  i kr ążen ia ,  w y w o ł a n e  s w o is t ą  m e c h an i k ą  ć w ic ze ń  • pn­
i owych,  w  m n ie j sz y m- ‘.-stopniu s z y b k o ś c i o w y  eh (unieruclKmiie-  
nie klatki  p i er s iowej  i tułowia) ,  p o w t a r z a j ą c e  się ' Często w  r ó ż ­
n y c h  w a r u n k a c h  i o r ó ż n y m nasi leniu,  nie moż-ę w p ł y w a ć  do- '  
da tliło na regulują- '® m e c h a n i z m y  o ś r o d k ó w  n e r w o w y  cli. C z ę ­
ste  p rz e b y w a n i e  p r ó by  p r z ez  o so b y  z g r u p y  szybkośc i f lwo-s i -  
lowej ,  j e szc ze  p rz ed  w y s t ą p i e n i e m  w ł a ś c i w y c h  o b j a w ó w  du 
s /nośc i ,  o r a z  ta n i em i a r o w o ś ć  o d d yc h an i a  lub n a r as t a n i a  w e n t y ­
lacji jes t  w y r a z e m  chwi ej nośc i  u kł adu  n e r w o w e g o ,  jego n a d ­
miernej  i n i enor mal ne j  pobudl iwośc i ,  co t ru dn o  u w a ż a ć  za- c e ­
chę w y t r e u o w a n i a .  W y s i ł e k  w y t r z y m a ł o ś c i o w y ,  w y m a g a j ą c y  
b a r d zo  har moni jne j ,  p i z e z  j ak na jd ł uż s zy  c za s  t r w a j ą c e j  w s p ó ł ­
p r a c y  s e r c a  i ptuc,  dzia ła  na ośrodki  n e r w o w e  o d d yc h an i a  i k r ą ­
żenia  t ouizująeo,  o bn i ża jąc  ich n a d m i e r n ą  po bu dl iwo ść  i u t r w a ­
lając  p o w s t a ł e  k o o r d y n a c j e  c z y n n o ś c i o w e  p osz cz eg ó ln y ch  u k ł a ­
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d ów,  co z n a j d u j e  w i e r n e  odbicie  w  p r z eb i eg u  Kr zywej  o d d y ­
chania.  W  pojęc iu  i s totne j  z a p r a w y ,  c z yn n ik  w y t r z y m a ł o ś c i o ­
w y  p r z y  d o s t o s o w y w a n i u  c z y nn oś c i  u s t r o j u  do m a k s y m a l n e j  
i d ł u g o t r w a ł e j  w y d a j n o ś c i  p r a c y  n a w e t  w  t r u d n y ch  i n i eod po­
wi ednich  w a r u n k a c h ,  musi  n i ew ąt p l iw ie  o d g r y w a ć  z a s a d n i c z ą  
rolę.  I) a u t r e b a n d e (20), w p ł y w  t ren i ngu  na  o d dy c ha n i e  
ujął  w  d w a  t y p y  k r z y w y c h  o d dy c h a n i a :  p i e r w s z y  typ,  to k r z y ­
w a  łagodna ,  w z r a s t a j ą c a  w  czas i e  w y s i ł k u  powol i ,  j ednos ta jnie ,  
s p o t y k a n a  u o s o b n i k ó w  si lnych,  r o z s z e r z a j ą c y c h  r ó wn o mi er n ie  
k l at kę  p i e r s i o w ą ;  d r u g a  k r z y w a  p r z e b i e g a  ba rdz i e j  s t romo,  
p r z e d s t a w i a  b a r d z o  z n ac zn i e  n a r a s t a j ą c ą  s z y b k o ś ć  o dd yc han ia  
ku  k o ńc o wi  ć w i cz en i a  i c ec hu j e  ludzi mał o s p r a w n y c h  f izycz­
nie.

4. Na c o r az  w yb i t n i e j  z a z n a c z a j ą c e  się o b j a w y  duszności ,  
w y w o ł a n e  o s t r ą  k w a s i c ą  g a zo w ą ,  r e ag u je  us t ró j  w z m o ż e n i e m  
w e n ty la c j i  i pog ł ęb ie ni em o d d e c h u  do m a k s y m a l n y c h  w i e l k o ­
ści.  N a j w y ż s z a  os i ągn ię t a  g ł ę bo ko ś ć  od de ch u  jes t  m i a r ą  p o j e m ­
ności  ż y c i o w e j  o d r u c ho we j ,  a c z a s  t r w a n i a  m a k s y m a l n e j  w e n t y ­
lacj i  m i a r ą  w y t r z y m a ł o ś c i  o dd e c h o we j  i o dp or nośc i  u s t r o j u  z a ­
r ó w n o  na n a d m i e r n ą  z a w a r t o ś ć  COs.  j ak  i b r a k  t lenu.  Ok r es  
n a jw i ę k s z e j  w e n t y l a c j i  o d p o w i a d a  w  p e w n e j  m i e r ze  uz y sk a n i u  
c z y n n o ś c i o w e j  r ó w n o w a g i  w y s i ł k o w e j ,  czyl i  doj śc ia  do ,,d r u ­
giego o d d e ch u "  w  c zas i e  w y t ę ż o n e j  p r a c y  f izycznej .  G r u p a  w y ­
t r z y m a ł o ś c i o w a  dochodzi  do po jemno śc i  o d r u c h o w e j  ł a t wo  
wi e l ko ść  jej  w  k a ż d y m  p r z y p a d k u  p r z e k r a c z a  w a r t o ś ć  p r z e ­
c ię t ną  2 litr.  do 2,2 litr. ( pa t r z  ryc .  1 i 2). O k r e s  w z m o ż o n e j  
w e n ty la c j i  t r w a  s t o s u n k o w o  długo.  P odo bn i e  p r z e d s t a w i a  się 
g r u pa  mie sz ana ,  w  k tór ej  k r ó t s z y  nieco c za s  h ipe rw en t y l ac j i  
u n i e k t ó r y c h  osób,  w y r ó w n a n y  jes t  w i ę k s z ą  a mp l i t ud ą  o d d e ­
c h o w ą  ( pa t r z  ryc.  5 i 6). G r u n a  nie t r e n u j ą c y c h  os i ąga  wyni ki  
p rzec ię t ne ,  z p e w n y m  o ds e t k ie m w y n i k ó w  zb l i żonych  c a ł k o w i ­
cie do grup p opr zed ni ch  ( pa t r z  ryc .  7 i 8). N a t om i as t  ta  część  
b a d a n y c h  z g r u p y  s z y bk o śc i o w o- s i ł o w ej ,  k t ó r a  dochodzi  do m a k ­
sy ma ln e j  went ylac j i ,  u z y s k u j e  dla po jemno śc i  o d r u c h o w e j  wi e l ­
kośc i  p rzec ię t ne ,  n a w e t  n i żs ze  ( pa t r z  ryc.  3 i 4). P r z e d w c z e s n e  
p r z e r w a n i e  p r ó b y  pr z ez  r e s z t ę  osób  z tej grupy ,  a w y n o s z ą c ą  
55% b a d an yc h ,  nie p oz w a l a  na o kre ś l en i e  po j emnośc i  o d r u c h o ­
wej .

Tabł. 1. Podział  badanych na grupy, zależnie

Grupy Ilość badanych osób 
mężczyzn kobiet

Itazem

A. W  y t r z y m a bo ś c i o w  a 5 6 n

B. S z y b k o ś c i o w o - s i ł o w a 6 3 9

C. M ie sz ane 5 4 9

ł). Bez  z a p r a w y 13 4 17

R a z e m :  29 17 46

d y n a m i k a  jej  w y k r a c z a  d a l ek o p o z a  p o j e m n o ś ć  płuc,  w i ą ż ą c  się 
ściś le  z c z y n n o ś c i ą  o ś r o d k ó w  n e r w o w y c h  i u k ł adu  k r ążen ia .

5. P r z e r w a n i e  p r ó b y  n a s t ę p u j e  w s k u t e k  n a dmi e r n e g o  n a ­
g r o m a d z e n i a  się C O s  i u b y t k u  Os, p r z e k r a c z a j ą c y c h  możl iwośc i  
a d a p t a c y j n e  us t ro j u.  P r z e r w a n i u  t o w a r z y s z ą  w  w i ę ks z oś c i  p r z y ­
p a d k ó w  o b j a w y  d us zno śc iowe ,  r zadz ie j  n ied ob or u  t lenowego ,  w y ­
s t ę p u j ą c e  w  k r a ń c o w y c h  s w y c h  p os t ac i ac h  jako s zum w  uszach,  
t ę tn ienie  w  skroniaoji ,  s inica  o b w o d o w a ,  sz cze gó ln i e  w a r g  
i m a ł ż o w i n  usz ny ch ,  zblednięcie ,  z a m g l en i e  wz r ok u ,  dr żen i e  
koń czy n,  n iek ie dy  ca ł eg o ciała.  P r z e w a g ę  o b j a w ó w  a noksemi i  
s p o t y k a  się n i ek i edy  w  g rup i e  nie t r enu j ąc e j ,  n a t o m i a s t  zespół  
d us zn oś c i  p r a w i e  z a w s z e  m a  mi e j sc e  w  g r up ie  w y t r z y m a ł o ś c i o ­
w e j  i mieszane j .  P r z e d w c z e s n e m u  p r z e r w a n i u  p r ó b y  t o w a r z y ­
s z ą  n ajczęśc i ej  o b j a w y  w y ł ą c z n i e  p od mi ot owe ,  nie z n a j d u j ą c e  
ż a dn e go  u zas adni en i a  w  s tan ie  p r z e d m i o t o w y m .

fi. O t r z y m a n e  wie lkośc i  po jemn ośc i  do wo ln e j  i o d ru c ho we j ,  
u ję te  w e  w z a j e m n y  s t os u n e k  l iczbowy,  o k r e ś l a j ą  w  p r o c en t ac h  
s top i eń  w y k o r z y s t a n i a  p r z ez  b a d a n e g o  swo ic h  moż l iwo śc i  o d­
d e c ho wy c h ,  u w a r u n k o w a n y c h  wi e lko śc i ą  p oj emn ośc i  dowolne j ,  
p o d c z a s  m a k s y m a l n e g o  wys i ł ku .  P r z e c i ę t n a  l iczba nie p owi n na  
b y ć  n iżs za  od 50%.  J a k  z z e s t a w i e ń  na  tabl.  II i 111 wyn ik a ,  
na j l ep sze  w y n i k i  o s i ąg nę ła  g r u p a  w y t r z y m a ł o ś c i o w a ,  nieco 
mn ie j sz e  mieszana .  G r u p a  nie t r e n u j ą c y c h  o b e jm u j e  w  ogóle 
w a r t oś c i  p r zec ię tn e .  G r u p a  s z y b k o ś c i o w o - s i ł o w a  w y z y s k u j e  s w o ­
je o d d e c h o w e  mo żl i wo śc i  w  g r a n i c ac h  poniżej  n o r m y.  W i e l ­
kość  p r o c e n t o w a  w y z y s k a n i a  j es t  w y k ł a d n i k i e m  w a r t o ś c i  d yn a  
ul icznej  u k ł ad u  o d d e c h o w e g o  i u Wy t r e n o w a n y  cli m o że  d o c h o ­
dzić do 90%.  C y f r y  j ed n ak  t ak  w y s o k i e g o  w y z y s k a n i a ,  o t r z y ­
ma ne  u osób  z b a r d z o  mał ą ,  na jczęśc i ej  n iższą  od ,.n o r m y "  p o­
j emn ośc ią  d owol ną ,  albo u r o z e d m o w c ó w ,  u k t ó r y c h  w i e lk o­
ści pmv.  o dd e ch o we g o ,  poj .  d owo ln e j  i poj .  o d r u c h o w e j  mo gą  
różnić  się n ieznaczn ie ,  t r a c ą  w a r t o ś ć  t ego r o d z a j u  w y k ł ad n i ka .

7. S t o s u n e k  poj.  o d r u c h o w e j  do pow.  o d d e c h o w e g o  w s k a ­
zuje,  ile r a z y  dany us t ró j  j es t  w  s tanie  z w i ę k s z y ć  n o r m al n ą  
we nt y l ac ję ,  ściślej  g łęb o ko ś ć  oddechów-,  na  w y p a d e k  w y t ę ż o n e j  
p r a c y  f izycznej ,  o k r e ś l a j ąc  mniej  wi ęce j  z a k r e s  s p r a wn o śc i  
a d a p t a c y j n e j  u k ł ad u  o d de ch o we g o ,  co do w z m o ż o n y c h  p o t r ze b  
or ga ni zmu .  W s p ó ł c z y n n i k  ten,  w a h a j ą c y  się p rz ec ię tn ie  od 2.5

od uprawianych ćw iczeń  f izycznych  i zapraw y

U p raw ian e  sp o r ty

P ł y w a n i e  na  długie  d ys t an se ,  gr y,  długie  biegi,  w i o ś l a r s t w o ,  
biegi  na rc i ar s k ie ,  t u r y s t y k a .

Biegi  k rótk ie ,  skoki ,  r zuty ,  p ł y w a n i e  na  k ró t k i e  odległości .

Biegi  ś rednie ,  gr y,  p ł y w a n i e  na  ś r e dn i e  odległości .

L e k k a  a t l e t yka ,  m ar s ze ,  g i mn a s t y k a ,  k o l a r s tw o ,  ż e g l a r s t w o

Tabl. II. M ężczyźn i

Tup u P oj. ż y c . dow . P o i.  ży c . 0(11'. POW. oddechow e P. 0. : p. a . w °/o P . 0 . : pow . odd. C z a s
\r l i t r a c h w l it ra c h w cm 3 m ak Ul iD. śr. m ak. m in . ś r . m ak. m in . 51-.

m ak. m in . śr, m ak. m iu. ś r . m ak. m in . ś r .

A. 4,3 3,5 3.S 3,2 2.3 2,7 1200 650 850 74 64 69 3,7 1,4 2,8 7'45" 4'30" 6’40”
B. 5,0 3,3 4,5 2,1 1,5 1,8 1300 450 820 48 42 45 2,8 1.8 2,3 4’25” 3’5 ” 3’ 12"
C. 5.2 3.4 4,4 3.0 2.4 2'6 1650 550 1200 78 50 62 4,4 1,7 2.5 5’45” 4’15” 4’55"
1). 5,3 3,25 4,2 2.7 1.7 2.3 1200 500 804 60 47 53 4,3 1.8 2.9 r 4’ 5’38”

Tabl. III. Kobiety

G ru p a P o j. ży c . dow . P o j.  ż r e .  o-li-. Pow . odcięciu1 WG P .  0. : p . d. W °/o P. 0. : pow . odd. c z a s
ś r .w l i t r a c h  

m ak . m in . ś r .
w

m ak.
l i t r a c h
m in . ś r . m ak.

w cm3 
m in . ś r .

m ak. m in . śr. m ak, m in . ś r . m ak. m in .

A. 3,7 2,2 3,23 2,2 1.4 1,9 1400 550 950 67 51 60 3,1 1,3 2,2 6 '45” 5*30” 6 7 "
B. 2,9 2,4 2,7 1.45 1,2 1,3 700 500 600 61 41 50 2.9 2 2,4 4’45” 2' 4'
C. 3,9 3,1 3.3 2,1 1.5 1.75 900 400 666 58 49 53 4.1 2.1 2.8 6’45” 5'52" 6’16'
I). 3,25 3 3,1 1.8 1,5 1,6 800 550 675 60 46 53 3.3 1,9 2.6 6'20” 6’ 67  (f

P o j e m n o ś ć  o d r u c ho wa ,  nie tak,  j ak  p o j em n oś ć  dowol na ,  jes t  
p o j ęc iem d y n a m i c z n y m  i o k re ś l a  moż l iwo śc i  w e n t y l a c y j n e ,  j a ­
kie d a n y  u s t ró j  j es t  w  s tan ie  u z y s k a ć  na w y p a d e k  n a d m i e r n e ­
go w y s i ł k u  f i zycznego.  Od d y c h an i e  n a  d ł uż s zą  m e t ę  jes t  z a w ­
sz e  c zyn n oś c ią  o d r u c h o w ą  —  r e g u l o w a n ą  n e r w o w y m i  o ś r o d k a ­
mi  o d dyc han ia ,  nieza l eżni e  od n asz ej  woli ,  s t ą d  wł a śn i e  w y n i ­
k a  w a r t o ś ć  p o m i a r u  po j emn ośc i  o d r u c h o w e j  w  ocenie  w y d o l ­
ności  f i zycznej .  P o j e m n o ś ć  d o w ol n a  s t a n o w i  ty lko  r amy ,  w i e l ­
kość  k t ó r y c h  u w a r u n k o w a n a  j es t  cec hami  f i zyc zn ymi  klatki  
p i e r s i owej  i p o j em n oś c ią  płuc,  a  nie icli w yd ol noś c i ą .  W  r a ma ch  
t ych  musi  się mieśc ić  w ie lk oś ć  po jemn ośc i  o d r u c h o w e j  —  ale

do 4 w y k a z u j e  p od o bn e  w a r t o ś c i  w  grupi e  nie t r e n u j ą c y c h  tabl.  
II i 111). Z mn ie js ze ni e  się w s p ó ł c z y n n i k a  w  grupi e  t r e n u j ą c y c h  
s p o w o d o w a n e  jes t  t ak  c z ę s t o  s p o t y k a n y m  u s p o r t o w c ó w  p o g ł ę ­
b i en i em o d d y c h a n i a  nor mal neg o,  s po c z y n k o w e g o ,  d o c h o dz ąc eg o  
do 1.5 litr. i wi ęce j  o bj ęt ośc i  p o w i e t r z a  o d de ch ow e go .  Niski  
w s pó ł c z y n n i k  p r z y  p r ze c i ę t n y c h  w a r t o ś c i a c h  dla p o w i e t r z a  o d ­
d e ch ow e go ,  ś w ia d c z y ,  że  us t ró j  z w i ę k s z a  o b j ę t oś ć  w e n ty la c j i  
g ł ówn ie  p r z ez  p r z y ś p i es z e n i e  oddechu,  a nie j ego pogłębienie .  
P r z y ś p i e s z e n i e  o d d e c h ó w  ponad  33— 35/inm.  o b ni ża  a mpl i tudę  
o d d ec ho wą ,  t y m  s a m y m  wi elkość  poi.  o d r u c h o w e j  i w s p ó ł c z y n ­
nika.  P r z y  c zęs t ośc i  o d d e c h ó w  30— 33.'min., g ł ę b o k o ś ć  odde-



R ^ m ^ ] ^ ? r a ć ^ i ^ i i e [ ^ S t a n i ś t a v ^ ^ ^ ^ ^ l n n  a 1 a pt . :  Zagadn ien ie  tren ingu  f i z y c z n e g o  w  św ie t le  badań po jem n o śc i  o d ru c h o w e j
płuc u sp o r to w c ó w

1 ™

R y c .  I. Ii. C., k i l k u k r o tn y  m i s t r z  n a rc ia rsk i  P o lsk i  
Roj.  (Iow. 4,3 litr .;  pnj. odr.  3,2 litr .;  pow .  odd. 1,0 litr.

o.: p. d. u ’ % — 74% ; p. o.: p. od. =  3,2. C za s :  <>'

R y c .  5. L .  Al., kobie ta  
F . d . —  3,0 litr.;  p. o. —  1,0; p o w . odd .  =  0,5 litr. 

p. o .: p. d . —  50 '% ; p. o .: p. o d d .  ~  3,N. C z a s : O'30 ”

R y c .  4. R. A., m i s t r z y n i  o k ręg u  na 100 m  
P. d. =  2,0 litr.;  p. o. =  O Inie  d o s z ła ) ;  pow . odd.  =  0,7 litr.

C za s :  2’

R y c .  (<. Z. II., m ę ż c z y z n a  
P. d. — 4 ,4 5 ; p. o. 2 ,4 ; pow . odd.  =  1,5 litr.

//. o. - p. d. 7 8 '% ; p. o.- pow . odd.  =  1 ,7 . C zas:  4 ’15"

d. —  4,1 l itr.;  p. o. — 2,5 litr.;  p. odtl.
R yc .  7. li.  H., m ę ż c z y z n a  

1,0 litr. o.: P. d. — 0 1 % :  p. o.: p. odd.  =  2.5 C zas:  6’

R y c .  8. O. 1;., kob ie ta
P  d.  =  3,0 l i t r . ;  p. o. =  1,8 l i t r . ;  p. o d d .  =  0,55 l i t r ___________ P- o .:  P. d.  — 0 0 % ; p. o .:  P odd .  — 3,3. C zas:  ( i 20"
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c h ó w  m o ż e  doc ho dz i ć  do 4,G litr. (H e r x h e i ni e r (21)) i n a ­
we t  4,87 litr.  (C li r  i s t e n S e u, 1. c.). C y f r y  p ow y ż s z e ,  o t r z y ­
m ane  na  innej  d r o d z e  badań ,  w  z a s t o s o w a n i u  do p r ó b j  du ­
sznośc i  w s k a z u j ą  n a j w y ż s z e  p r a w d o p o d o b n i e  g ra nic e  w y d o l n o ­
ści  u s t r o j u  l udzkiego (poj.  o d r u c h o w a )  i nie m o g ą  p r z e d s t a w i a ć  
wa r t o ś c i  o p t y m a l n y c h .  T o t e ż  w  ocenie  t ego w s p ó t c z y n n i k a  n a ­
leży z a w s z e  b r a ć  pod u w a g ę  z a r ó w n o  odc hy le ni a  wi e lkoś c i  pow.  
o d d e c h o w e g o  od w a r t o ś c i  o p t y m a l n y c h  dla o d d y c h a n i a  s p o c z y n ­
k o w e g o  (O.S1—1,0 litr.), j ak  i c z ę s t o ść  o d d e c h ó w  w  okr es i e  
w z m o żo ne ;  we nt yla c j i ,  g d yż  t y lk o  w ó w c z a s  m o ż e  w s k a z y w a ć  
na s top i eń  pob ud l iwośc i  o ś r o d k ó w  n e r w o w y c h  o d d e c h o w y c h  
i r o zp ię toś ć  ich zdolnośc i  a d ap t ac y j n e j .

8. Cza' ś t r w a n i a  p r ó b y  z a l e ż y  w  p e w n e j  m i e r ze  od w y ­
m i a n y  g a zo w e j  badane go ,  j ego  p owi e rz ch n i  ciata,  wagi ,  itp.. 
g ł ówni e  z a ś  od o dpo rno śc i  u s t ro j u  na  s to p ni o we  z a k w a s z a n i e  
CO? i n i ed o bó r  O?. J a k  w i d a ć  z tabl .  11, n a j d ł u ż s z y  c z a s  t r w a ­
nia p r ó b y  u m ę ż c z y n  uzy ska la  g rupa  w y t r z j  m at ośc io wa .  s t o ­
s u n k o w o  dość  długi  g r u p a  nie t re nu j ąc y ch ,  nieco k r ó t s z y  m i e ­
szana.  a  n a j k r ó t s z y  s z y b k o ś c i o w o - s i ł o w a .  U k obi et  (tabl .  111). 
c za s  g rup ' w y t r z y m a ł o ś c i o w e j ,  mie s za ne j  i nie t r e n u j ą c y c h  nie 
w y k a z u j e  w y b i t n i e j s z y c h  różnic  —  c z a s  n a t o m i a s t  g r u p y  s zyb-  
kośc i owo - s i ł owe j  j es t  z n ac zn ie  k r ó t sz y ,  podobnie,  j ak  i u m ę ż ­
c z y z n  w  tej grupie.  U p e w n y c h  osób  m o ż n a  się s p o t ka ć  z n a d ­
mie rn i e  d ługim c z a s e m  t r w a n i a  p r ób y,  .bez ż a d n y c h  prawcie 
o b j a w ó w  dusz nośc i  i anoksemi i . '  Ś w i a d c z y  to, że  i s tn ie ją  o so by  
p r z y z w y c z a j o n e  do s t a n ó w  a s f i k t yc zny ch ,  u k t ó r y c h  b r a k  
o s t r z e g a w c z e g o  s y g n a ł u  W pos t ac i  dusznośc i  o n ie be zp i ec ze ń­
s t w i e  g r o ż ą c y m  us t r oj owi .  N a d m ie r ne  wys i ł ki  f i zyczne  u t e g o  
r o d z a j u  „ p r z e w l e k ł y c h  a n o k s e m i k ó w "  m o g ą  ł a t w o  w y w o ł y w a ć  
z aDur ze nm o ś r o d k ó w  o d r u c h o w y c h  odd yc han ia ,  b ez  z e w n ę t r z ­
n y c h  o b j a w ó w .  Długi  c za s  p róby ,  z w ł a s z c z a  o k r e s u  m a k s y m a l ­
nej  we n t y l ac j i  u osobni ków z g r u p y  w y t r z y m a ł o ś c i o w e j ,  ś w i a d ­
c z y  o ich dużej  odp or no śc i  na  czynni ki  z a k w a s z a j ą c e  ust rój ,  
co p r z e m a w i a  za  i s tn ieni em w ' y t r eno wan i a .  T r e n i n g  b o w i e m  
z w i ę k s z a  wł as noś c i  t ł u m i k o w e  krwi ,  p o w o d u j e  w'zrost  r e z e r w y  
a lkal icznej ,  o r a z  ciśnienia CO? p ę c h e r z y k o w e g o  ( H e r x h e i -  
m e r, 1. c., £  w  i g, 22,  2-3). J e s t  to s w o i s t y  o b j a w  w y r ó w n a w ­
czej  c zyn n oś c i  o r ga niz mu,  p o w s t a j ą c y  na  tle sk łonnośc i  do z a ­
k wa s ze n i a ,  j a k ą  w y w o ł u j e  w:ys i t ek  f i z yc zn y  (E w  i g, 1. c., 
S c h e n k 2 4 ) .  Z m i a n y  j ed n ak  pH k r w i  p o d c z a s  w y s i ł k u  są  mi ­
nimalne.  w z m o ż o n ą  b o w i e m  p r od u k c j ę  kwmsu mlekowmgo r ó ­
w n o w a ż y  u  w y t r e n o w  anycl i  j ego p rz em ia n a .  Z n a c zn e  p r z e s u ­
nięcie r e ak c j i  k r wi  w  k i e r u nk u  k w a s o t y  ś w i a d c z y  o obniżeniu 
pob ud l iwośc i  o ś r o d k a  o d d e c h o w e g o  na  n o r m al n e  bodźce ,  a lbo 
m o ż e  b y ć  w y r a z e m  zmni e j szo ne j  r e z e r w y  a lkal icznej .

9. Ba d a n i a  z a c h o w a n i a  się t ę t na  i c iśnienia,  p r z e p r o w a d z o ­
ne ws póln i e  z d r e m  B i 11 e w  i c z e m - S  t a  n k i e w  i c  z e m, w y ­
k aza ły ,  że  p ró b a  du sz no śc i  p os i ada  n a  k r ą że n ie  o wie le  w y r a ź ­
n i e j sz y  w p ł y w ,  niż p r z y p us zc z a l i  a u t o r z y  f r an cu sc y .  P r z y r o s t  
c zęs t ośc i  t ę t na  j es t  w p r a w d z i e ,  zgodnie  z ich wyni kami ,  w  o g ó­
le n i ez nac zny ,  p r zec ię tn ie  okoto  ]4/min.,  z w a h an i am i  od 0 ĉ o 
54/niin.  Ci śnienie  n a tomi as t ,  k t ó r e g o  uiie badal i ,  u l ega  z a w s z e  
w z r o s t o w i ,  i im p r ó b a  t r w a  dłużej ,  t y m  objaw'  ten w y s t ę p u j e  
w yr a ź n i e j .  P r z y r o s t  ciśnienia s k u r c z o w e g o  u w y t r e n o w a n y c h  
w yn os i ł  p r zec ię tn ie  29% w a r t o ś c i  s po c z y n k o w ej ,  u n i e w v t r e n o -  
wa nyc l i  17% ■ w a r t oś c i  s p o c z y n k o w e j .  Ci śnienie  r o z k u r c z o w e  
w z r a s t a  z w y k l e  p r op or c j on a l n i e  do c iśnienia  s k u r c z o w e g o .  Z a ­
k łócen i e  k o or dy na c j i  o d d e c h o w o - k r ą ż e n i o w e j  n a  tle z a b u r z e ń  
mec hani ki  o d d e c h ó w  i z j a w i s k  z as to j u  w  m a ł y m  obiegu w  c z a ­
sie p r z e z w y c i ę ż a n i a  „ m a r t w e g o  punkt u" ,  a p r z e j a w i a j ą c e  się 
n iekiedy s k u r c z a m i  d o d a t k o w y m i  s e r c a  i j ego  n i enna r owo śc i ą .  
w  próbi e  d usznośc i  s p o t y k a  się b a r d z o  r z a dk o  w  niewie lkim 
nasi leniu i p rze j śc iowo,  p r z e w a ż n i e  w o kr es i e  w z m o ż o n e g o  o d ­
dychani a.

Na a d a p t a c y j n e  z m i a n y  c z y nn oś c i  serca ,  o b s e r w o w a n e  w  c z a ­
sie p r ób y,  w p ł y w a  z a r ó w n o  s topień  ut leniania  k rwi ,  j ak i z a w a r ­
tość  wr niej  C 0 2. Ni ed ob ór  t l e n o w y  n i e z na cz n eg o  s topni a  dz ia ła  
p r z y ś p i e s z a j ą c o  na  c z y n n o ś ć  s e r c a  p r z ez  p obud zen i e  n e rwó w 
P rz y śp i e s z a j ą c y c h ,  z n a c z n e  n a t om i as t  n iedot lenienie  k r w i  p r z e ­
j aw ia  się s k ł on no śc ią  do zwol nien i a  tętna ,  j ako  w y r a z  n a s t ę p ­
czego  po dr aż n i en i a  o śr o dk ó w n. b ł ę d ny c h  (jVU s s.i u r o. 1. c.). 
D w u t l e n e k  w ę g l a  w p h  w a  na  c z y n n o ś ć  s e r c a  poś r ed ni o  pr zez  
z mi an ę  r ó w n o w a g i  k w a s o w o - z a s a d o w e j  —  obniżenie  b owi e m 
pH k r w i  z w al n ia  c z y n n o ś ć  mięśn i a  s e r c o w e g o .  N a d m i a r  CCL 
w;e kr wi ,  o r a z  n i edo bór  t l e n o w y  obn iża ją  w p r a w d z i e  o b w o d o ­
w ą  p ob ud l i wo ść  ne rwó w'  p r zy śp i e s z a j ą c y c h ,  ale dz ia ł aj ą  p o b u ­
d z a j ą c o  n a  oś r odki  t ych  ne rwó w'  (M i s s i u r  o, I. c.). P r z y ś p i e ­
szenie  t ę t n a  n a l e ż y  u w a ż a ć  za  t y p o w ą  r e ak c j ę  u k ł adu  k rą że n ia  
na  u m i a r k o w a n y  w' ys i łek f i zyczny.  P r z y  w y s i ł k a c h  o z n a c z n y m  
na tężen i u do p r zy śp i e s z e n i a  r y t m u  s e r c a  d o ł ąc za  się z w i ę k s z e ­
nie j ego obj ęt ośc i  w y r z u t o w e j .  W y s i ł k i  w y t r z y m a ł o ś c i o w e  da ią

z w y k l e  m ni e j sz e  p r z y ś p i es z en ie  t ę tna ,  niż wy s i ł ki  s z y b k o ś c i o ­
we.  W/iększe o dc hyle ni a  t ę t na  o d  l iczby us t a la jąc ej  się p o d c za s  
r ó w n o m i e r n y c h  w y s i ł k ó w  o r a z  d ł uż s z y  c z a s  p o w r o t u  do w a r ­
tości  s p o c z y n k o w e j  z chwi lą* u koń cz en ia  w y s i ł k u  c ec hu j ą  o s ob ­
n i kó w n i e w y t r e n o w a n y c h .  G w a ł t o w n y  w z r o s t  czę s t ośc i  t ę t na  
i c iśnienia krwi ,  b e z p oś re d n i o  po ro zp ocz ęc iu  p r a c y  n a l eż y  w i ą ­
zać  racze j  z w p ł y w a m i  n e r w o w y m i ,  niz z p r o c es a m i  e n e r g e ­
t y c z n y c h  p r z em i a n  w  us t ro j u.  Zwol nien i e  t ę t n a  s p o c z y n k o w e g o  
u W y dr en o wa n yc h  lub jego m n i e j s z y  p r z y r o s t  p o d c z a s  w y s i ł ­
k ó w  jes t  w y n i k i e m  z w ię k s z e n i a  p oj emno śc i  w y r z u t o w e j  serca .  
S t a n  t ę t n a  i z a c h o w a n i e  się ciśnienia,  p r zed ,  w  c zas i e  i po p r ó ­
bie duszności" ■ p o z w a l a  o cenę  u k ł ad u o d d e c h o w e g o  r o z s z e r z y ć  
i na  uk ład  kr ąże nia .  O kr e ś l an i e  p oj emn ośc i  w y r z u t o w e j  s e rc a  
w s p o c z y n k u  i pod koniec  o m a w i a n e j  p ró by ,  u moż l i wi łob y j e­
szc ze  śc i ś l e j szą  ocenę  c z y n no ś c i o we j  k o o r d y n a c j i  ptuc i se rem.

P r z e p r o w a d z o n e  b ad an i a  po jemn ośc i  o d r u c h o w e j  u s p o r t o w ­
ców,  w  za l eżnośc i  od u p r a w i a n y c h  ć wi czeń ,  n a s u w a j ą  ki lka 
w a ż n y c h  s po s t rz eże ń ,  w p t y w  b o w i e m  tycl i  ć wi c z e ń  n a  c h a r a k ­
t e r  o t r z y m a n y c h  r e s p i r o g r a m ó w  z a z n a c z y )  się b a r d z o  wy ra źn ie .  
O s ó b y  z g r u p y  w y t r z y m a ł o ś c i o w e j  i w  dużej  wi ęk sz o śc i  z g r u ­
p y  mieszane j ,  c ec hu j e  o dd y c h an i e  ś r edn i o- gtębokie ,  m ia ro we ,  
u l ega j ące  w  czas i e  d o ś w i a d c z e n i a  s t o p n i o w e m u  pogłębieniu  
i p rz yśp i es ze ni u .  C h a r a k t e r  r e s p i r o g r a n m  w  o kr es i e  n a r a s t a n i a  
o b j a w ó w  duszności ,  wi e l koś ć  p oj em no śc i  o d r u c h o w e j  i c za s  
t r w a n i a  p r ó b y  ś w i a d c z ą  o s p ra w ne j ,  a d a p t a c y j n e j  c zy nno śc i  
o ś r o d k ó w  o d u ż y m  w y z y s k a n i u  s w y c h  możl iwośc i  o d d e c h o w y c h  
i z n ac zn ej  w y t r z y m a ł o ś c i  u s t ro j u  na  c iężki e  w a r u n k i  p r a c y  n a ­
r z ą d ó w  \v os t re j  k w a s i c y  ga zo we j .  C a t o ś ć  w y k r e s u  p r z e m a w i a  
za  i s tn ieniem p r a w i d ł o w e g o  w s p ół d z i a ł an i a  u k ł ad u o d d e c h o w e ­
go i k r ą że n ia  z r e g u l a c y j n ą  c z y nn o śc ią  u k ł ad u n e r w o w e g o ,  s t a ­
n owi ą c  w y r a z  i s totne j  s p r a w n o ś ć ,  f i zycznej  i z a p r a w j  s p o r t o ­
wej .

O s ób  z g r u p y  s ź y b k o śc i ow o- s i ł ow ej ,  z w ł a s z c z a  tych,  k t ó re  
nie d o c h o d z ą  w  c zas i e  p r ó b y  do m a k s y m a l n e j  w e n t y l a c j i  i po­
j emnośc i  o d r u ch o we j ,  nie m o ż n a  u w a ża ć ,  na  p o d s t a w i e  o t r z y m a ­
n y ch  wyn ik ów'  za  s p r a w n e  f i zycznie  w  p e ł n y m  tego s ł o w a  z n a ­
czeniu.  O dd y c h a n i e  icli j es t  n i e r ów ne ,  ma ło  e ko nomi czne ,  z d u­
ż ą  sktoni idścią  do o kr es owo ś c i ,  p r z e m a w i a j ą c ą  za  c h wi e j no śc ią  
uk t adu  w' spółczuinego i ok o ł o ws pó i cz u l n eg o .  P r z e d w c z e s n e  p r z e r ­
wa ni e  p róby ,  p r z y  b r a k u  j a k i ch ko l wi ek  p r z e d m i o t o w y c h  o b j a ­
w ó w  dusznośc i  c z y  n i edo bor u  t l e nowe go ,  a lbo  w  r azie  os i ąg nię ­
cia m a k s y m a l n e j  we nt y l ac j i ,  ni skie w a r t o ś c i  po jemn ośc i  o d r u ­
c howej ,  małę.  w y k o r z y s t a n i e  p o j emn ośc i  dowol ne!  i k ró t ki  s t o ­
s u n k o w o  c z a s  t r w a n i a  p r ó b y  —  ś w i a d c z y  o na dmi e rn e j  p o b u ­
dl iwości  o ś r o d k ó w  n e n v o w y c h  i n i ed o m o d z e  u s t r o j u  w  d o s t o s o ­
wani u się i ws pó łd z ia ł a n i u  p o s z c z e g ó l n y c h  u k ł a d ó w  w  w a r u n ­
kach  i n te n s y w n e g o  w y s i ł k u  o  c h a r a k t e r z e  w y t r z y m a ł o ś c i o w y m .  
P r z y c z y n y  t eg o na le ży  n a jp r a w d o p o d o b n i e j  d o s z u k i w a ć  się 
w w y ł ą c z n y m  upraw ianiu  ć w ic ze ń  j ed n eg o  ro d za ju  i to ć w ic ze ń  
j u ż  z  n a tu ry  s w o je j  z a k łó c a ją c y c h  iv w y b i t n y m  s to p n iu  p r a w i ­
d ło w ą  m e c h a n ik ą  od d ech u  i w y w o łu j ą c y c h  w tó rn ie  ró w n ie ż  z a b u r z e ­
nia  u ’ krą żen iu .  Ć w i c z e n i a  s z y b k o ś c i o w e  i w m n i e j s z y m  Stopniu 
s i towe  W'ymagają,  szczególn i e  w  sporc i e  z aw o d n i c z y m ,  d uż eg o 
w s pó ł udz i a ł u  c z y nn i ka  p sy c h i cz n eg o  i n e r w o w e g o  - co p r o w a ­
dzi  z azw' ycza j  do s z y b s z e g o  p r z e t r e n o w a n i a  i w y c z e r p a n i a  s y ­
s t e mu  n e r w o w e g o  w  p o r ó w n a n i u  z u k ł a de m  m ię ś n i o wy m .  Dla 
uniknięcia  i z ap ob ieg an ia  u j e m n y m  s k u t k o m  j e dn os t ro nno śc i  ć w i ­
czeń,  w y d a j e  się k o ni ec zn e  u wz gl ęd ni en ie  w' z a p r a w i e  s p o r t o ­
wej  r a c j ona ln ego  w y s i ł k u  w y t r z y m a ł o ś c i o w e g o .  Z p un kt u  b0-.  
w i e m wi dz en i a  z a r ó w n o  h ig ieny i fizjologii  p ra cy ,  j ak  i w y c h o ­
w a n i a  f i zycznego,  c z y  w y s z k o l e n i a  w o j s k o w e g o ,  n a j w a ż n i e j s z y m  
c zy n ni k i e m s p r a w n o ś c i  f i zycznej  s t a j e  ,się nie s z y b k o ś ć ,  cz , '  si­
ła, Iccz u y t r z y m a l o ś ć .  Z r o zu m ia łą  j es t  r zeczą ,  że  n a j ba rd zi e j  p o ­
ż ą d a n e  j es t  h a r mo n i j ne  zespolenie  w s z y s t k i c h  t rzecl i  czynników' ,  
nie ulega j e d n a k  wąt p l iwoś ci ,  że  w y t r z y m a ł o ś ć  da je  na j l epsze  
z ape wn i en i e  z dr owi a ,  t eg o n i ez b ęd n eg o  w a r u n k u  biologicznei  
wa r t ośc i ,  t ak  j ednos tk i  j ak  i ca t ego  s p o ł e cz eń s tw a .

G r u p a  nie t r e n u j ą c y c h  z a j m u j e  w  z e b r a n y m  m at e r i a le  mie j ­
sce  poś r edn ie  m i ę d z y  obu popr zed ni mi  g rupami ,  w y k a z u j ą c  
w ogóle p r z e c i ę t n ą  s p r a w n o ś ć  f i zyczną  co do w y t r z y m a ł o ś c i .  
P e w n a  c zę ść  o s ó b  z tej g r u p y  s t a n o w i ć  m o ż e  c e n n y  m at e r i a ł  
s p o r t o w y  o do sk ona łe j  d y n a m i c e  i k o o r d yn a c j i  u s t r o j o w e j  —  co 
ś w ia d c z y ł o b y ,  że  n a w e t  n ies ta le ,  d o r y w c z e ,  ale u m iu rk o w a n e  
i w s z e c h s tro n n i  upraw ian ie  ć w ic ze ń  f i z y c z n y c h  i sportów nie  
p o zo s ta je  b e z  w p ł y w u  na o rg a n izm ,  da jąc  m u  n iera z  w ią k s ze  k o ­
r z y ś c i ,  n iż  s ta le  i in te n s y w n e  ćw ic zen ia ,  ale jednos tronne .

S p r a w n o ś ć  f i zyczna  kobiet ,  j ak  wwnika  z tabl .  III. podlega  
t y m  s a m y m  k s z t a ł t u j ą c y m  w p ł y w o m  w  zależnośc i  od u p r a w i a ­
nyc h  ć w i c z e ń  i s po r tó w.  Niższe  l iczby ś r edn ich  i m a k s y m a l n y c h  
w a h a ń  p o z o s t a j ą  W' ł ącznośc i  z o d r ę b n ą  b ud o wą .
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W n io sk i

1. P r ó b a  d usznośc i  p r z e d e  w s z y s t k i m  s t a n o w i  w s k aź n i k  fi­
z jo logicznej  s p r a w n o ś c i  płuc,  p oś re dn i o  j ed na k  j es t  w y r a z e m  
c z y n n o ś c i o w e j  w y d o l n oś c i  k r ą że n ia  i u k ł adu  n e r w o w e g o .

2. O d p o w i a d a j ą c  s w y m  pr z eb ie gi e m p o c z ą t k o w e m u  o k r e s o ­
wi  m a k s y m a l n e g o  w y s i ł k u  mię śn iowe go ,  da je  o b r a z  s t a nu  a dap -  
t ac yj n o- re g u l u ją cy c l i  m e c h a n i z m ó w  f iz jo logicznych u s t r o j u  w  w a ­
r u n k a c h  os t re j  k w a s i c y  ga zo we j ,  p o z w a l a j ą c y  ocenić  • s topień  
z a p r a w y s p o r t o w e j  i s p r a w n o ś c i  f i zycznej  b a d a n e g o "  osobnika .

3. P o d s t a w ę  ka żd ej  r ac j onal ne j  z a p r a w y  s p o r t o w e j  p o w i n ­
n y  s t a n o wi ć  s y s t e m a t y c z n i e  u p r a w i a n e  ć w i cz en i a  w y t r z y m a ł o ­
śc i owe ,  p r z y g o t o w u j ą c e  us t ro i  do osz czę dne j ,  w y d a j n e j  i d ł ug o­
t r w a ł e j  p r a c y  n a r z ą d ó w  p o d c z a s  n a d m i e r n y c h  w y s i ł k ó w  f izycz­
nych.

4. W y ł ą c z n e  u p ra w i a n i e  ć w i cz e ń  s z y b k o ś c i o w y c h  lub sń- 
(ow'ych (skoki ,  spr in ty ,  r zu ty ,  ć wi cz en i a  na  p r z y r z ą d a c h ) ,  jes t  
z p u nk tu  wi dz en i a  i s totnej  z a p r a w y  s p o r t o w e j  szkodl iwe,  w y ­
w oł u je  b o w i e m  z a b ur z en i a  c z y n n o ś c i o w e  r e gu lu j ąc y ch  o ś r o d k ó w  
ne rwmwy ch .  u t r u d n i a j ąc e  s p r a w n ą  k o o r d y n a c j e  p oz o s t a ł y c h  u k ł a ­
dów,  z w ł a s z c z a  p o d c za s  w y s i ł k ó w  d łużs zyc h ,  o c h a r a k t e r z e  w y ­
t r z y m a ł o ś c i o w y m .

5. P r ó b a  dusznośc i ,  m a j ą c  s ł u ż yć  do o c e n y  k a p r a w y  s p o r ­
t owe j  na  w i ę k s z ą  mia rę ,  w y m a g a  d a l szyc h  s z c z e g ó ł o w y c h  b a ­
d ań  i w s z e c h s t r o n n e g o  oświe t lenia ,  g ł ówn ie  d o t y c z ą c e g o  uk ł adu  
k f ą że n ia  (bad.  poj .  w y r z u t o w e j  serca) .

Za  w y d a t n ą  p om o c  w  p r z e p r o w a d z e n i u  t echnicznej  s t rony 
b a d a ń  i p r z y g o t o w a n i u  tabl ic o r a z  wy k r e s o w ą  s k ł a d a m  tą d r o ­
g ą  s e r d e c z n e  p o dz ię k o w a n i e  P.  Emilii  O l s z e w s k i e j ,  Asys t .  
Z a k ł a d u  Fizjologi i  U n i w e r s y t e t u  P oz na ńsk i eg o.
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Prace o ryg in a ln e

Dr  Wi to ld  W i N I A R Z  W a r s z a w a

Przypadek, zatrucia Sem en Stramonii (zawiera alkaloidy, atro­
pinę i hyoscyam iiię)

Z I n s t y t u t u  Higieny P s yc h i c zn e j  — Oddz i ał  Neurbjósychiat i i i  
Dziecięcej  w W a r s z a w  ie 

Ki er own ik  1. ii. P . : Dr  Ka zi mi er z  D ą b r o w s k i

C h o r ą  K. W.,  lat  9, z os t a ł a  s k i e r o w a n a  pr z ez  l ek ar za  s z ko l ­
n ego  do a mb u l a t o r i u m  dla dzieci  z z a bu r ze n i a mi  psyc hi cz nymi .  
W  rodzinie  cho ró b p s y c h i cz n yc h  nie byto.  M a t k a  chore j  p o d a ­
ła, że  do t ąd  b y t a  z a w s z e  z dr o wą ,  a z a c h o r o w a ł a  nagle  dnia p o­

pr zedni ego .  P o  p o w r o c i e  ze  s z k o ł y  nie c hc i ał a  p i sać  zadania, ,
b y ł a  podniecona,  chodzi ła  ciągle po pokoju.  W  n o c y  nie s p a ­
la, mówi ła ,  że  widzi  j ak i eg oś  ko ta  i psa,  późnie j  k r z y c z a ł a  i z a ­
c zę ła  uciekać.  Nad r a n e m  w y m i o t o w a ł a ,  W  d omu  wmiata:  „ ja  
m u s z ę  iść do domu" .  S t ol ca  nie b yt o  od 2  dni.

B a d a n a  po da je  p r a w i d ł o w o  swmje. maz wi sk o i wiek.  U w a ż a ,  
że  z a c h o r o w a ł a  na  żołądek,  bo z ja dł a  u koleżanki  zie lone j ab łk o 
i k ie łbasę .  W  czas i e  b a da n i a  ogląda  się niespokojnie ,  w s t a j e  
c iągle z krzes ł a ,  mówi ,  że  musi  się śp ieszyć,  bo m a lekcje  o d ­
robić.  S z u k a  drzwi ,  t raf ia  do pieca,  w y k r z y k u j e :  „ J u ż  nie ma  
t ych  drzwi ,  co by ty " .  Na p ł as zc z  mat k i  m ó wi :  „ C o  ten pan tli 
robi".  W  i nnym m o me n c i e  m ó wi :  „Wuj ku. . .  Oj,  co mówi ę ,
w u j k u  (śmieje  się),  oj hyce l  we źmi e" .  „ R o b i m y "  —  w y k r z y ­
wi a  się. Dalej  m ó w i :  „ C h o d ź m y  do domu.  I n  mi się podoba .  
C h o d ź m y  m a m o  do cioci  Janki" .  Po dc hodz i  do telefonu:  „ J a  
Się nie... —  A wie  Irka,  że  t a t uś  m a  p r zy jś ć ,  bo pani  k a z a ł a . .. 
A I rka  się p obe cz ał a .  A Ba s i a  gdz ie  j e s t ?  T o  moje j  c h r z e s t ­
nej cór ka .  O na  g r y z i e  ws z ys t k i c h .  T o  jej k u z y n ku  ' (w s k a z u j e  
na mat kę ) .  O n a  z a w s z e  g r y z i e  mnie,  Szczypie!  „ I rk a  c l n d ź -  
m y “ —  z w r a c a  się do mat k i  —  Wi dz i a ł a  sa renk i  na wsi" .  P o
chwali —■ „Oh,  kot  tu jest ,  H a n k a ! "  (idzie do d r zw i  i p a t r z y
na  podłogę) . . .  Acli co ju mó wi ę,  to nie kot,  tó [była kość".

C h o r a  p r z y  ba dan iu  f i zy ka ln y m s t a wi a  opór ,  jesr  pł acz l iwa .  
Nie chce  d ać  sobie  z a ł o ż y ć  t e r m o m e t r u .  Bi e r z e  m a t k ę  z a  r ę ­
kę i m ó w i :  ,,—  T o  z p r a w d z i w e j  ręki  są te nogi,  CO? - Oj,  
ja m yś la ł am,  że  to nogi  a to ręka. . .  To  z ciata są te r ę ce ?
A to r ę k a w y ! "

•Pfśra! b a da ni u  s t w i e r d z o n o  ź r en ice  sze roki e ,  n i e ’ r e a g u j ą c e  
mr  świa t ło ,  ani a k o mo d ac ję .  Mi gda lk i  p o wi ęk sz on e,  z a c z e r w i e ­
nione,  t ę t no  80/min.

Ze w zględu na  z a c h o w a n i e  się źrenic,  z a pa r c i e  Stolca i s p o ­
życi e  k i e ł ba sy  dzień p r z ed  w y s t ą p i e n i e m  o b j a w ó w  c h o r o b o ­
wy ch ,  m ożn a  by ł o myśleć ,  że  m a m y  d’o c zyni en i a  z z a t r u ­
ciem.  O b or a  do s t a ła  (1,3 ka lomelu  w e w n ę t r z n i e  i p o z o s t a ł a  na 
opiece  ' m a t k i  z po l ecen i em z głos ze nia  się dnia na s t ępne go .

N a s t ę pn eg o  dnia p r z y p r o w a d z o n a  p r z ez  m a t k ę  nie w y k a z y ­
w a ł a  już ż a d n y c h  z abu rz eń .  W s z e l k i e  o b j a w y  c h o r o b o w e  u s t ą ­
pi ły w  c iągu nocy.  '

M a t k a  podała ,  iż s twi er dz i ła ,  że  d z i e w c z y n k a  nie jadta  
u z n a j o m y c h  Kiełbasy,  j ak p od ał a  dnia p opr zedni ego ,  ale j ak i eś  
z ia rna,  c z y  zioła  p r z e c i w  gośćcowa,  k t ó r e  po ką tn i e  s p r z e d a w a ­
no (pod n a z w ą  „ T u n d e r a " ) .  M a t k a  d o s t a r c z y ł a  próbki ,  k t ó r a  
z o s t a ł a  p r z e s ł a n a  w  celu z b ad a n i a  do P.  Z. H„ Działu Chemii .  
O t r z y m a l i ś m y  n a s t ę p u j ą c v  w y n i k :

Na si onk a  o k sz ta ł c i e  p ł a s k o - n e r k o w a t y m ,  s i a t e c z k o w a t o -  
p u n k t o w a t e .  długośc i  3— 4 mm.  Z ab a r w i en i e  nas ion dwo ja kie ,  
m a t o w n - c z a r n e  i b r ąz o w o - ż ó ł t e .  S t w i e rd zo n o ,  że  to są n a s i o ­
na bielunid k ę d z i e r z a w e g o  • (Semen  S tra m o n i i ,  Datura  S t r a m o -  
niiim  rodz.  S o lanuceae) .  Z a w i e r a j ą  one alkaloid?, : a t r o p i n ę
i h y o s e y a m m ę ,  k t ó r e  w y w o t a l y  zatrucie,- ,

J a n  T E U C H M A N N  L w ó w

W ydalanie  bizmutu drogą przewodu pokarm ow ego  i nerek oraz  
w p ły w  siarki na jego eliminację w  ustroju

Z Z ak ł ad u  F a rm ak o l o g i i  D o ś w i ad c za l n e j 1. U. J. K.

C i ą g  da ls zy

b) P o d z ia ł  u> ustro ju

Z mie j sca  w s t r z y k n i ę c i a  w c hł a n i a j ą c y  się b iz mu t  do s t a j e  się 
z p ły nami  u s t r o j o w y m i  do w-szystkicli  t k an e k  i n a r zą d ó w 1. N a ­
r z ą d y  te w y j z i e l a i a  a lbo w y d a l a j ą  ten metal ,  a lbo też p r z ez  
d ł u żs z y  lub k r ó t s z y  c za s  o d k ł a da j ą  go, a lb o  n a w e t  w c h o d z ą  
z nim w  t r wa ły /  z wi ąz ek .  W y dz i e l a n i e  b i zmut u nie odb.\ \ fg  się 
p r opo rc jo na ln ie  do ilości w'pnnvadz-onego metalu,  p o n i ew a ż  
c z ę ść  jego o d k ł a d a  się na  j akiś  czas,  j ak o z a p a s  w  mie jsc u 
iniekcji  i od c-zasu do c z a s u  b y w a  w y r z u c a n a  z tkanki ,  czy  
n a rz ąd u,  d od a j ą c  się ( su muj ąc  się) do tej ilości b izmutu ,  k t ó r a  
no r mal ni e  się wydz ie l i ł a  w  tej chwi l i  i k r ą ży .  J a k  p o wi e dz ia no  
wy ż e j ,  c zę ść  b i zmu tu  wc hod zi  w  t r w a ł y  z w i ą z e k  z t kanką ,  c zy  
n a r z ą d e m  i te ilości są me  do z b a d a n i a  m e t o d am i  chemi cz nymi .

I n t e re s u j ąc e  s p o s t r z eż en i a  podają  na  p o d s t a w i e  l iczni  cli <10- 
ś w . a d c z e n  L e v a d i t i. M: a  n i n i H o w  a r d (90):  „ w  m ia r ę
jsk b izmut ,  r o z p u s z c z o n y  w  t łuszczu,  p o d an y  domięśniowa)  
wc hł an ia  się in s i tu  ( w  mie j scu  iniekcji),  n e r k a  n a s y c a  c^ię bi ­
z mut em.  p o d c za s  g d y  poz iom m et a l u  w e  k r w i  p oz os ta j e  s t a l e  
niski.  Drogi  w y p r o w a d z a j ą c e  nerki  o d g r y w a j ą  rolę k o n d e n s a ­
tora,  p o w o ł a n e g o  do r e gu l ow an ia  s t ęże ni a  b izmut u  w e  krwi .  
Z a w a r t o ś ć  b i zmut u  w  nerce ,  o z n ac z o n a  w  p e w n y m  momenc ie -
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p o m ię d z y  chwi lą  podania ,  a  c a ł k o w i t y m  w yd a le n i em ,  o d z w i e r ­
ciedla  nam wdeni ie s t a d i um  i s top i eń  dz ia łania  l eczn i czego"  
(przyt .  w g  C. R. Soc .  Biol.  81, 813, 1929). Już  na  p o d s t a w i e  n a ­
s z y c h  w s t ę p n y c h  b a d a ń  m o g l i ś m y  p o t w i er d z ić  s łu sz no ść  t ych  
W y w o d ó w .

W  w y n i k u  w y c z e r p u j ą c y c h  b a d ań  na z w i e r z ę t a ch ,  zdo ła no  
u s z e r e g o w a ć  n a r z ą d y  w e d łu g  r o zmi es zc zen i a  b izmutu .  Pi erw 
sz e  mie j sce  w  kolejności ,  j ak  z p m v y ż s z y c h  w y w o d ó w  m o ż n a  
P rzypuśc i ć ,  z a j m u j e  ne r ka ,  k t ó r a  jes t  i s totnie  n a jw d ę k s z y m  k o n­
d e n s a t o r e m  k r ą ż ą c e g o  w  danej  chwil i  b izmut u  w us t ro j u.  Dalej  
n a s t ę p n i e  w ą t r o b a ,  jel i to grube ,  ż ołądek ,  a na  koń cu  dopiero  
jel i to cienkie  (L o m h o 11 (91), K ii r t h y  (93), M e y e r  i S t ę i i n -  
f e l  d (1)).

W e  w s z y s t k i c h  p ł y n ac h  us t ro jo wy  cli, j ak  i w  w y s i ę k a c h  
o r a z  p rz es i ękac h,  da je  się b i zm ut  w  r o z ma i t yc h  i lościach w y ­
k a z a ć  (B e r g e r e t - M e y e n c o n  (93), B i r o (94)).  M e y  e r 
i S t e d u f e l d ( l )  1. c. znalezl i  w  40 c m 3 k r w i  w:ątrobowe. i  
5 m g  BisOs.  B i zmut  w  żółci  s t w i e r d z a  się z a w s z e  z r a c h o w a ­
n i em  p r o s t e g o  s to s u n k u  do z a w a r t o ś c i  jego w e  k r w i  (v. O e 11 i n- 
g t n ( 9 5 ) .  Znal ez i ono  równi eż  b i zm u t  w  pocie,  Izach,  mazi  s ta-  
w m v e j .  mleku  o r a z  p łyn ie  m ó z g o w o - r d z e n i o w y m  ( H e f f t  e r (96)), 
j e d yn i e  wr t y m  o s t a tn i m w y p a d k u  w  s pe c ja ln yc h  w a r u n k a c h .  
B i z m u t  b o wi e m  p r z e k r a c z a  z a p o r y  he ma t oe uc e f a l i c zn e  podany 
d op i er o  w  daw'kach s u b t o k s y c z n y c h ,  t o k s y c z n y c h  i ś mi e r t e l ­
nych.  N a j ł a t w i e j  b i zm u t  p rz en i ka  do u k ł ad u  o ś r o d k o w e g o  w p o­
ł ączen i u z jodem,  a lbo  so de m o r a z  j ako  sa l icyl an  b i zmut u 
w s k u t e k  dz ia ł an i a  u s z k a d z a j ą c e g o  o p o n y  m ózgó w o- rdzenioweW 
(H a n z 1 i k i S p a u 1 d i n g o r a z  H a n z 1 i k, M - e l i r t e n s  
i S  p a u I d i n g  (97)). Ci sami  a u t o r z y ,  w n i o s k u j ą c  z  t r udn ie j ­
s z e go  p r z e i ń k a m a  ka t i onów od a n ionów,  s t w o r z y l i  po ł ączen i e  
b i z mu t u  z j o dem i Sodem,  gdzie  b i zm ut  w y s t ę p u j e  w  pos t ac i  
a n ion u i s twierdzi l i  ba rdzo’ k o r z y s t n y  w p ł y w  tej  kombina c j i  
n a  z do lność  p rz en i ka n i a  p r z e z  z ap o r ę  he ma toenc ef a l i czną .  
M u t t e r m i I c h, I ) e l a v i l l e  i B edihn (98) stwtfBrdzili t o r u ­
j ą c y  w p ł y w  u r o t r o p i n y  dla wn i ka nia  b i zm ut u  do u k ł adu  n e r ­
w o w e g o  o ś r o d k o w e g o .  W i a d o m o  p oz a  tym,  źe  w y s o k i e  g o r ą c z ­
ki, z a t r u c i a  a s e p ty c zn e ,  zapa le ni a  opon  mózg ow m- r dz en i owy c h .  
s ą  r ówni e ż  c zy nn i k i em  u ł a t w i a j ą c y m  p rz e k r o c z e n i e  zapór .  
M u 11 e r m i I c h  i S a l a m o n  (90) po twierdz i l i  t en pogląd  
p r z ez  s p o w o d o w a n i e  z ap alen i a  opon w s t r z y l  . l ięciem d o p a ję cz y -  
n ó w k o w y m  mąk i  i z a n o t o w a n i e  r o z r z e d z e n i a  z a p ó r  h e ma t o -  
ence ta l i cznyc h.  Taki  sa m sk u t e k  w y w o ł u j e  z imui ca  (V o n k e  n- 
n e 1 (100).

c) W y d z ie la n ie ,  c z y  w yd a la n ie  b izm u tu

J a k  już w s po mn i an o ,  b iz mu t  o p u s z c z a  jelito'  w  postaci  
s i a r c z k u  b i zm ut u  (Bi&Ss) z p o w o d u  ł ączenia  się z siarlcowodo- 
rem,  k t ó r y  w y t w a r z a  się w d u ż yc h  i lościach w  jelicie g r u b y m  
z r o z p a J u  b ia łka  pod w p ł y w e m  p r o ć e s ó w  f e r m e n t a c y j n y c h  
i gn i lnych  ( M e y e r  i S t e i n f e 1 d (1)).

S t i e r 1 i n ( l i l l ), p o d a ją c  b . zm u t  r ówn o c z e ś n i e  z Infitsum  
S e n n a e ,  d o p r ow a dz i !  do tego,  iż nie zna laz ł  w kale.  ani jelicie 
g r u b y m  c z a r n e g o  . s i a r c z k u  b i zmut u,  ale b ia tą  n i ez mie nioną  m a ­
s ę ;  S e n n a  b o wi e m  s p o w o d o w a ł a  sz yb k ie  opróż nie nie  jel i ta 
(u z w i e r z ę c i a  g łod zon eg o)  i nie p ozwol i ł a  na  p o w s t a n i e  p o w y ż ­
s z e g o  połączenia .  R ów ni e ż  u gęsi ,  u k t ó r e j  T  a p p e i n e r (102) 
s t w i e r d z i ł  p r z ez  k i l ka k ro t ne  b a da n i e  s t a ł y  b r a k  bLS w  p r z e w o ­
dzie  p o k a r m o w y m ,  nie zna laz ł  po p odaniu  b i zmut u  t ak c h a r a k ­
t e r y s t y c z n e g o  c z a r n e g o  s i a rc zk u  b izmutu .

D e m e 1 i n (10.3) zb ad ał  u c h o r y ch  w y d z ie l a n i e  b i zmut u 
w ślinie, żółci ,  pocie,  m o cz u  i kale.  Co do z a c h o w a n i a  się b i z m u ­
tu w  moczu ,  p od a je  on, że  m o c z  taki  ul ega  z u p e ł n em u  z cz e r -  
uieniu na p owi e t rz u .  Poc lmdz i  to s tąd.  że  podobnie ,  j ak w k a ­
le, t ak  i w m oc zu  p o w s t a j e  c z a r n y  s i a r cz ek  b i zmut u (BiaSiO'2 
Jeśl i  m oc z  n a t y c h m i a s t  w y j a ł o w i m y ,  nie o t r z y m a m y ,  t akiego z a ­
b a rw i e n i a .  P on i e w a ż  D e  m e  l i n  z na l az ł  w  m ocz u wi doc zne  
ilości indolu,  w y r a ż a  on  p r z y p u sz cz en i e ,  że  b iz mu t  p r zec hodz i  
w  m o c z u  c zę ś c i o w o  w s i a r cz an  i n d o k s y l o b i z m u t o w y . P o d  w p ł y ­
w e m  d r ob n o u s t r o j ó w  n a s t ęp u je  r o z szc zep i en i e  b izmut u  i indolu 
p r z y  t w or z e n i u  się s i a rc zk u  bi zmut u.  Ale D e l r u e ( I O J )  w i ­
dz ia ł  c zę s to  c z a r n e  z a b a r w i e n i e  mocz u,  w k t ó r y m  nie s t w i e r ­
dz on o  ani ś l adu b i zmutu.

Go dn e  u wa g i  z ag ad ni en i e  tz\y . .późnego p r z y w r ó c e n i a  w y ­
dzie l an i a"  p o r u s z a  G a s t o n (105). Ot o  clhora d o s t a j e  do dnia 
I kwi e tn i a  7 iniekcyj ,  dalej  od dnia 10 do 30 l ipca 10 iniekcy.i 
po 0.3 g;  od dnia 2 do  4 s i e rpnia  d w a  r a z y  po 0.1 i r az  0.3 g 
w o d o r o t l e n k u  b i zm ut u  Bi tOHhi .  Dnia  13 w r z e ś n i a  m o ż n a  j e ­
sz cz e  by to o z n a c z y ć  b i zm ut  w  moczu ,  a już  dnia 21 yyrześnia 
m o c z  b y ł  yyoluy od t ego  m et a l u :  w  6 miesięcy później  dn!a 
13 s t yczn i a,  b iz mu t  znoyyu w y s t ą p i ł  w moczu.  O b j a w ó w  ze 
s t r o n y  ne r ek  nie zauyyażono.

Dz iedz ina  yyydzielania b i zm ut u  z os t a ł a  o m ó w i o n a  b a r d z o  
o bsz er ni e  od czasu ,  k i edy  met a l  t en  z os t ał  zas tosoyyany  w  le­
czeniu  ki ły.  K a ż d y  p r e p a r a t  m a  o-sobne pismiennictyyo.  W s z y s c y  
niemal  a u t o r z y  -^zastanawiają.-  Się n ad  s t os un k ie m i lościoyyym w y -  
dz ie l onego b i zm ut u  w  m o c z u  do ilości yyydzielonej  W p r z e w o ­
dzie p ok ar mow ym.  C z a s  z u pe ł nego  yyydzielenia yyst rzyknięte j  
ilości z g a d z a  Się mniej  yyięcej z t y m  co b y ł o  omayyiane \y r o z ­
dziale o wchł an i an i u,  w  m y ś l  z a s a d y :  s z y b s z a  r e s o r b e j a  da je  
s z y b s z e  u koń cz en ie  wy dz i e l an i a .

S t o s u n e k  p r o c e n t o w y  yyydalonego b i zm ut u  z m ocz em,  do 
yyydalonego yy kale  m a  się, j ak  4:1 (G r u li z i t (79)). W y d z i e ­
lanie b i zm ut u  \y kale  j es t  w  ogóle  z n ac zn ie  b ar dz i ej  n i e r e g u l a r ­
ne od yyydzielania b i zmu tu  d r o g ą  ne r ek .  Ni e rz ad ko  da je  się za-  
uyyaźyć yyzmożenie yyydzielania się b izmut u d r og ą  jel i ta okoto 
10 dnia  od  c z a s u  piery\ ' szej  iniekcji  (B a r k a n ,  K i u  g i s e p p. 
O 1 e s k (106)).

H e r m a n n  i N a t li a u (107) podali  tzyy. yyspótczynnik yyy­
dz ie lania  b izmutu ,  k t ó r y  p o w s t a j e  ( p r z e z  podzie lenie  c y f r y  w y -  
r a ż a ją c e j  i lość zna l ez ion ego  b izmu tu  yv m oc zu  p r z ez  cyfrę ,  ją- ,  
ką  n a m  i lus t ruje  i lość tego meta lu ,  zn al ez io neg o yy kale.  •

Wspó(cz, \  unik t en jes t  dla r ó ż n y ch  prepara tóyy  różny.  1 tak
Bi mocz

dla B i sm oge no l u  yyynosi  on —  —  =  2.6, dla B i - Ch i no- J od a-
Bi kał

t um ■= 1.
D e 1 r u e (10S) udoyyodnil ,  że  np. B i sm ut hy l  (b i zmut  yy za-  

yyiesinie - s u ro w ic y  z g l ukozą)  . B i - Ch i n o - J o d a t u m  yyydalają  się 
przeyyażnie  yy moczu,  n a t o m i a s t  d e r ma t o l  w  duży cli i lościach 
yyydziela się yv kale

K n g e I li a  r d t (63) podaje ,  że  b iz mu t  w yd z i e l o n y  yy kale  
tyyorzy L/3— 1)7 b i zm ut u  yyydalonego w  moczu.  R oz p u s z c z a l ­
ność  p od obn o nie odgryyya  rol i;  p r z y  ko ńc u yyydzie lama n a s t ę ­
puj e  zyyiększone wydajanie!  t ego m et a l u  yy kale.

B e r l i s ( 1 0 9 )  j ed na k  dowodz i ,  na  podstayyie z b a d a n i a  22
c ho r yc h  k t ó r y m  yys t rzyk iwat  24 r a z y  r óż n e  p r e p a r a t y  b i z m u ­
tu, ż e ' n a j s z y b c i e j  po ukońc ze niu  leczenia  z o s t a l i  w y d a l o n e  r o z ­
p usz c za ln e  p r e p a r a t y  (L u a to l  20—22  dni).  Z pre par a tóy y n i e r oz ­
p us zc za ln yc h  yyięcej s t ę żo n e  dłużej  się yyydSHily z u s t r o j u  (R u  
by t  24 dni, O uinby  57 dnij .  P o d o b n e g o  z da n i a  jes t  L o m-  
h o l t ( l l O ) ,  k t ó r y  styyierdzil ,  że  B i - C h in o - J o d a t u m  w zSyyiesi- 
nie "olejoyeej znac zn ie  yyolniej Się yyydziela z m o c z e m  od roz-  
tyyoru yyodnego tego p r e p a r a tu .

W e d ł u g  H a n z 1 i k ‘a  (111) i toyy. (112), s to s u n e k  yyydalo­
nego  b i zm ut u  w  kale  i m oc zu  yyynosi  1:8 do 1:12, p r z y  c z y m  
yy pieryyszych 6 dniach po iniekcj i  nie z na l ez i ono  go j a śżć ze  
yv kale.  Ma sa #  i g o r ą c z k a  a lbo g or ą c e  kąpiele  zyyiększają  yyy- 
da lanie  bi zmut u,  podobni e  j ak  sole p od a n e  yyeyynętrznie.

W a r t o ś c i  yyydalania  r o s ną  róyynolegle ze  zyyiększoną ilo­
ścią yy s t rzykiyyań c z y  dayyek. Na o g ó l , ogólna  i lość yyydala ją-
eego  ' s i ę  b i zm ut u  za l eż na  jes t  p r z ed e  yyszys t kun od dawki ,
a  nie od n a t u r y  poł ączeni a,  choć  i to odgryyya  p e w n ą  rolę.  
P r o c e n t o w a  i lość yyydalonego b izmut u  yy 3 t y go dn i ac h  yyynosi 
ś r e dn i o 1 5 ^ 2 0 % .  Z a w a r t o ś ć  b i zm ut u  w  kale  jes t  przec ię t nie  
1/10 w y d a l a j ą c e j  się i lości d r og ą  m o cz u  ( S o l i  m a n n  i y . spót -  
pracoyynicy  (113)). Na dmie ni ć  j ed na k  t r z e b a  i odmi enn e  zdan i e  
K ii r t li y ‘e g o (91), k t ó r y ’ s t o s o w a ł  b iz mu t  yy pos t ac i  z jonizo-  
yyanej j ako  yycierkę n a s k ó r n ą  i z na l az ł  o g r o m n ą  przeyyagę bi ­
z mu t u  yyy d a l one go  yy kale  yy poróyynaniu z r e s z t ą  k t ó r ą  yvy- 
kryyyat  y\ moczu.

J a k  s tyyierdzi l i śmy poyyyże.i, w y d a l e n i e  i yyclilonięcie b i z m u ­
tu, yyst rzyknię t ego  do mię śn i owo,  c z y  podskór ni e ,  t r w a  pr z ez  
'okres c za su  l iczonego na mies i ące  (znalez iono ln ik r ochemi czn i e  
b i zm ut  po ki lku mi es i ąca ch  od w s t r z y k n i ę c i a  p re p a r a t u ) .  J e s t  
to peyyna n i edog odn oś ć  p r z y  d oś w ia d cz en ia c h  ze  yyzględu na 
u boc zne  nierą.z p r z y c z y n y  yyiklające obr az ,  k t ó r e  yy t ak dtugim 
c zas i e  mo gą  p ows ta ć ,  j ak  np. n a g r o m a d z e n i e  leku z pev nymi 
obiayyami  z a t r u c i a  (bizmutoyya g rypa ) ,  z p o d w y ż s z e n i e m  c ie­
p ł o t y ,  o r a z  p odr ażn i en i e  i p r z e k r w i e n i e  i b l izny pytli  jel i to- 
yyej -od c z ę s t eg o  cewnikoyyania  itp. P o z a  t y m  p r z y  użyci u t e­
go s a m e g o  zyyierzęcia do d a ls z yc h  dośyyiadczeń yv innych yva-' 
runkach,  m o ż e m y  m yś l e ć  o nayvarstyvieniu się c h oć by  m a ły c h  
ilości b izmutu ,  k t ó r y c h  yv n i s z e j  p rób i e  nie z do ła l i ś my d ł użs zy  
c za s  określ ić ,  a k tó r e  j ed n ak  m o g ą  k r ą ż y ć  yy ust roju.

Dl a t ego  n a le ż y  opi sać  m e t o d ę  do ży lne go  podayyania  p r e p a ­
ratóyy bizimitoyyycli .  przy k t ó r e j  okresy  wc hł an i an ia  i w y d z i e ­
lania l iczą .Się na  godziny,  dnie,  a  co n a j w y ż e j  t ygodnie .

P a s  i n  i (114) zna l az ł  już w  k w a d r a n s  po d oż y l n y m  ws tr zy  k- 
nięciu yyinianu s o d o w o - p o t a s o w e g o  b izmut u  ty lko ś l a dy  b i z m u ­
tu yv mocz u,  a  B e n e s  c l i  (115). w  drugiej  godzinie  po podaniu
0.1 g wi n i anu  ' sodoyyego bi zmut u s t w i e r d z a  b i zmu t  i podkreś la ,  
że  s z c z y t  wy d z i e l an i a  p r z y p a d a  yy 4 godzinie  po iniekcji .  Po 
sz eśc i u  dn i ach  styyierdza -on już ledyyo d a ją ce  się o z na c z y ć
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ś lady,  P  a  u t r  i e r (116), s t o su j ąc  Sig m u t l t  ( Na -K- Bi T- win i an  s o ­
d o w o - p o t a s o w y  bi zmut u) ,  z na jd uj e  z a l ed w ie  r esz t ki  już po 
8 dniach.  B e r l i s  (117) s twierdzi ł ,  że  b iz mu t  uk az a ł  się w  m o ­
czu  już po  1— 3— 6 god zi na ch  i po j e d n y m  dniu zn ik ną ł  z u p e ł ­
nie.  Al a  r i a  n i (118) z n aj du j e  r ó w n i e ż  b i zm ut  po ki lku godz i ­
nach  w  kale,  j ed na k  v, s pe c ja ln y ch  w a r u n k a c h ,  j ak  np. p r z y  sil­
n y c h  bi egunkach ,  zapa len i u p r z e w o d u  p o k a r m o w e g o .  M e in­
ni e s h e i m  e r (119) s t w ie r dz a ,  m i ę dz y  innymi ,  że  b iz mu t  po 
w s t r z y k n i ę c i u  ś r ó d ż y l n y m  w y d z i e l a  się w  kale  i nroczu s ta le  
j e d n a k o w o  po d w z g l ę d e m  i l oś c i owym T a  s a m a  s t a ło ść  z a c h o ­
dzi  w  o kr e s i e  opa dan ia  nas i lenia  wydz i e l an i a ,  z a w s z e  z z a c h o ­
w a n i e m  s t o su n ku  b izmu tu  w y d z i e l a n e g o  w  ka le  i m oc zu  j ak 1 :8. 
J e d n a k  E n g  e 1 li a r  a  t (62) w p r o w a d z a  poj ęc i e  „ o k r e s u  r ema -  
nencj i "  ( R ernanensźe i l ) ,  k t ó r y  d o t y c z y  rówmież wy dz i e l an i a  bi ­
zmutu .  w s t r z y k n i ę t e g o  dożylnie .  S t w i e r d z a ł  on —  j ak  p oda je  — 
w  57 dniu po w s t r z y k n i ę c i u  ś l ady  b izmutu .  P r z e w a ż n i e  j ednak  
w  22— 28 dniu k o ń c z y  się ten o k r e s  p o z o s t a ł eg o  wy dz i e l an i a  
(S p d tre m a n en sa i is sc h e id u n g ) .  \ Vysnuw' a  r ó w ni e ż  wni osek ,  że  
p r z y  p o w t a r z a j ą c y c h  się d o ży l n y c h  w' s t rzyki waniac l i  bizmutu ,  
sz yb k ie  j ego wydz i el eni e ,  k t ó r e  o d b y w a  się t ak  w y r a ź n i e  po 
j e d n o r a z o w y m  w s t rz y kn i ęc iu ,  ul ega  z a h a m o w a n i u  i ns t ró j  r o z ­
kłada sobie  n ie jak ’0  p racę  wyd z ie ln i cz ą  na  d ł uż s z y  czas.

IV. D ane  to k s y k o lo g ic z n e

W pł yw '  t o k s y c z n y  b i zm ut u  m o że  b y ć  b r a n y  pod u w a g ę  
w  r o z m i a r a c h  s z e r s z y c h  dopi ero  z clrwilą z a s t o s o w a n i a  w' le­
czeniu ki ły t ego  m et a l u  na  w i e l ką  skalę.  Do tego c za s u  z d a r z a ł y  
się z a t ruc i a ,  j ed n ak  b a r d z o  rz ad ko ,  o c z y m  z r e s z t ą  w s p o m n i e ­
l i śmy p r z y  o p i s y w a n i u  p o s z c ze g ó l n yc h  z w i ą z k ó w  b i z m u t o w y c h .  
T a m  r ó wn i e ż  b y ł a  m o w a  o z a t r u c i u  a z o t y n e m  p o w s t a j ą c y m  
z a z o t a n u  bi zmutu,  j ako  też  o wc hł an i an i u się b i zmut u  ze  ś w i e ­
żej  r a ny

Z d a r z a j ą  się w y p a d k i  nagłej  śmi er ci  w  ki lka  do k i lkunas t u  
minut  po iniekcji .  Zej śc i e  p o p r z e d z a j ą  z a w r o t y  głowfy,  wrymio t y,  
osłabienie,  duszność ,  s ł abe  tętno.  S ą  to o b j a w y ,  k t ó r e  n a m  p r z y ­
po mina ją  tzw'. „erises n i tro ides" .  S z c z e g ó ł o w a  s e kc ja  z a w s z e  
s t w i e r d z a  z es pó ł  o b j a w ó w ,  t y p o w y  dla z a t r u c i a  b izmu tem,  
u mi e j s c o w i o n y  w  d o l n y m odcinku p r z e w o d u  p o k a r m o w e g o ,  w  w ą ­
t robie ,  n e r ka ch ,  n a c z y n i a c h  o r a z  uk ł adz i e  k r w i o t w ó r c z y m .  
O b j a w y ,  j ak ie  n i e j edn okr ot n i e  w y s t ę p u j ą  już po p i e r w s z y m  
w s t r z yk n ię c i u ,  na le żą  J o  z es po łu  w s t r z ą s u  ko l oid ok l asy czne go ,  
c h a r a k t e r y z u j ą c e g o  się w chwi lę  po Wst rzykni ęc iu  z a p a d e m  
z sinicą,  m a ł y m  s z y b k i m  t ęt nem,  z a b u r z e n i e m  oddy ch an i a ,  d u ­
sznością,  sku r cza mi .  Z d a r z a j ą  się o s o bn i cy  z n i e t o l e r a nc ją  na 
b i zm ut  { C u r t i s  (120)).  W ielu a u to r ów  opi suje  o b j a w y  s k a z y  
k r w ot o c zn e j ,  j ak a  n a s t ąp i ł a  po  b i zmu cie  z k r w a w y m i  w y m i o t a ­
mi, b iegunkami ,  k r w a w i e n i a m i  w  s k ó r z e  i b ł ona ch  ś l u z o w y c h  
(H e f f t e r  (121)).*, B o n i 11 a  (123) u m i e j s c a w i a  p r z y c z y n ę  w  w ą ­
t robie,  choci aż  ni£';, b r a k  głosów'  p r z e m a w i a j ą c y c h  za  swois f imi  
wypływem b izmut u  na  p r o c e s y  k r zep l i wo śc i  (M i e n i c k i (123)) 
i b e zp o ś r e d n i m  d zia ł an i em b i zm ut u  na  n a c z y n i a  k r wi o n o ś n e  
(A b r a m o  w  i c z (124)).

S e z a r y  i B o  u c h  e r  (125) opi suj ą  p r z y p a d e k  a gr an u lo -  
c y to z y ,  k t ó r a  r o zw i nę ła  się u oso bn ik a  l e czone go  p r z ez  d ł u ż ­
s z y  c za s  c zo pka mi  p r z e c i w h e m o r o i d a l n y m i  z b i zmut u.  Na  p o d ­
s t a w i e  s e kc yj  w  p o d o b n y c h  w y p a d k a c h  poda ł  B e e r m a n n  (126) 
n a s t ę p u j ą c e  o b j a w y :  r ą b e k  b i z m u t o w y ,  zapa len i e  j a m y  us t ne j  
z r o z p o c z y n a j ą c ą  się n e k r o z ą  z ę b o d o ł ó w  o r a z  szczęki ,  pu nk t o-  
w a t e  k r w a w  ienia na  po du dz ia ch  i p rz ed r ami en i ach .  zapa lenie  
nerki ,  jel i ta g ru be go ,  n e k r o z y  śluzów ki do l ny ch  o dc i n k ó w  p r z e ­
w o d u  p o k a r m o w e g o  o r a z  z w y r o d n i e n i e  t ł u s z c z o w e  w ą t r o b y ,  j a ­
ko  z es pó ł  o b j a w ó w  z a t r u c i a  b i zmut em.

C i t r o n  i H i r s c l i f e l d  (127) op i su j ą  w y p a d e k  ś mi er c i  po 
l eczeniu b i zmut em,  k t ó r ą  p o p r ze dz i ł y  o b j aw y s k a z y  k r w o t o c z ­
nej w  po st ac i  k r w a w i e ń  z dz iąse ł  z g o r ą c z k ą  i o gó l ny m  z a b u ­
r zeniem.  D o ł ą cz y ła  się c ię żka  n i ed o k r w i s t o ś ć  i l imfocytoza.  
S e k c j a  s t wi e rdz i ł a  a p l a s t y c z n ą  p o s t a ć  n iedok rwi s t oś c i ,  szpik 
k o s t n y  w s k a z a ł  b r a k  o b j a w ó w  regener ac j i .

R ówn ie ż  i m i e j s c o w y  w p ł y w  iniekcji  s p r o w a d z i ł  śmi er ć  
z pow odu w y t w o r z e n i a  się o g r o m n y c h  ropni  w  mie j scu  w s t r z y k ­
nięcia,  k t ó r e  p r z e b i w s z y  do m ie dn ic y  małe j  r o z es z ł y  się w  p o ­
s taci  r op owi c y ,  aż  w y w o ł a ł y  p e lreo p er i to n it is  i zejścre . ' .Śmier­
telne.

W  s p r z ec z no śc i  z tymi  o b s e r w a c j a m i  s t o j ą  s p os t r z eż en ia  
P  r a t e r a  (128), k t ó r y  w > t r z yk n aw s zy  1,2 g na r az  b izmu tu  
met a l i cz ne go  do mięśni  p o ś l a d ko wy c h ,  a w i ę c  l ( ) -krotną  d a wk i  
nor mal ne j ,  nie z a u w a ż y ł  ż a d n y c h  t o k s y c z n y c h  objawów' .  Rów' -  
nież B r u c k (1JS), po I 5- kr ot ne j  d a w c e  nie s t w i e r d z a  t o k s y c z ­
n yc h objawów' .

C z e ś ć  d o  S w i  a d c z a i n a

Ce le m z b a d a n i a  f a r m a k o d y n a m i i  dz ia łania  o d t r u w a j ą c e g o  
s ia rki  o r a z  p o d n o s z ą c e g o  t o le ranc ję  na  b i zm u t  z a j ę l i śm y się 
w p ł y w e m  siarki  n a  w y d z ie l a n i e  i w y d a l a n i e  b i zm ut u  w  p r z e ­
wo dz ie  p o k a r m o w y m .  Poi i iewmż g ł ó w n y m  n a r z ą d e m  wy dz i e l -  
n i c z y m  p r z e w o d u  p o k a r m o w e g o  jes t  jel i to grube ,  d oś wi ad c ze n ia  
n as z e  z a c zę l i ś my  od t ego  o dc in ka  p r z e w o d u  p o k a r m o w e g o .  W  t o ­
ku badal i  zmus ze ni  b y l i ś m y  zwTÓcić u w a g ę  rowmież n a  nerki ,  
k t óre '  s ą  g ł ó w n y m  w y d a h i i c z y m  n a r z ą d e m  u s t r o j u  o r a z  kał,  k t ó ­
r y  g r o m ad z i  c ał ość  w y d z i e l a n ą  w  p r z e w o d z i e  p o k a r m o w y m .  
W  d a l s z y m  c iągu z b a d a l i ś m y  i loś ci owy podzia ł  b izmut u  m i ę ­
d z y  n i ek tó re  n a r z ą d y  o r a z  w y d z ie l a n i e  Bi w  jelicie , c ienkim

Do ś wi a d c z e n i a  rob i l i śmy na  psach,  k tóre ,  j ak  z b a d ań  i nnych 
w y ni k a ,  o d d z i a ł y w u j ą  n a  b iz mu t  pod obn ie  do  cz ł owi ek a ,  bia­
dan ia  o r ie n t a c y j n e  p r z e p r o w a d z a l i ś m y  na  król ikach.

M e to d y k a

Na l eż y  s t w o r z y ć  wa r u n k i  wy d z i e l n ic ze  w  jel icie g r u b y m ,  
n a j ba rd zi e j  z bl i żone  do p a n u j ą c y c h  nor mal ni e .  W  t y m  celu o p e ­
ruje  się d uż eg o psa,  wa gi  25 kg w  n a r k o z i e  m o r f i n o w o - e t e i o -  
v e j ,  k t ó r e g o  d okł adni e  p r z e c z y s z c z a m y  p r z ez  2 dni solą  rnor-  
szyr iską,  z m i e r z a j ą c  do u t wmrzenia  w y ł ą c z o n e j  pętl i  j el i ta  g r u ­
b e go  ( pr ze t ok i  t rwa łe j ) ,  k t ó r a  by,  z a c h o w u j ą c  n o r m a l n e  u n e r ­
wienie,  k rą że n ie  i o dż ywi an ie ,  a z a t e m  i wydz ie l an i e ,  mia ł a  
b e zp o ś re d n i ą  k o m u n ik a c j ę  ze  ś w i a t e m  z e w n ę t r z n y m .  R u c h y  pe-  
r y s t a l t y c z n e  , Są s k i e r o w a n e  „katas ta l tycznie ' * w  t y m  celu b y  
g r o m a d z ą c a  się w'ydziel ina . ściekała  s w o b o d n i e  i nie p o w o d o ­
w a ł a  w s k u t e k  za l ega ni a  i r oz k ła d u  u s z k o d z e ń  b ł o n y  ś l uzowej  
i k o m ó r e k  w y d z i e h ń c z y c h .

O p e r a c j ę  w y k o n a n o  s p o s o b e m  od d a w n a  s t o s o w a n y m  w  n a ­
s z y m  Zak ład z i e  ( ryc.  1): o t w a r t o  j a mę  b r z u s z n ą  i w y d o ó y t o
pęt l ę  jel i ta g ru be go .  P o  znalez ieniu dla c e l ó w o r i e n t a c y j n y c h  
jel i ta ś l epego,  u ję t o  c z t e r e m a  zac is kad ła mi  (kleniami)  jel i to g r u ­
be ce l em w y o s o b n i e n i a  odc inka  d ługiego na  ca  15 cm.  Z a s z y t o  
j eden  koniec  t ego odc in ka  na  głucho,  j rodczas gd y drugi* p r z y ­
g o t o w a n o  do w s z y c i a  w  powdoki  b rz uszne .  P o z o s t a ł e  d wa  
koń ce  jel i ta g r u b e g o  z espo lono  „ k o n i e c  do k o ń c a "  i w  ten spo­
sób  p r z y w r ó c o n o  d r o ż no ść  p r z e w o d u  p o k a r m o w e g o .  Koniec  
o b w o d o w y  o dc in ka  w y o s o b n i o n e g o  w s z y t o  w  po wł oki  i z a s z y ­
to j amę  b r z u s z n ą  na  głucho (ryc.  1).

R y c .  1
P r z e t o k a  tiwyała jel i ta g r ub e g o  p sa  w g  K o s k o w s k i e g o (130).

C. R.  Soc.  Biol.  XCV,  509
a. co ec um,  b. dno w o r k a  wy o so b n i o n e g o ,  c. s kó r a

W y o s o b n i o n ą  pęt l ę  t w o r z y  c zę ść  colon asccn d en s ,  colon  
t ra n sversu in  i c zę ś ć  colon d c s c c n d e n s ;  Ta k i ch  o p e r ac y j  w y k o ­
na l i śmy  r a z e m  sześć.

Do b a d a ń  wy dz i e l a n i a  się b i zmu tu  w  jel icie c ienki m u ż y ­
w a l i ś m y  p s a  wagi  18 kg, k tó r eg o  zop er owml iś my  m e t o d ą  T l ń r y -  
Vel la ‘i. P o  otw:a rc i u  j a m y  b r z u s zn e j  w y o s o b n i l i ś m y  pę t l ę  jel i ta 
c ienk i ego  dł ugośc i  oko ł o 30 cm.  Zał oży l i śmy 4 z a c is k ad ł a  i o d ­
c ię l iśmy ten odcinek,  p r z e z n a c z a j ą c  jego k oń ce  do w s z y c i a  
w  p o wł o k i  b r z u s z n e  tak,  by  k iku ty  z n a j d o w a ł y  się n a p r z e c i w  
siebie.  P o z o s t a ł e  końc e  z e s z y l i ś m y  „ konie c  do k o ń c a "  i w  ten 
s p os ób  p r z y w r ó c o n a  z o s t a ł a  c iąg ł ość  p r z e w o d u  p o k a r m o w e g o .  
K r e zk ę  odc in ka  w y o s o b n i o n e g o  z mo b i l i z o wa l i śm y ce l em n i edo­
p usz c ze n ia  do  jej s k r ę t u  i umożl iwi en i a  n o rm a l n y c h  w a r u n k ó w  
o d ż y w c z y c h  i w y d z i e l n i c z y c h  w  tej  częśc i  jeli ta.

1. P o  t r ze ch  tygodniach ,  k ie dy  r a n a '  w yg o i ł a  się ' •zupełnie,  
r o z p oc zę l i śm y  d oświ ad cze ni a .  P ę t l ę  jel i ta p r z ep ł u k i w a l i ś my  u psa,  
b ę d ą c e g o  na czczo,  letnią w o d ą  za  p o m o cą  sp ec ja ln eg o c ew ni k a
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i s t r z y k a w k i .  P b  u zbieral i - i tny \i i lości 250 tajn* do z lewki .  
N a s t ę p o w a ł a  iniekcja  w p i e r w s z y m  d o ś w ia d cz en i u  ś r ódmi ę-  
śnrowa,  w d a ls z yc h  ś r ódż yl na ,  r óż nych  z w i ą z k ó w  b i z m u t o w y c h  
(50-  75— 100 iiik), z a w s z e  i ed na k  te sarnę- po ł ączen i a  b i zmut u 
by ły s to s o w an e ,  co na jmniej  w jednej  seri i  d o ś w i a d c z e ń  (bez 
s i a rki  i z s i a rka) .  P o  iniekcji  p ł u ka no  p r z e t o kę  tymi  s a m ym i  
ilościami wody  co p e w e n  o k re ś l o n y  i s t a ły  c z a s  (np: 
0 -  15', 30'. 45', l h, ZK  4>>, 2 dni, 3 dni. 5 dni, aż  do czasu,
Kiedy p r z ez  ki lka dni nie s t w i e r d z o n o  już ani  ś ladów b i zmut u 
dla co na jmni ej  j ednej  serii,  na  k t ó r t s ' s k ł a d a  sic wydz ie l an ie  
bi zmut u,  bez poda ni a  siarki  w y d z ie la n i a  b i zmut u z r ó w u o C ż e - • 
s uy jn  p o da n ie m  0.5 g / l  k.e k w i a t u  s ia rcz ane go ,  codzi enn i e  w  po-  
r an nyn i  po ka rmi e .  P ró bk i  p r e p a r o w a n o  w e d łu g  p rzep i su  B o d- 
n a r K a r e 11 a (131) i o z n a c z a n o  b i zmu t  p od a n a  pr z ez  ty chż e  
a u t o r ó w  m e t o d a  k o l o r y m e t r y c z n a  (B w c h e tn .  2 . 199, 29, 1928).

2. W y dz i e l a n i e  b izmut u w m oć zu  b a d a l i ś m y  w ten sposób,  
iż sukę,  wa gi  15 kg, t r zy m al i śm y  w  kl at ce  na  irormahie.i  d i e­
cie i po iniekcji  b i zmut u (50 mg)  z b i e r a l i śm y m o cz  z całe j  d o­
b y ;  z tej i lości po b i e r a l i ś my  150 cin* do b a d a ń  m e t o d a  B o d ­
li a  r -K a  t  e  I I a. Po  zniknięciu ś l adów b i zmut u  w  moczu ,  po 
w t ó r z y l i ś m y  d oświ ad cze ni e ,  p od a j ą c  codzi enni e  r ano  po 0.5 y lk.it 
kwi a tu  s i a r cz o ne go  w  po ka rmi e .

3. Kat  z b i e r a l i ś m y  u tej s am ej  suki  z całej  dob y  i do b a d a ­
nia k o l o r y m e t r y c z n e g o  po bi er a l i ś my  15(1 g z całej  i lości z mi e ­
s zanej  dok ł adni e  w naczyniu .  S u k a  d o s t a w a ł a  w d rug im d o ­
świa dc ze niu ,  po s twi e rd ze n iu  z u pe łn eg o  b r a k u  b i zmut u w kale,  
codzi enni e  r ano  (1.5 g 1 kg k w i a t u  s i a r c z a n e g o . ' .(.

4. D w om  kr ó l ikom o takiej  s amej  w a d z e  (1600 gj  w s t r z y ­
k u j e m y  do v. marginalia  auriculi  po "M ampuł ki  0.1 g  met a l u ;  
j e d ne m u z nich p o da je n i '  s ondą  do ż o łą d ka  100 cni 3 w o d y  
siaikowe. i  „ A l e k s a n d r a "  z Ni emi rowa ,  d r u g i em u  tyleż  c m 3 w o ­
dy  zwwkłej .  B a d am y  w  ilości d o b o we j  m oc zu  z a w a r t o ś ć  bi ­
zmutu .

5. N i e ż y w e  król iki  p o d d a j e m y  sekcj i  i b a d a m y  i lość b i z m u ­
tu w  p o s z c ze g ó l n yc h  n a r zą d ac h .

6. Jel i to cienkie.
P o  t r ze ch  t yg o dn ia c h  od oper ac j i  p r z e p ł u k u j e m y  p r z e t o k ę  

jel i ta c ienkiego 250 cm* w o d y  p r zek rop lo ne j .  W s t r z y k u j e m y
0.075 g laato lu  doży ln i e  i pobieramy w o d powi edn ic h  ods t ęp ac h  
c za su  wydz ie l inę  przetoki ,  p r z e p ł u k u j ą c  w y o s o b n i o n ą  pęt lę.  
P t y n  b a d a m y  na z a w a r t o ś ć  b zii iutu.  T o  s a mo  p o s t ę p o w a n i e ’ 
p o w t a r z a m y  po z a s t o s o w a n i u  siarki  w e d ł u g  p r z y j ę t e g o  s c h e ma tu  
p r z y  jelicie g r u b y m .  C. d. n.

Lewi  P A S T L L  L w ó w

W  sprawie ostrego  zapalenia mięśnia serco w eg o

Z Odd zi a ł u  W ewn ę t r z n e g o .  Żeń sk i ego  P a ń s t w o w e g o  Szpi ta la  
P o w s z e c h n e g o  we  L w o w i e  

O r d y n a t o r ;  Dr  Antoni  F a l  k i e  w i e ż  •

Dokońc ze ni e

P r z y  o m a w ia n iu  badań d o d a t k o w y c h  m u s i m y  podkreś l ić  z a ­
sadni cze  i decy du jąc e  z n ac ze ni e  e lek tro ka rd io g ra f i i ,  k t ó ra  po-  
z w al a  w p r z y p a d k u  o s t r e go  z ap alen i a  mięśnia  s e r c ó w e c o  s t w i e r ­
dzić u s z kod zen i e  tego mięśnia ,  co ś t w a r z a  w po ł ączen i u z o b r a ­
z em kl in i cznym p o d s t a w y  do w ł a ś c i w e g o  r ozpoznania .  Z a g a d ­
nienie EKG s tanów z ap a ln yc h  mięśnia  S er co weg o w' p r zeb i egu  
c ho rób  z a k a ź n y c h  jes t  już s z e r o k o  opracowani e  ( F r a n k e  i L i ­
p i ń s k i ) .  N a t om i a s t  nl&liczui są a u t o r z y ,  k t ó r z y  opisali  p r z y ­
padki  o m a w i a n e g o  p r z ez  na s  s chor ze ni a  w r a z  -z o m ó wi en i em  
o b ra zu  F,K(L L e c h ą  FK( i  w  naszj i in sc horze ni u  jes t  jego z m i e n ­
ność.  K l a s y c z n y m  przy k ł ad em  jes t  p r z y p a d e k  O u i n c k e g o, 
w który ni w  ciągu 2 t ygodni  o b r a z  k r z y w e j  LKG us t awdezme 
się zmieniał ,  w y k a z u j ą c  c ec hy  bloku c o r a z  to innej  czyści  u k ł a ­
du p r z e w o d z ą c e g o .  J a k  już z t ego p r z y p a d k u  w yn i ka ,  ob ra z  
ś w i a d c z ą c y  o u sz kod zen iu  mięśnia  s e r c o w e g o  w pr zeb iegu  j e­
go z ap alen i a  o s t r e go  m oż e  b y ć  n a j r oz ma i t s z y .  S t o s u n k o w o  c zy ­
sto s p o t y k a m y  siy z b lokiem p r z e d s i o i i k o w o - k o m o r o w y m  C z a ­
sami  j e d y n ą  o z n ak ą  u sz kod ze ni a  u k ł adu  p r z e w o d z ą c e g o  jes t  
przedłuż-enie odc inka  P-R,  c za sa mi  w y s t ę p u j ę  Jedyni e  u j emne
w y c i u  lenie T, p r z y  c z y m  z m i a n y  te są n i eraz  b a r d z o  d y s k r e t ­
ne. O b r a z  EKG.  ś w i a d c z ą c y  o z mi anac h  w  s e r cu  u t r z y m u j e  siy 
z w \ k l e  d ługo po z u p e ł n y m  us tąpieniu  ws ze lk ich  o b j a w ó w  kli­
n icz nych  schorzenia .  Z w r a c a  to s zc ze gó l ną  u w a g ę  M o r t e n s e- 
n a, k t ó r y  za leca  u ż y w a n i e  o d p r o w a d z e ń  z  przedni ej  p o w i e r z ­
chni  klatki  p ier s iowej .  W y k a z u j ą  one zmiany n a w e t  po us tąpie-  
n u cecli  pa to logiczni  cli w  k r z y w y c h  3 o d p r o w a d z e ń  p o d s t a w o ­
wy ch .  Jedy nie w  p r z y p a d k u  F r e u n d I i c li a m o żn a  by ł o
w  czas ie  o b s e r w a c j i  c ho r eg o  w 13 dniu c h or o b y  s t wi e rd z i ć  po­

w r ó t  F KG do nor my .  W  p r z y p a d k a c h  K i e r r g a a r d a, j es zc ze  
po 5 mi es i ącach  s t w i e r d z a  siy z m i a n y  EKG,  c z a se m  n a w e t  b a r ­
dzo w y r a ź n e .

ż  n a s z y ch  p r z y p a d k ó w  z mi enn ość  o b r a z u  EKG jes t  c h a r a k ­
t e r y s t y c z n a  dla p r z y p a d k u  II. P r z e c h o d z i m y  tu w  c iągu 5 dni 
od o b r a z u  l ekkiego u s z ko dz en i a  mięśnia  s e r c o w e g o  do c z ę śc io ­
w e g o  bl oku  p r z e d s i o nk ow o- k o mo r o we g O,  a w  12 dni p o t em 
o t r z y m u j e m y  praw id ło wy  EKG.  J e s t  to z r e s z t ą  j e d y n y  z na s zy ch  
p r z y p a d k ó w  w y k t ó r y m  z m ia n y  L K G  t ak  s z j b k o  us tąpi ły ,  bo 
w  obu p o z os ta ły ch  u t r z y m u j ą  się one  do k o ń c a  nasze. ,  o b s e r ­
wa cj i  kl inicznej .  W  p r z y p a d k u  1. chodzi  o us z ko dz en i e  mięśnia,  
p r z y  c z y m  m a m y  t yp  p r a w o k o m o r o w y ,  w p r z y p a d k u  III u s z k o ­
dzenie  w y r a ż a  się p r z ed e  w s z y s t k i m  u j e m ny m i  T» i T 3. W n i o ­
ski  z p o ,  y ż s z y c h  d a n y c h  p o z w a l a j ą  s twńerdzić,  że  nie m a  s z c z e ­
gó l nego o b r a z u  k r z y w e j  EKG w o s t r y m  zapa len i u mięśnia  s e r ­
c owego ,  d l at ego  tez nie wo ln o r o z p o z n a w a ć  tej s p r a w y  ty lko 
na  pod.-ńawie EKG.  N a to mi a s t  z n a j d u j e m y  w tej m et od zi e  z n a ­
komi t e  po t w i e r d z e n i e  (istnienia s p r a w i  zapa lne j  w  mięśniu  s e r ­
c o w y m .  jeżeli  octeniamy ją ł ącznie  z c a ł y m  o b r a z e m  kl imcz-  
nyni .  W ó w c z a s  istnienie zmian w  EKG i ich z mi en noś ć  u t w i e r ­
d z a j ą  n as  w' r ozpoznaniu .  Z drugiej  s t r ony ,  cechy c h o r o b o w e  
EKG ka żą  n a m z w r ó c i ć  u w a g ę  mi-  n a r z ą d  k r ą że n ia  w takich 
p r z y p ad k a c h ,  k t ó r e  z p o w o d u  o b j a w ó w  kl in icznych u w a ż a m y  
za  s c ho rze ni e  n a r z ą d u  o d d e c h o w e g o  lub p r z e w o d u  p o k a r m o w e ­
go.  S t ą d  k on i ec zn oś ć  j ak n a j c z ę s t s z e g o  p r z e p r o w a d z a n i a  b a ­
dań EKG.

Z innych b a d a ń  p o m oc n i c z yc h  prze  św ie t len ie  Rig.  m oż e  nam 
o dda ć  c enne  usługi  w  n i e k t ó r y ch  p r zy p a d k a c h .  Np. w p r z y p a d ­
ku 1. w y k a z a ł o  ono z w i o t cz en i e  mięśn i a  s e r c o w e g o  p r z y  b r a ­
ku o b j a w ó w  f izykalnych.  W  p r z y p a d k u  111. w y k a z a ł o  p o w i ę k ­
szenie  s e r c a  i k onf igur ac ję  mićśZaną.

B adan ie  c y to lo g ic zn e  k i w i  nie da ło  na m ż a d n y c h  w s k a z ó ­
w e k  r o z p o z n a w c z y c h .  W y k a z a ł o  ono w  2 p r z y p a d k a c h  n i ez n a c z ­
ną l e u ko c y t o zę  oboj ęt i r od i ł onną ,  w  j e d n y m  p r z y p a d k u  ilość
1 obr az ,  c i a ł ek  b i a ł yc h  b y ł y  p r a w i d ł o w e .  Z a z n a c z y ć  na leży,  że 
inni a u t o r o w i e  mieli  p od obn e  wyniki .

S z y b k o ś ć  opadania  c ia łek  c z e r w o n y c h  k r w i  j es t  w ed ł ug  
w s z y s t k i c h  a u t o r ó w ,  któj jzy hadal i  Ją w p r z eb ie gu  o s t r ego  z a ­
palenia  mięśnia  ' s e rc ow e go ,  p o d w y ż s z o n a .  J^róba ta j ed na k  o d­
da je  n a m  usługi  p r z e d e  w s z y s t k i m  w  ocen i e  nasi lenia  s p r a w y  
c h o ro bo we j .  I t ak  w  p r z y p a d k u  1. n i ska  w a r t o ś ć  (8 mrn/godz.)  
śwdadczy  o u spok aj an iu  się s p r a w y .  W  p r z y p a d k u  11. p r z y ś p i e ­
szone  opada-nie k r w i n e k  (36. nun/godz. )  w y k a z u j e  w  d a l s z ym  
okr es i e  choroby g w a ł t o w n y  w z r o s t  do 115 nun/godz.  S k o k  ten 
ś w i a d c z y  o pos t ęp ie  s p r a w y  c horobowej , , -  m im o sp ad ku  gorącz-łj  
ki. Od  tej s z c z y t o w e j  w„ r tości  s z y b k ó ś ć  o pa dan ia  s pa d a  s z y b ­
ko W r az  >. p o p r a w ą  s t anu  chorej ,  do ch o dz ąc  w k r ó tk i m c za s i e  
do 14 nun/ godz .  W  p r z y p a d k u  III. opadanie ,  raz  ty lko  m i e r z o ­
ne,  w y no s i ł o  41 mm/ godz .

/  p o w y ż s z y c h  b ad ań  widać,  j ak t r u d ną  jes t  rzętfza okreś l ić  
czas  t rw a n ia  o s t r e go  z ap alen i a  mięśnia  s e r c ow e go .  B r a k  nam 
b o wi e m  k r y t e r i u m ,  na p o d s t a w i e  k t ó re go  m o g l i b yś my  o z na c z y ć  
chwi lę  po cz ą t ku  i końca  schorzeni a.  Nie może  nim b y ć  g o r ą c z ­
ka, k t ó r a  opada ,  m imo że  p ro c es  t o cz y  się dalej ,  ani w y k r e s  
EKG, k t ó r y  w y k a z u j e  cechy nieprayyidtowości ,  w długi  c za s  po 
u s t an iu  k l in icznych o b j a w ó w  schor zen i a.  Nie możemy '  w  k o ń­
cu p r z y  ocenianiu  c za s u  t r w a n i a  sprayyy op i er ać  się na b a ­
daniu  p r z e d m i o t o w y m  n a r z ą d u  kr ążen ia ,  k tó r e  mo że  nie w y ­
k a za ć  zmian pr z ez  c a ł y ’ c za s  schor zen i a.  Dl atego  też  nie m o ­
ż e m y  p r z y j ą ć  t wi e r d ze n i a  K i e r r g a a r d a ,  k t ó r y  okreś la  
c zas  t r w a n i a  na 3— 4 mies iące .  Oz n ac z en i e  p o c z ą t k u  s c h o r z e ­
nia m a  z n ac ze ni e  t e o r e ty c zn e ,  ho da je  na m p e w n e  w s k a z ó w k i  
e t iologiczne.  S t o k r o ć  wa żn i e j s z e  jes t  j ed na k  o kr eś l en ie  chwil i  
u końc ze nia  S p r a w y  choroboyyej .  ze wz g l ęd u  na m o żl i wo ść  zb yt  
p oc ho pne go  p r z e r w a n i a  l eczenia.  Dl atego też należy,  n a s z y m  
zdaniem,  po zniknięciu w s zy s t k i c h  ob.iayyów n i ewyd ol no śc i  k r ą ­
żenia  jeżel i  nie ma ż ad n e g o  p og or sz en ia  w  s tan ie  o gó ln ym  c h o­
rego,  jeżeli  g o r ą c z k a  i opa dan ie  k r wi n e k  p oz os t a j ą  na p r a w i d ł o ­
w y m  poziomie,  a  EKG nie w y k a z u j e  p os t ępu  sprayyy u s z k a d z a ­
jącej  mięs ień  s e r co w y ,  p r z e t r z y m a ć  c ho r eg o  p r zy n a j m n i e j  p r z ez
2 mies i ące  w  łóżku.  P o  t ym ok re s i e  w s k a z a n a  jes t  najyyiększa 
o s t r o ż n o ś ć  p r z y  p o wr oę i e  do n o rm a l n e g o  t r y b u  życia.  W  c z a ­
sie t r w a n i a  schorzeni a,  lmjw a ż n i e j s z ym  ś r od k ie m l ec zn ic zy m jesf 
z ap e wn i en i e  c h o r e m u  j ak  n a j w i ę k s z e g o  spokoj u i unikanie  n a j ­
d r ob n i e j sz y ch  c h oć by  wy-si tków f izycznych .  W  o k r es ac h  m ę c z ą ­
cego  bicia  s e r c a  z a l eca  się z im n y  okł ad  na  okol icę  serćaf  Poza 
ty m dla z w a lc ze n ia  n i ewy do l noś ci  k rą że ni a  m a m y  do d y s p o z y ­
cji c a t y  a r s e n a ł  s ś r odków n a se r c o wy c h .

W  o mó wi en iu  ro zp o zn a n ia  ró ż n ic zk o w e g o  w e ź m i e m y  p r zed e  
w s z y s t k i m  pod u w a g ę  s c hor ze ni a  n a r zą d u  o d d e c h o w e g o  i p r z e ­
wodu p o k a r m o w e g o .  Suc he  rzężeni a  w dolnych c zęśc iach  pluć 
i suchy kaszel ,  p r z y  sz or s t k i ch  s z m e r a c h  o d d e c h o w y c h ,  m o g ą
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n a s u n ą ć  m y ś l  o n i eżycie  oskrzel i .  Jeżel i  s p r a w a  j es t  dale j  po­
sunię ta ,  to  r d z a w e  z a b a r w i e n i e  p l woc iny i . rzy p r z eb i eg u  go-  
raczk i  m o ż e  i mi t o w a ć  gruź l i cę  ptuc.  Dus zn oś ć ,  sinica,  o b r z ę k  
w ą t r o b y  i ś l ed zi ony  w  po ł ąc ze ni u  z g o r ą c z k ą  o r a z  ciężki  s t an  
ogó l ny  mogą,  j ak  w  p r z y p a d k u  L, s p r a w i a ć  w r a ż e n i e  g r uź l i cy  
p r o s o w a t e j  płuc.  S k a r g i  na  bóle  b rz uch a ,  w y m i o t y ,  odbi jania,  
śl inotok,  m o g ą  robić  w r a ż e n i e  p r z e w l e k ł e g o  n i eż y tu  ż o łą d k a  lub 
w r z o d u  żo ł ądk a.  Ro z po zn a n i u  w ł a ś c i w e m u  p rz yc ho dz i  z p o m o ­
cą  d a l s z y  p rz eb i eg  c ho ro by ,  w  t oku  k t ó r e g o  o b j a w y  ze  s t r o n y  
n a r z ą d u  k r ą że n ia  w y s u w a j ą  , się na plan p i e r w s z y .  Niemniej  
w c z e s n e  r oz p oz na n ie  j es t  ze  w z g l ę d ó w  l ec zn i czyc h rzec zą  
p i e r w s z o r z ę d n e j  wagi ,  d la tego też z r o z u m i a ł e  jes t  z n ac ze ni e  
EKG.  Ze s c h o r ze ń  s e r c a  n a l e ż y  w z i ą ć  pod  u w a g ę  w  r o z p o z n a ­
niu z a w a l  mięśnia  s e r c ow e g o .  D o t y c z y  to s zc zególn i e  p r z y p a d ­
k ó w  z s i lnymi  bólami  i d u s z n i c y ;  o d g r y w a  t u .  r ó wn i e ż  wie lką  
rolę E K G o bo k  p r z eb i eg u  kl inicznego.  R oz r óż n i en i e  o s t r e g o  z a ­
pa lenia  mię śn i a  s e r c o w e g o  i t akich  s a m y c h  s p r a w  w e  w s ie r -  
dziu i os i erdz i u na t r a f i a  n iek i edy  na  z n a c z n e  t rudności .  Roza 
EKG t a kż e  p r z eś wi e t l e n ie  Rtg.  m a  tu w a ż n e  z na cz en i e  p o m o c ­
nicze.

Etio logia  s c h or ze n ia  jest ,  p oz a  a n a t o m ią  pa to l og i czną ,  d r u ­
gą,  s z e r o k o  p r z ez  a u t o r ó w  o m a w i a n ą ,  s t r o n ą  o s t r e g o  z ap alen i a  
mię śn i a  s e r c o w e g o .  P o m i m o  to, p y t a n i e  to w y k a z u j e  j e szc ze  
wie le  n i e j a s ny ch  i n i e r o z w i ą z a n y c h  p u n k t ó w .  O b r a z  a n a t o mo -p a -  
t o log i czny  p r z e m a w i a  n ie wą tp l iw ie  z a  z ap a ln ą  i s to tą  s c h o r z e ­
nia. Ba d an i e  b a k t e r io lo gi cz ne  nie w y k a z a ł o  «  mięśniu  s e r c o w y m  
ni gdy  obe cnoś ci  d r o b n o u s t r o j ó w  c h o r o b o t w ó r c z y c h .  P o n i e w a ż  
t r u d n o  p rz ypuśc i ć ,  by  w e d ł u g  kon cepc j i  S  a  1 1 y  k o w  a, b y ł y  
tu szczególn i e  n i e k o r z y s t n e  wa ru nk i ,  w s k u t e k  c zego  z a r a ­
z ek  u s z k o d z i w s z y  mięs ień  s e r c o w y  ginie,  m u s i m y  w'ziąć pod 
u w a g ę  inne możl iwośc i .  P i e r w s z a  z nich,  to t o k s y c z n e  u sz kod ze ni e  
mięśn i a  s e r c o w e g o .  P r z e m a w i a  za  t y m  p o d o b i e ń s t w o  zmi an  a n a t o ­
m ic z ny ch  n a s z eg o  s c h o r ze n ia  do zmi an  b ł on iczych ,  a z w ł a s z c z a  
p t on ic z yc h  w  mięśniu  s e r c o w y m ,  o r a z  d o  zmi an  mięśn i a  se r cow eg o,  
w y s t ę p u j ą c y c h  w  p r z eb i eg u  leczenia  s u r o  w i c o w e g o  ( C l a r k ) .  
D r u g ą  z kolei  mo ż l i wo śc i ą  j es t  dz ia łanie  z a r a z k a  p r z es ąc za ln e go .  
W  ka żd ej  z t ych  możl iwośc i  m u s i m y  p r z y j ą ć  i s tnienie ogni ska  
p i e r wo tn e go ,  z k t ó r e g o  b y  j ad lub z a r a z e k  p r z e d o s t a w a ł  się 
d r o g ą  k r w i  do ca ł eg o us t roju,  u s z k a d z a j ą c  ze  s zc ze gó l ną  s k ł on ­
nośc i ą  mięs i eń  s e r c o w y .  O u sa d owi e n i u  się s p r a w y  w  mięśniu 
s e r c o w y m  d ecyd uj e ,  w e d ł u g  P  r a n k ę  g o ,  sk łonn ość  n a r z ą d u  
i j ego z mn i e j s z o n a  o dpor ność .  Dl a t eg o też  m u s i m y  zapalenie  
mię śn i a  s e r c o w e g o  u w a ż a ć  za  s ch or ze ni e  w t ó r ne ,  a t y m  s a m y m  
o dr zuc i ć  p r z e s t a r z a ł e  ok r eś l en ia  p i e r wo tn e go ,  c z y  i d iopa tycz ne-  
go  z apa le n i a  mięśnia  s e r c o w e g o .  Chodzi  t er az  o po zn an i e  w r ó t  
z ak aż en i a .  Wi e l u  a u t o r ó w  d o pa t r u j e  się ich w  ba na l nych ,  na po ­
zór,  s p r a w a c h  r opnych.  P o d n o s z ą  to s zc zególn i e  M a x  w  e 11 
i B a r  r e t. p r z y t a c z a j ą c  p r z y p a d e k  r opne go  z ap alen i a  s k ó r y  
z z apa le n i em  mięśn i a  s e r c ow e g o .  P r z y t a c z a j ą  oni r ówni eż  
iruiych a u to r ó w ,  j ak  S a l  t y  k o  w, S e l l e n t f n ,  W o l f ,  Z u p- 
p i n g e r, F i e d l e r ,  w e d ł u g  k tórycl i  o s t r e  zapa len i e  mięśnia  
s e r c o w e g o  w y s t ę p u j e  w  n a s t ę p s t w i e  lub r ó w n o c z e ś n i e  ze  s p r a ­
w a m i  ropnymi ,  j ak :  zapa len i e  g r u c z o ł ó w  c hłonnych,  zapa len i e  
u ch a  ś r o d k o w e g o ,  z a k a ż o n e  opar zen ie ,  s p r a w y  z ap al ne  macicy .  
W e d ł u g  N o w i c k i e g o ,  o s t r e  z ap alen i e  mięśnia  s e r c o w e g o  w y ­
s t ę p u j e  w  p r z y p a d k a c h  ropni  skó ry ,  ropienia  p o o p e r a c y j n e g o  lub 
po urazie .  R i n d f 1 e i s  c li myś l i  o n i eżyci e  ż o łą d k a  i jelit  ia- 
ko  o p r z y c z y n i e  o s t r e g o  z apa len i a  mię śn i a  s e r c o w e g o .  F r e u n d  
p r z y j m u j e  p r z y c z y n ę  g o ść c o w ą ,  do c z e go  s k ł an i a j ą  się r ówni e ż  
n o w s i  a u t o r o w i e  ( S c i i e r f ) ;  B o i k a n  i M a r ż a  l i n p r z y ­
pusz cza ją ,  że  g r a  tu w a ż n ą  rolę z apa len i e  m igd al kó w,  p r z e b y ­
te n i ed ł ugo  p r z e d  w y b u c h e m  c h or o by .  F r a n k e  p r z y j m u j e ,  że 
,,m o ż n o ś ć  p o w s t a n i a  zap a l en ia  mięśn i a  s e r c o w e g o  istnieje  w  r a ­
zie ob ecn oś ci  j ak i e j ko l wi ek  s p r a w y  d r o b n o u s t r o j o w e j  w  o rg a-  
n i zm ie “. Os o b n ą  g ru pę  p r z y p a d k ó w  s t a n o w i ą  takie,  w  k t ó r y c h  
b r a k  j a k i c hk o lw ie k  d a n y c h  p r z y c z y n o w y c h  ( F i e d l e r ,  C a r -  
p e n  t e r ,  La  C li a p e 11 e,  K i e r r g a a r d ) .

Z n a s z y c h  p r z y p a d k ó w  t y l ko  w  j e d n y m  s t w i e r d z o n o  p r z e ­
wl ek le  z ap alen i e  m ig da l ków,  a  w  j e d n y m  u p l a w y  m ac icz ne .  Nie 
m a m y  ż a d n y c h  p o d s t a w  do z ap r z e c z e n i a  z nac ze ni u  p r z y c z y n o ­
w e m u  t ych  d w ó c h  c z y nn i kó w.  C h c e m y  jedy ni e  z w r ó c i ć  t eż  u w a ­
gę  na  da leko  p osuni ę te  p róc hnie nie  z ęb ów,  o be cn e  w e  w s z y s t ­
kich t r ze ch  o pi sa n yc h  p r zy p a d k a c h .  P r z y p o m n i e ć  na leży,  że 
z a r ó w n o  pr óchnien ie  z ęb ów,  p r z e w l e k l e  s t a n y  z ap al ne  migdat -  
k ów,  j ak  i s t a n y  z ap al ne  mac i cy ,  są  u w a ż a n e  za  d ro gę  w e j ­
ścia z a k a ż e n i a  o gn i sko we go .  Z p r z y t o c z o n y c h  p r z ez  n as  w y n i ­
k ó w  a ut op s y j ,  p o d a w a n y c h  p r z ez  i nnych a u t o r ó w ,  w yn i k a ,  że 
p r z y  o s t r y m  zapa len i u mięśn i a  s e r c o w e g o  s p o t y k a  się z m i an y  
z apa ln e  i w  i nnych  n a r z ą da ch ,  n iek i edy  b a r d z o  od l eg ł ych  od 
s e r c a  (nerki) .  Może  to b y ć  n a s t ę p s t w e m  r ó w n o c z e s n e g o  z a k a ­
żen i a  ob u n a r z ą d ó w  ze w s p ó l ne g o  źród ła .  Na j a m ę  us t ną  i na 
gardziel ,  j a k o  na  w r o t a  z ak a że n i a  w  o s t r y m  zapa leni u mięśnia

s e r c o w e g o  z w r ó c i ł  u w a g ę  po r az  p i e r w s z y  M  o r  t e n s e u 
(1933);  p o te m G u t z e i t, o m a w i a j ą c  z n ac ze n ie  z a k a ż e n i a  ogni ­
s k o w e g o  dla n a r z ą d u  k rążen ia ,  w s p o m i n a  o o s t r y m  zapa len i u
mięśn i a  s e r c o w e g o .  Za  i s tn ieniem tak ie go  wł a śn i e  u k r y t e g o  z a ­
ka że n ia  p r z e m a w i a  p r z e b i e g  k l in i czny s c h o r ze n ia  w  n a sz y c h  
p r z y p a d k a c h .  O b j a w y  s po z a  n a r z ą d u  k r ążen ia ,  u t r z y m u j ą c e  się 
p r z e z  długie  t y god ni e  lub mies iące ,  ich p r z e b i e g  p o wo l n y
i z mi enny ,  j e s t e ś m y  skłonni  u w a ż a ć  za  nic innego,  j ak  z a  w y ­
raz  z a k a ż e n i a  ogól nego .  Z ak a że n ie  to d r z e m i ą c  w  u s t ro j u  daje  
z n ać  o sobie  o b j a w a m i  ban al nymi ,  l e k c e w a ż o n y m i  z a r ó w n o  
p r z e z  chor ego ,  j ak  i p r z ez  l ek a rz y .  Z c h wi lą  w y b u c h u  g w a ł ­
t o w n i e j sz eg o  t ego  u k r y t e g o  z a k a ż e n i a  a t a k u j e  ono mięs ień  s e r c o ­
w y  i r oz wi ja  się n i e p ok o ją cy  z es pó l  o b j a w ó w ,  z w a n y  o s t r y m  z a p a ­
l eniem mięśn i a  s e r c o w e g o .  P r z y j ę c i e  tego m e c h a n i z m u  p o w s t a ­
nia s c hor ze ni a  m ia ł o b y  z a s a d n i c z e  z n ac ze ni e  dla zap ob i eg an ia  
i l eczenia  s p r a w y .  Usunięc ie  ź r ó d ł a  z ak a że n i a  p r z ez  w yj ę c i e  
z ę b ó w  lup m i g d a l k ó w  (po uspo ko j en iu  się o b j a w ó w  n i e w y d o l ­
ności  k r ąże ni a )  s t a n o w i ł o b y  j edn o z g ł ó w n y c h  z a d a ń  leczenia.

D w a  da l s ze  p r zy pad ki ,  k t ó r e  z a m i e r z a m y  w  t y m  mie j scu  
opisać,  oddz ie l i l i śmy od t r z e c h  o pi sanych ,  p o n i e w a ż  nie s t a n o ­
wi ą  one  t ak  c zy s t e j  j ed no s t k i  c h o r o b o w e j ,  j ak  t amt e.  P r z y t a ­
c z a m y  je ze  w z g l ę d u  na  k o m b in a c j ę  zapa le ni a  mię śn i a  s e r c o ­
w e g o  i os i erdz i a  o r a z  dlatego,  że  s t a n o w i ą  o ne  p o t w i e r dz e n i e  
nasze j  ko nc ep cj i  e t iologicznej .

P r z y p a d e k  IV .  T.  E„ lat  46, nau cz yc i e l ka ,  z am ę ż n a .  P o b y t  
na oddz ia l e  od dnia 26. X. 1936 r. do dnia 22. V. 1937 r.

W y w i a d y  Ojc iec  z m a r ł  nagle  na  c ho r ob ę  s e r c a  w  60 roku 
ż y c i a ;  p o za  t y m  w y w i a d y  rodz inne  b ez  znaczen i a.  Z c h or ób  
d z ie c i ń s t wa  p łonica  w  5 r oku  życia .  Mi es iączki  r egu la r ne ,  o s t a t ­
nia p r z e d  4 tygodniami .  W  o st a tn i ch  ki lku l a t ach  t r w a ł y  nieco 
k róce j  i b y ł y  nieco mniej  obfi te,  niż z a z w y c z a j .  3 - kr ot n ie  r o ­
dziła,  j edn o z uzieci  z m a r ł o  na  c z e r w o n k ę ;  nie roni ła.  W  15 ro­
ku  ż y c i a  r opnie  oko l i cy  p r a w e g o  o b o j c z y k a  d w u k r o t n i e  n a c i n a ­
ne. W  36 r oku  ż yc i a  l e w o s t r o n n e  suc he  z ap alen i e  op ł ucne j .  
W  40 roku ż y c i a  z apa len i e  p r a w e g o  s t a w u  k o l an ow eg o,  p r z y  
c z y m  l e w y  s t a w  by t  też nieco o b r z ęk ł y .  Ki l kakr o t ne  z ap alen i e  
gardłu.  Gd ki lku lat  o k r e s o w e  z a w r o t y  g ł o w y .  Od 6 mi es i ęcy  
z a c z ę t a  c h o r o w a ć  w ś r ó d  uc zuc ia  o g ól n eg o  o s ł ab ie ni a  i ł a t w e g o  
m ę c ze n ia  się p r z y  ch odze ni u  i n i ez n ac z n y c h  w y s i ł k a c h  f izy cz ­
n y c h ;  m iała bicie se r ca .  P r z y  d ł u ż s z y m  c hodzeniu  z j a w i a ł y  się 
ob r z ęk i  k o ń c z y n  dolnych,  u s t ę p u j ą c e  p r z y  o d po cz yn ku .  R ó w n o ­
cześn i e  p r z y  o d d yc h an i u  b y ł y  s ł y s z a l n e  ś w i s t y  i furczenia ,  d r ę ­
czy ł  ją  s u c h y  kaszel ,  b ez  z w y ż e k  c ie p ło ty  ciała.  O b j a w y  p o­
w y ż s z e  t r w a ł y  w  z m i e n n y m  nasi leniu,  p r z y  c z y m  d o ł ą c z a ł a  się 
do nich n i ek ie dy  duszność .  P r z e d  5 t yg od ni ami  w y s t ą p i ł a  nie­
z n a c z n a  z w y ż k a  c iep ł oty  (37,8°) p o ł ąc zo n a  z obf i tym k asz le m 
i o d p l u w a n i e m  r d z a w e j  p lwoc iny .  D u s z n o ś ć  w  t y m  o kr e s i e  b y ­
ła z na cz na .  P r z e d  3 t yg odn ia mi  no cą  n ag le  uczuc ie  u s t a w a n i a  
c zyn n oś c i  se r ca ,  d u s z n oś ć  i b a r d z o  z n a c z n e  osłabienie,  p o ł ą c z o ­
ne ze  s p a d ki em  c iep ł oty  cia ła  do 35,8". W  dniu n a s t ę p n y m  z n o ­
wu  si lna duszność ,  k t ó r a  sk łoni ła  ch or ą  do udania  się do szpi tala.

S ta n  o b e c n y  (27. X. 1936): si lnie z b u d o w a n a ,  d o b r z e  o d ż y ­
wi o na  chora .  Liczne  z ę b y  spr óchni ał e ,  ' t a r c z y c a  n i eznaczn ie  
u m i a r o w o  p owi ę k s z o n a .  W y p u k  nad p łucami  j a w n y ,  p r z ys ł u -  
cliein s z m e r y  p ę c h e r z y k o w e  nieco z a o s t r z o n e  z f ur czeniami  
i ś w i s t a m i ;  w  dole p a c h y  p r a w e j  niel i czne drobne ,  wi lgotne  
rzężeni a .  N a r z ą d  k r ą ż e n i a :  u de r ze n ie  k o n i u s z k o w e  m ac a l n e  i w i ­
dzia lne  j ak o r oz la ne  w s t r z ąś n ie n i e .  S t łu mi en i e  s e r c a  od gór y,  
g ó r n y  b r z e g  IV żebr a ,  n a  p r a w o  p r z e k r a c z a  linię ś r o d k o w ą  c ia ­
ła, na  l ewo p r z e k r a c z a  linię ś r o d k o w o - o b o j c z y k o w ą .  Nad k o ń ­
c em  i r e s z t ą  u i ść  po d w a  ciche,  d o b r z e  od siebie oddzie lone  
tony.  W, dole m o s t k a  s z or s t k ie  tarc ie .  T ę t n o  m ia r o w e ,  do br ze  
napię te,  100/miii. RR.  120/65. W ą t r o b a  tkl iwa,  .3 pa lce  poniżej  
luku.  ś l edziona  n i epo wi ększ ona .  B adan ie  m o c z u  zmi an  nie w y ­
kaza ło .  O d c z y n  W a s s e r m a n n a  u j emn y.  Opadanie  k rw in e k :  
4 5 ;godz.  B a d a n ie  k rw i :  c ia łek  b i a ł yc h 5.100; w  p r e p a r a c i e :
se gm.  63%,  mło dyc h,  1%, pateczk,  5 %,  k w a so c h t .  2'’/«, limfoc. 
29%.  B adan ie  la ry n g o lo g ic zn e :  p r ze w l e k ł e  z apa len i e  m ig da lk ów.

E K G  I. XI. 1936; r y t m  z a t o k o w y ,  w y c h y l e n i a  d oś ć  niskie.  
Ri  > R ,  > R:i: P - R  p r a w i d ł o w y .  Ra mi ę  w s t ę p u j ą c e  Ri  i Ra 
zgrubia łe .  Od ci nek  S T  w s z y s t k i c h  o d p r o w a d z e ń  ni ez nac zn ie  obni ­
żony.  T i  s p ł aszczone ,  T* i Ta n iez aznaczone .

W  czas i e  d wó c h  p i e r w s z y c h  t ygodni  p o b yt u  n a  oddzia le  
c hor a  mia ła  się nieźle.  T ę t n o  s t a t o  się wol ni ej sze ,  t a r c ie  o s i e r ­
d z io we  po ki lku dniach t r w a n i a  znikło.  O padanie  k rw in e k
06. XI. ) :  39 mm/ godz .

Dni a  13. XI. c hor a  z a c z y n a  by ć  n i espokojna ,  s k a r ż y  się na 
c o r a z  c z ę s t s z y  b r a k  tchu.  w  n o c y  silnie kasz le .  EK G  10. XI. 
w y k a z u j e  s t an  n iezmien iony  w  p o r ó w n a n i u  z pop rz ed ni m.  Du­
s z no ść  i k asze l  u t r z y m u j ą  się p r z e z  d al s ze  10 dtii.

EK G  20. XI.  T i  i T ,  s t abo  u j emne .  Ta w  poziomie izoelek-  
t r y c z n y m :  po za  t y m  o br az ,  j ak  poprzedni e.
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Dnia 24. XI. z a c z y n a  się p o j a w i a ć  o b r z ę k  k o ń c z y n  do l nych 
i p ow ł o k  b r z u s z n y c h  o r a z  ś lad p t yn u w  jami e  o t rze wne j ,  R o z ­
poc zę to  p o d a w a n i e  s a l y r g a n u ;  \v za l eż nośc i  od w s t r z y k i w a l i  p o ­
z o s t a j e  z mn i e j sz an ie  się lub n a r as t a n i e  o b r zę kó w W ą t r o b a  n a ­
dal duża,  t w a r d a ,  p o w i ę k s z a  się  z bi egi em czasu.

Dnia  6. XII. zjawda się s t ł umi en ie  w  tylnej  dolnej  części
klatki  p ie r s iowej  po s t r on i e  praw ej,  z o s ł ab ien i em s z m e r ó w  o d ­
d e c h o w y c h  i d r żen i a  g ł os owe go .  S t łu mi en i e  to os i ągnęł o w c ią ­
gu t y go dn ia  w y s o k o ś ć  k ą t a  łopatki ,  a  po ki lku dniach z nika  z u ­
pełnie.

D ni a  19. XII. l :KG:  r y t m  z a t o k o w y .  R i  > R 2 > R: r  o ba  r a ­
mi on a  R  w  p i e r w s z y c h  d w ó c h  o d p r o w a d z e n i a c h  silnie zgrubia łe .
T  n iez az na cz one .

Dnia 23. XII. p rześw ie t len ie  k la tk i  p ier s io w e j :  w  kąc i e  ż e ­
b r o w y m  p r a w y m  p ł yn u na d w a  palce.  Z r o s t  m i ę d z y p ł a t o w y  po 
s t roni e  p r a we j .  W n ę k i  o  r y s u n k u  z a gę s zc zo n ym ,  r o zsze rz one .  
S e r c e  w całośc i  w i ę k s z e ;  w i d o c z n a  r o z s t r z e ń  l ewej  k om o ry .

P r z e z  c a ł y  c za s  is tnienia p ł yn u  w  praw-ej i amie  opłucnej  
nie b y ł o  z mi a n  f i zy ka lny ch  ze  s t r o n y  s e r c a ;  t o n y  nadal  dość 
ciche,  t ę t no  d o b r z e  napię te ,  szybki e,  110— 120/inin.

Dnia  27. XII. Z n o w u  w z r o s t  i lości  p ł y nu  w  p r a w e j  jamie  
^opłucnej .  S t łu mi en i e  s i ęga  do k ą t a  łopatki  i u t r z y m u j e  się już 
na  t y m  poz iomi e  p r z ez  miesiąc.  P r z e z  c a ł y  t en o k r e s  t ę t no  
100— 110’min.  R ó w n o c z e ś n i e  w y s t ę p u j ą  o b j a w y  z a k r z e p o w e g o  
z ap al en ia  ż y ł  p r a w e j  k o ń c z y n y  dolnej .  W ą t r o b a  nadal  duża,  się­
ga 1 pa lce  poniżej  tuku.  O padanie  k r w in e k :  48 mni/godz.

Dnia  10. I. 1938; po w s t r z y k n i ę c i u  s t r o f a n t y n y  c ho ra  z a ­
czę ła  na gle  w ś r ó d  d re s zc z ów7 o d c z u w a ć  si lną  duszność ,  z,siniała. 
T o n y  s e r cu  s t a ł y  się b a r d z o  ciche,  czynność^ „serca ^z ybka ,  t ętno 
n i t ko wa te .  W y s t ą p i ł o  si lne p odni ecen i e  psych i czne ,  k i ó re  w r a z  
z i nnymi  o b j a w a m i  us tąpi ło  z w o l n a  po ki lku godz inach  bez  po ­
z o s t aw i e n i a  zmian.

Dnia 5. II. s t łumi en ie  nad d o l n ym  pr aw7y m  p ł uce m j awni e-  
ie, s z m e r y  o d d e c h o w e  s ł ysza lne .  W ą t r o b a  na da l  tw7arda,  niebo 
leśna,  na  4 pa lce  poniże j  luku.  B a d a n ie  k rw i :  c ia łek  b ia łych
5.270; w  p r e p a r a c i e :  segm.  68%,  m ł od e  \% ,  pale-c-zk. 2%,
k wa s oc h i .  4%,  l imfoc.  25%.  Od tego  c za s u  s t an  ogó l ny  chorej  
ul ega  z w o l n a  p op ra wi e .  O b r z ę k  k o ń c z y n  z mn i e j sz a  się s t opn io ­
w o  . w p r z y  w s t r z y k i w a n i a c h  sa l yrganu) .  T o n y  s e r c a  s t a le  gtu- 
c ha we ,  t ę t no  dość  szybkie ,  m ia r o w e .  100/min.

Dnia  9. IV. o b r z ę k  k o ń c z y n  znikł  zupełnie.  W ą t r o b a  nadal  
t w a r d a ,  duża,  n iebolesna,  p o z os ta j e  t ak ą  do k o ń c a  p o b y t u  w  szpi ­
talu.  Na d w a  t y go dn ie  p r ze d  jego o p u sz c ze n ie m  tętno>jgtaje się 
p owol n i e j s ze  (88/nmi.).  EKG p r z e d  o p u s z c z e n i e m  szpi ta la  w y ­
ka zu j e  n iez mie niony  o br a z  w7 p o r ó w n a n i u  z p opr zedni m.

Lec ze ni e  chorej ,  poza  s a l y rg an e m,  pol ega ł o  na  p r z e s t r z e g a ­
niu b e z w z g l ę d n e g o  spokoju .  P o d a w a n o  motopi ry nę,  ka r diazo l  
i digifol inę o r a z  s t ryc hn inę .  W  ok re s i e  nas i lani a  się n i e w y d o l ­
ności  k r ą ż e n i a  z a c z ę t o  podawrać  s t ro fa nt yn ę ,  mu s i an o  ją j ednak  
z p o w o d u  p ow i k ł a ń  o ds t awi ć .

O m ów ii  nie.  Przy  p a d e k  n i n i e j sz y  d o t y c z y  46-letniej  kobiety ,  
b ę dą ce j  w  p o c z ą t k o w y m  ok re s i e  p r z e k w i t a m a ,  k t ó r a  w  dz ie ­
c ińs twie  p r z e b y ł a  płonicę  i sp r aw7ę r o pn ą  sk ór y ,  a  w7 wi e ku  p ó ź ­
n i e j s z y m  zap al en ie  opłucnej  i p r a w d o p o d o b n i e  zap al en ie  m n o ­
gich s t a w ó w .  O s o ba  ta  c ierpi  od pół  r ok u  na  dol egl iwośc i  b ę ­
dą ce  w y n i k i e m  n i ew yd o ln oś c i  k rążen ia ,  j ak:  ł a t w o  męc ze n i e
się, o b r z ęk i  kos t ek ,  bicie se r ca .  P r z e d  5 t y go dn ia mi  na s t ąp i ło  
po go r sz en i e  się sp r aw7y  c h o r o b o w e j ,  o b j a w i a j ą c ć  się zw7y ż k am i  
c i ep ł oty  ciała,  dusznośc i ą ,  a w r e s z c i e  n o c n y m  n a p a d e m  du ­
sznośc i  l e w o k o m o r o w e j .  P r z y  b a dan i u  - s twierdzono z m i a n y  
ś w i a d c z ą c e  o z apa le ni u o s i e r dz i a ;  phi ca  i w ą t r o b a  w y k a z y w a ł y  
objaw7y  zas to ju .

P r z e b i e g  s c ho rze ni a  w  c za s i e  p o b y t u  na oddzia le  cechuje  
się n a s t ę p u j ą c y m i  ■ o k r e s a m i :  1. Cofanie  się sp ra w7y os i e r dz i o ­
wej  w r a z  z p o p r a w o  s t an u ogólnego,  znikni ęc i em tarc ia  o s i e r ­
d z i ow eg o i n i e z n a c z n y m  obn iża ni em się s z yb k o ś c i  opa dan ia  
krw inek. O k r e s  ten t r w a  2 tygodnie .  2. Pon ow ne w ys t ąp i en i e  
n i ewy do lno śc i  k r ą że n ia  (płyn w  jamie  opłucnej;- o b r z ęk  k o ń ­
c z y n  i p o w ł o k  b r zu szny  cli, p r zy śp i e s z e n i e  tętna) .  N i ewy do l no ść  
ta m a  n a j p r a w d o p o d o b n i e j  sw7c ź r ód ło  w z mi a na ch  mięśnia  
■s-ercowego o c z y m  ś w i a d c z y  o b r a z  T.KG; j ego z m i e n n o ś ć  p r z e ­
m a w i a  za  z a p a l n y m  c h a r a k t e r e m  tych zmian.  O k r e s  t rzeci ,  w y ­
s t ę p u j ą cy  r ó wn o c z e ś n i e  z popr zed ni m,  to p r ze j śc ie  w ą t r o b y  
z a s to i no we i  w  m a r s k ą .  M a r s ko ś ć  o c z yw i śc ie  nie op u sz c z a  już 
chorej ,  n a t o m i a s t  s t an  mięśn i a  s e r c o w e g o  ulega powol ne j ,  ale 
s ta łe j  po pr awi e ,  k t ó r e j  w y r a z e m  jes t  z upe ł ne  us t ąp ien i e  n i e w y ­
dolności  k r ąże nia .  U t r z y m y w a ł a  się o na  p r z ez  3 mies iące .  C i e ­
pł ota  c ia ła  p r z ez  c a ł y  cza-s o b s e r w a c j i  p rawidłowa. ;-  op adani e  
k r wi n ek  w  g r an ic ac h  40— 50 m m  godz.  O b r a z  c ia iek bia łych 
p r a w i d ł o w y .  E KG od p o c zą t ku  w y k a z u j e  c e c h y  u s z k o d z e n i  
mięśnia  sercoweg-o,  które,  s t a ł y  się e o r az  w y r a ź n i e j s z e  z b i e ­
giem czasu,  o s i ąg aj ąc  swó j  s z c z y t  w  o kr es i e  w y b i t n e g o  r o z ­

woj u n i ewy do lno śc i  kr ążen ia .  N a s U p n i e  E KG w r a c a  do s t an u 
popr zedni ego .  U chore j  t e : r oz wi ja  Się od d łuż s ze g o  cza su
schor zen i e  n a r zą d u  kr ążen ia ,  b ę d ą c e  p r a w d o p o d o b n i e  n a s t ę p ­
s t w e m  z ak a że n i a  u k r y t e g o  (zęby,  migdałki ,  c z yn n i k  g oś ć co wy ) ,  
k t óre  uległo os t a tn i o  zaos t r zen iu ,  d o p r o w a d z a j ą c  do p o w s ta n ia  
zapa len i a  os ie rdzia .  P r a w d o p o d o b n i e  t k a n k ą  p i e r wo tn i e  . scho­
rza ł ą  b y ł  mięs i eń  s e r c o w y .  Ś w i a d c z ą '  o t y m  w y w i a d y ,  p r z e m a ­
wi a j ące  racze j  za  s p r a w ą  m ię ś n i o w ą  niż os i e r d z i o wą  oraz,  fakt  
w y s t ą p i e n i a  na plan p i e r w s z y  o b j a w ó w  . schor zen ia  mięśnia  s e r ­
co weg o,  po us tąpieniu  s p r a w y  os i e r dz i owe j .  W o b e c  t ego r o zp o ­
z n a j e m y 7 w t y m  p r z y p a d k u  p o d os t r e  z ap alen i e  mięśn i a  s e r c o w e g o  
z w p l e c i o n y m  w jego p rz eb ieg  z apa le ni em o si er dz i a  ( m y o -  
pericard it is  su b a a i ta ) .

P r z y p a d e k  V. N. S., l at  53, żona  u rz ędn ik a.  P o b y t  n a  o d ­
dzia le:  4. I . - 9 .  V. 1936; 2. VI. —  9. (VI. 1936; 9 II. — 18. II.
1937.

W y w i a d y  lodziinne b ez  z naczen i a.  C h or ó b  d z ie c i ń s t wa  nie 
pa mi ęta .  Mi es i ąc zk uj e  re gu la rn ie  o d  13 r o ku  życia ,  ,,4 r a z y  r o ­
ni ła  s am oi s t n i e ;  od c-z-asu p i e r w s z e g o  p or on i en i a  s t a le  c uc hn ąc e  
u p t aw y .  W  23 rok u ż y c i a  d u r  b r z u s zn y ,  od t ego  c z a s u  s t a ł y  
w y c i e k  r o p n y  z p r a w e g o  ucha.  W  27 r oku  ż y c i a  z ap alen i e  m n o ­
gich - s t a w ó w 7. P r z e d  d w o m a  t yg od ni ami  zacl iorow7ata  w ś r ó d  
d r e s z c z ó w  bólu g ł o w y  i u czuc ia  o g ól n eg o  rozbicia,  p o ł ą c zo ne g o  
ze  z w y ż k ą  c iep ł oty  ciała.  P o  ki lku dniach z j a wi ł  się si lny ból 
p r a w e g o  ucha  i z w ię k s z e n i e  w y c i ek u ,  w  ki lka  z a ś  dni  p o t em  
ból  w  p r a w e j  s t r on ie  klatki  p i er s iowej .  Od  d łuż s ze g o  c za su  
m ę c z y  się p r z y  chodzeniu,  m i e w a  bicie s e r c a  i odczuw7a du 
sznoś-ć po  wys i tk ach .

S ta n  o b e c n y  (4. I. 1936):’ c h o r a  ś r e dn i eg o  w z r o s t u  miernie  
o d ż yw io n a .  B r a k  uzębienia ,  w y c i e k  r o p ny  i g ł uch ot a  p r a w e g o  
ucha.  Na d p łucami  po praw7ej s t r on i e  s t łumi en ie  od k ą t a  łopatki  
w  dół, po l ewej  od 2 p a l c ó w  poniże j  k ą ta  łopatki .  P r z y s ł u c h e m  
s z m e r y  p ę c h e r z y k o w a  z ao s t rz on e ,  nad  m ie j s cam i  s t łumienia  
osłabione,  p r z y k r y t e  d r o b n y m i  rzężen i ami .  N a r z ą d  k r ą ż e n i a :  
uder zen ie  k o n i u s z k o w e  m a c a l n e  j ako  s ł abe  r oz la ne  w s t r z ą ś n i e -  
nie. S t łumi en ie  s e r c a :  od g ó r y  3 żebro ,  od s t r o n y  p r a w e j  l ima 
ś r o d k o w a  ciała,  od lew7ej pa lec  na  z e w n ą t r z  linii ś r odkowm- 
o b o j cz y k o w e j .  P r z y s ł u c h e m  tar c ie  o s i e r d z i o w e  n ad  k o ń ce m 
i p od s t a w ą ,  p o za  t y m  t o n y  c zy s t e ,  dość  ciche.  C z y n n o ś ć  s e r ca  
sz ybk a ,  mia row7a. T ę t n o  mie rni e  napięte,  120/min. W ą t r o b a  
i ś l edziona  n iep owl ęk sz on e.  Ci epł ot a  cia ła  39°. B a d a n ie  m o c zu  
zmi an  nie w y k a z a ł o .  B adan ie  k rw i:  c . a ł ek  b i a ł yc h  6.000; w  p r e ­
p a r ac ie :  segm.  78%,  pa łeczk.  7 % ,  k wa so ch ł .  ! % ,•  l imfocyt .  13°/o, 
monoc.  l % f B a d a n u  o to lo y ic zn e :  przewdekłe,  r o pn e  zapalenie
ucha  ś r o d k o w e g o  i z e w n ę t r z n e g o  po s t r on i e  p r a w e j .  Opadanie  
k r w in e k :  100 mm/ godz .

UKCs 10. 1. 1936. (EKG 6): r y t m  z a t o k o w y ,  p o s t a ć  l ewoko -  
m o r o w a ;  R t /  Rn. P - R  p r a w i d ł o w y ,  T i  n iez az na cz on e,
Ta i To u jemne.

HK.G VI

P r z e z  p i e r w s z e  3 t y god ni e  p o by t u  w  szpi ta lu s t an  c hor ej  
nic ulegał  ż a d n y m  z a s a d n i c z y m  z mi anom.  Ci epł ot a  ciała,, obn i ­
ż y w s z y  się po kilku dniach do poz iomu p r a w i d ł o w e g o .  os i ą­
ga ła  p o t em  co ki lka dni sk ok a mi  poziom 38“— 38.5". S t an  c ho­
rej p r z e ś  c a t y  ten c za s  ciężki ,  u t r z y m u j e  się z n a c zn e  o s ł a b i e ­
nie ogólne,  t ę t no  s tale  120/min. R ó wn i e ż  nie z mi en ia ją  się -obja­
w y  p r z e d m i o t o w e  ze  s t r o n y  s e rc a  i płuc.

Dnia 27. I. c iepłota  cia ła  od ki lku dni na poziomie  około  
37". Rz ęż en i a  nad pi licami znika ją .  W y s t ę p u j ą  o b j a w y  ' z a s k r z e -  
p o w e g o  zapalenia  żyl  p r a w e j  k o ń c z y n y  dolnej .  T ę t n o  120 min.
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S t a n  og ól ny  c hor ej  l epszy,  czu j e  się s i lniejsza,  poz iom płynu 
w  obu j a m a c h  o p ł uc ny c h  w y k a z u j e  sk ło nn o ść  do obniżania  się. 
W  p i ą t y m  tyg odn iu  p o b yt u  na oddzia le  w id z i m y  o b r z ę k  w ą ­
t r o b y  w r a z  z o b r z ę k i e m  p o w ł o k  b r z u s z n y c h  i lewej  k o ń c z y n y  
dolnej .  T ę t n o  120m i n .  W  n a r zą d z i e  k r ą ż e n i a  nie s t w i e r d z a  się 
ż a d n y c h  zmian,  j ak  i w  ba dan iu  popr zedni m.  E K G  b. II. 19.30. 
( EKG 7):  r y t m  z a t o k o w y ,  p os t a ć  l e w o k o m o r o w a ; Ri  > R s > Rat 
P - R  w y r a ź n i e  p r z e d ł u ż o n y ;  T i  s ł abo  dodatnie ,  Tl> i la  u jemne,  
Ss z aok rą gl on e .

E K G  VII

P r z y t ł u m i e n i e  nad  do l nymi  p a r t i am i  płuc  z m n i e j sz a  się 
w  d a l s z y m  c iągu w r a z  ze  z m ni e j s za n ie m  się o b r z ę k ó w  w ą t r o b y  
i p o wł o k  b r z u s z n y c h  o r a z  k o ń c z y n  ( w s t r z y k i w a n o  s a l yrgan) .
Os iągn i ęc ie  p o p r a w y  c a ł ko wi t e j  t r w a  j edn ak  długo,  bo t r zy  
mie s ią ce ;  w p i e r w s z y m  mies iącu t ę t no  na da l  120/min. po c z y m  
doc hodz i  do 100/min. i na t ym poziomie u t r z y m u j e  się do chwil i  
o p u s z c ze n ia  szpi tala.

Dnia  9. V. 19.3'6. P rze św ie t le n ie  k la t k i  p ier s io w e j:  w  dole
pola p ł ucne go  l ew ego  p ł ynu  na  3 pa lce  o r a z  z r os ty .  Z ro st  
w  kącie  ż e b r o w y m  p r a w y m .  W  polu p o d s z c z y t o w y m  p r a w y m  
s ł abo  w y s y c o n e  ognisko,  w s z c zy c ie  p r a w y m  z g ru bi a ł a  o p ł uc ­
na.  O padan ie  k rw in e k :  15 mm/ godz .  E K G :  r y t m  z a t o k o wy .
R t  -= Rs > Ra; P - R  n i ez nac zn i e  p r z e d ł u żo ny .  T w  poziomie 
i z o e l e k t r y c z n y m  w e  w s z y s t k i c h  3 o d p ro wa d ze n ia ch .

W  2(1 dni po o pu sz cze ni u  oddz ia ł u  c h o r a  zgłos i ł a  się doń 
p o n o w n i e  ze  s k a r g a m i  na si lną duszność ,  bóle  g ł o w y  i p r a w e g o  
p o d ż eb rz a .  B a d a n i e m  s t w i e r d z o n o  n i ez n ac z ną  sinicę t w a r z y ,  
b lou ś l u z o w y c h  i końc zyn ,  g ra nic e  płuc o bu s t r onn ie  n i e r u c ho ­
m e . '  p r a w a  o palec  w y ż e j  niż l ewa.  P r z y s ł u c h e m  Szmer y 
szor s t ki e ,  d r o bn e  r zężen i a  w d ol nych  p ła tach .  Gr a ni ce  s t ł um ie ­
nia s e r ca ;  3 żebro ,  linia ś r o d k o w a  ciała  i linia p a c h o w a  lewa.  
P r z y s ł u c h e m  nad  koń c em  i u j śc iami  po d w a  c zy s t e ,  ciche,  do ­
b r z e  oddz ie l one  tony.  T ę t n o  mie r ni e  napięte,  90/min.  RR: 150  100. 
W ą t r o b a  bolesna,  -t pa lce  pod tukiem.  EKG  3. VI. 1936: r y t m 
z a t o k o w y .  Ri =  Rs > Ra; p o s t a ć  l e w o k o m o r o w a :  P - R  p r a w i ­
d ł o w y :  'Id n iez az na cz one ,  Ta lekko u jemne.  Tu w  linii izoelek-  
t r ycz ne j .  P o  ki lku dniach c h o r a  opuśc i ła  szpi ta l  p o d da ją c  się 
leczeniu  w  domu,  gdzie  c zu ł a  się nadal  os ł ab ioną ,  m i e w a ł a  od 
c z a s u  do c z a s u  n i ez nac zne  dusznośc i ,  z w ł a s z c z a  po w y s i ł k a c h
f izy c zn yc h  i wz r us z e n i a c h .  P r z y  d ł u ż s z y m  c hodzeniu  w y s t ę p o ­
w a ł y  ob r z ęk i  kos tek .  O b j a w y  te u t r z y m y w a ł y  się p rz e z  pół  
roku,  z aś  w d w ó c h  n a s t ę p n y c h  mi es i ącach  się p o w i ę ks z y ł y .  
W  chwi l i  z g łos ze nia  się do szpi ta la  po  raz  t rzeci  s t an  chorej  
nie w y k a z y w a ł  w i ę k s z y c h  zmi an  w  p o r ó w n a n i u  ze  s t a n em  
s p r z e d  7 mies ięcy.  P rze św ie t le n ie  k la t k i  p ier s iow ej  w y k a z a ł o  
n i e p r z e s u w a l n o ś ć  serca .  Opadanie  k rw in e k :  3 mm/ godz .

Leczen i e  c hore j  pol ega ł o p r z ez  c a ł y  c z a s  p o by t u  na o d ­
dziale na  p o d a w a n i u  ś r o d k ó w  n a s e r c o w y c h ,  w  s zc zególnoś ci  di- 
gi tolu.  W  okr es i e  z w y ż e k  c iep ł oty  cia ła  p o d a w a n o  mo to p i r yn ę  
z p i r ami donem,  w  o kr es i e  d uż y ch  o b rz ęk ów  sa ly r ga n .  P o z a .  t ym 
l eczono z apa len i e  ucha  ś ro d k o w e g o .

O m ów ien ie .  P r z y p a d e k  ten d o t y c z y  53-letniej  kobiety,  
u k t ór ej  z w r a c a j ą  u w a g ę  s ta łe ,  c u ch n ą c e  u p ł aw y ,  po c ho d zą ce  
z r op n eg o  z apa len i a  uc ha  ś r o d k o w e g o ,  t r w a j ą c e  od lat  20 i z a ­
pa lenie  mnogich  s t a w ó w  sp rz ed  16 lat.  B a d a n i e m  s t w ie r dz an o  
u w y s o k o  g or ą c z k u j ą c e j  chore j  o b j a w y  zapa len i a  mnogich  błon 
s u r o w ic zy c h ,  a mia no wi c i e  obu o p ł u c n y c h  i os ie rdzia .  P o  mi e­
s i ę c z n y m  o kr e s i e  t r w a n i a  s p r a w a  z a c z y n a  się cofać,  n a t om ia s t  
se r ce ,  nad k t ó r y m  tarc ie  nie j es t  już s ł ysza lne ,  jes t  nadal  po ­
wi ększone ,  t ę t no  nadal  szybki e,  co więce j ,  w y s t ę p u j ą  ob j awy

n i ewy do l noś ci  kr ążen ia .  P r z y c z y n a  tego l eży n iewąt p l iwie  
w  mięśni u s e r c o w y m  co w y n i k a  z pog ar sz an ia  się o b r a z u  EKG, 
p om i mo  b r a k u  o b ja wó w p r z e d m i o t o w y c h  zc s t r o n y  serca .  S p r a ­
w a  w  mięśniu s e r c o w y m  cola  się b a r d z o  powol i ,  p r a w d o p o ­
dobnie  w y t w o r z y ł y  się w  nim z m i an y  b l iz no wa te .  N i ewąt p l iwi e  
w p ł y n ę ł o  na  ien n i e k o r z y s t n y  o b r ó t  r z ec z y  zap al en ie  o s i e r dz i a  
o r a z  w y t w o r z e n i e  się z r o s t ó w  o si e rd z i o wy c h .  T r w ał y m  n a ­
s t ę p s t w e m  zmi an  m i ę ś n i o w o - o s i e r d z i o w y c h  jes t  z as tó j  p r z e ­
w l e k ł y  w ą t r o b y .  EKG w y k a z u j e  c h a r a k t e r y s t y c z n ą  dla z a p a l e ­
nia mięśnia  s e r c o w e g o  z mi e nn o ść  obrazu.

Z a r ó w n o  p r z eb i eg  kl iniczny sc hor ze ni a ,  j ak i p r z e b i e g  zmian 
EKG s t w a r z a j ą  w r a ż e n i e  i s tnienia  w mięśniu s e r c o w y m  p r o c e ­
su  na  p r z em ia n  p r z y c i c h a j ą c e g o  i z a o gn i a j ą c eg o  się.  C h o r a  n a ­
s z a  o d c z u w a  od d ł uż sz eg o  c z a s u  dolegl iwośc i  w  n a r z ą d z i e  k r ą ­
żenia.  By ć  może,  b y ł y  one  w yn i k i em  t lą cego  z ak a że n ia  (upł a­
wy,  zapa le ni e  ucha  ś r o d k o w e g o ,  gościec) ,  k t ó r e  w p ewn ej  
chwi l i  w y k a z a ł o  w z m o ż o n ą  c zy nn oś ć ,  a t a k u j ą c  b ł on y s u r o w i ­
c ze  i mięs ień  s e r c o w y .  Mi ej sce  z ak a że n i a  r z u ca  się w t y m  p r z y ­
p a d k u  s zc zególn i e  w o czy .  W id z i m y ,  j ak  r ó w n o c z e ś n i e  z t w o ­
r zen i em się zap a l en ia  błon s u r o w i c z y c h  i w z m a g a n i e m  się o b j a ­
w ó w  n i ewyd ol noś ci  k r ąże nia ,  z a o s t r z a  się p r z e w l e k ł e  z ap alen i e  
ucha  ś r o d k o w e g o ,  t r w a j ą c e  od lat  i nie m a j ą c e  pozor nie  ż a d ­
nego z w i ąz k u  ze  s c h o r ze n ie m g ł ó wn y m .

Z d w ó c h  o pi sa n yc h  p o w y ż e j  p r z y p a d k ó w  wyni ka ,  że  z a p a ­
lenie mięśnia  s e r c ow e go ,  jeżel i  k ombi nu j e  się z z ap a l en ie m o s i e r ­
dzia ma  inny w y g l ą d  kl iniczny,  aniżel i  j ego  c z y s t a  pos t ać .  P o ­
m i j a m y  w tej chwil i  fakt,  że  chodzi  tu o z apa len i e  mięśnia  s e r ­
c o w e g o  p odos t re ,  c ec h u ją c e  się ba rdz i e j  p r z e w l e k ł y m  p r z e b i e ­
gi em i t y p o w y m i  dla t ego  z apa len i a  powi kł an i ami ,  j ak  z a k r z e -  
p o w o ś ć  żył .  Chc emy  j edyni e  s t wi erdz i ć,  że  t o c z ą c a  się w o s i e r ­
dz iu  s p r a w a  mąci  i z a k r y w a  na m s p r a w ę  wa żn i e j s z ą  i jak 
p r z y p u s z c z a m y ,  p i e r w o t n ą  w mięśniu s e r c o w y m .  Na st ęp ni e  n a ­
leży z w r ó c i ć  u wa g ę ,  że  w  obu t ych  p r z y p a d k a c h  i s tnie ją  t r w a ­
łe poz os t a ł ośc i  s p r a w y  c h o r o b o w e j  i to nie t y l ko  na o bwo dz i e  
( m a r s k a  w ą t r o b a ) ,  ale i w  s a m y m  mięśniu,  s e r c o w y m ,  n i e w ą t ­
pl iwie z p o w o d u  w y t w o r z e n i a  się bl izn p oz apa lnye h.  P r a w d o ­
podobni e  du żą  rolę spe łnia  tu zap a l en ie  os ie rdzia ,  w y w i e r a j ą c e  
n i e k o r z y s t n y  w p ł y w  na  cofanie  się n a c i e k ó w  z ap a ln yc h  mi ę­
śnia s e r c o w e g o .  W  końcu  w a r t o ś ć  t ych  p r z y p a d k ó w  pol ega  na 
i s tnieniu i tu o w e g o  o gn iska  zapa lne go ,  p oz or n i e  niewiele  z n a ­
czącego ,  k t ó r e  m a  p r a w d o p o d o b n i e  donios łe  z n ac ze n ie  j ako  
p r z y c z y n a  z ap a l en ia  mięśn i a  s e rc ow e go .

Ce le m ninie jszej  p r a c y  b y ł o  doda ni e  n i e k t ó r y c h  s z c ze g ó ł ó w  
do nie jasnej  d o t y c h c z a s  histori i  o s t r e go  z ap alen i a  mięśn i a  s e r ­
c o we go .  Mia ła  ona,  na  p od s t a w i e  w ł a s n e g o  i c ud ze go  m a t e r i a ­
łu. s t w o r z y ć  da ne  do  ok re ś l en ia  k o n k r e t n e g o  o b r a z u  k l in iczne­
go tej  r z a d k o  d o t y c h c z a s  r o z p o z n a w a n e j  c ho r ob y .  T ę  s p r a w ę  
t ł u m a c z ą  t a kż e  wnioski  n asze j  p racy.

W n io s k i

1. O s t r e  zapa len i e  mięśnia  s e r c o w e g o ,  nies łusznie  z w a n e  s a ­
m o i s t n y m  albo p i e r w o t n y m ,  jes t  j e d n y m  z n a s t ę p s t w  z ak a że n i a  
ogólnego.  Z ak a że n ie  to ze  wz gl ęd u  na  p r z e w l e k ł y  i c o f a j ąc y  się 
c h a r a k t e r  o b j a w ó w  m u s i m y  z a l i cz yć  do z a k a ż e ń  o g n i s ko wy c h .  
P o t w i e r d z e n i e m  t ego  jes t  istnienie,  p r a w i e  z a w s z e  d a j ą c e g o  się 
w y k a z a ć  ogni ska  p i er wo t ne go .  Mogą  nim b yć  p r óc hn i e j ąc e  z ę ­
by', p r ze w l e k l e  z ap a l ne  migdałki ,  zapa len i e  ucha  ś ro d k o w e g o ,  
s t a n y  z ap a ln e  m a c i c y  itp. P o z a  t y m  p r z e m a w i a  za  z ak a że n ie m 
o g ó l n ym  r ó wn i e ż  i s tnienie o b j a w ó w  z a p a ln y ch  i w  innych  n a ­
r z ąd a ch  (nerki ,  płuca) ,  obok  zap al en ia  mięśn i a  s e r c ow e go .

2. Ze w z g l ęd u  na  m n o g oś ć  o b j a w ó w  z a k a ż e n i a  o g n i s k o w e ­
go m o że  z apa len i e  mięśn i a  s e r c o w e g o  uj ść  u w a d z e  b a d a j ą c e ­
go, w o b e c  s k a r g  i o b j a w ó w  ze s t r o n y  p r z e w o d u  p o k a r m o w e g o  
i n a r z ą d u  o dd e ch ow e go .

3. O b r a z  kl iniczny o s t r e go  z apa len i a  mięśnia  s e r c o w e g o  c e ­
c huje  się g o r ą c z k ą  o p r z eb ie gu  n i e t y p o w y m ,  z n ac zn ie  p r z y ś p i e ­
s z o n y m  t ę tn e m i os ł ab i en iem og ól ny m.  S e r c e  m oż e  nie w y k a ­
z y w a ć  ż a d n y c h  z mi a n  p r z y  ba dan i u  f i zyka lnym,  nroże ono j e d ­
n a k  b y ć  r oz sz e r z on e ,  t o n y  m o g ą  b y ć  głuche.  S z m e r y  nie na le ­
żą  do t y p o w y c h  o b j a w ó w  f izykalnych.  J e d n a k  c iężkie  u s z k o ­
dzenie  mięśnia  s e r c o w e g o  u j a w n i a  się w  mia r ę  p rz eb ie gu  w nie­
w y do l no śc i  kr ążen ia .  W y r a z e m  jej są :  z as tó j  w  p ł ucach i to 
p r z e d e  w s z y s t k i m  w  płucu p r a w y m  o r a z  o b r z ę k  w ą t r o b y .  
Z d a r z y ć  się mo gą  przes i ęk i  do  j am opłucnej .

4. W y r a z e m  c iężkiego u s z k o dz en i a  mięśnia  s e r c o w e g o  jes t  
o b r a z  EKG n i e t y p o w y  i roz ma i t y ,  c h a r a k t e r y s t y c z n y  pr zez  
s w o ją  zmi enność .  D o w o d e m  istnienia c z y n ne g o  p r o ce su  z a pa l ­
nego  w  us t r oj u  jes t  p r z y ś p i es ze n ie  op ad an i a  k r wi n ek .  O b r a z  
c ia łek  b ia ł ych  nie w y k a z u j e  n i ep ra wi d ł owośc i .

5. W s z y s t k i e ,  p o w y ż e j  opi sane  o b j a w y  nie p r ze b i e g a j ą  
ws p ó ł cz eś n i e  ze  sobą .  Z a z w y c z a j  p i e r w s z y m  o b j a w e m  u s t ę pu ją -
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c y m jes t  g or ącz ka .  N i ewy do l no ść  k r ą że n ia  mo że  dopi ero  p o t em 
o s i ąg nąć  s w o j e  n a j w i ę k s z e  nas i lenie ;  to s a mo  d o t y cz y  o p a d a ­
nia k r wi ne k .  Z mi any  E KG u t r z y m u j ą  Sie z a z w y c z a j  dłużej  od 
innych o b j a w ó w .  #

6. P r z e b i e g  sc ho r ze n ia  j es t  od chwil i  w y s t ą p i e n i a  a l a r m u ­
j ąc y ch  o b j a w ó w  n i ewydolnoś ci  k r ą że n ia  dość  powol ny .  S p r a w a  
t r w a  z w y c z a j n i e  ki lka tygodni ,  m oż e  sie p rz ec ią g ną ć  do kilku 
mies ięcy"  ,

' 7. Zej śc ie  o s t r e g o  zap al en ia  mię śn i a  s e r c o w e g o  c zę s t o  b y ­
w a  śmi er t e lne ,  wś r ó d  w z r a s t a j ą c e j  n i ewy do l noś c i  k rążenia .  
S p r a w a  może- się j ed na k  p o p r a w i e  zupełnie.  T r ze c i m  r o dz aj em  
z ej śc ia  j es t  p r ze j śc ie  s t anu  o s t r e g o  w  s t an  p rz e w l e k ł y .  C e c h u ­
je się ono a lbo ty lko  p o z o s t a j ą c y m i  z mi an am i  EKG. a lbo też 
t r w a ł y m i  o b j a w a m i  n i ew ydo lno śc i  kr ążen ia .  T en  w y p a d e k  s p o ­
t ykamy wtedy,  g dy  z ak a że n i e  ogólne  a ta ku j e ,  po za  mięśn i em 
s e r c o w y m  t ak że- - os i e rd zi e .  W ó w c z a s  p r z eb i eg  s c hor ze ni a  jest  
p o d o s t r y  a  p o zo s t a ł o śc i ą  j ego m a r s k o ś ć  wą t r oby

<S. Lec ze ni e  o s t r e g o  z apa len i a  mięśnia  s e r c o w e g o  ma  na 
celu -opanowanie  n i ewy do lno śc i  krążen ia ,  co -osiągnąć m o ż e m y  
pr z ez  p r z e s t r z e g a n i e  spokoju ,  chłodne  okłady na okoJicę s e r ca  
i ś rod ki  n a s e rc o w e .  I G u Tąpieniu n i ewyd ol noś ci  k rą że n ia  n a ­
leży p r z y s t ą p i ć  do usunięcia  przy p us zczah ie j  p r z y c z y n y  s c h o ­
r zenia  (wyyjęcie z ębów,  usun i ęc i e  ' mi gda lków,  l eczenie  ucha  i td.) . 
Ze wz g l ęd u  na to, że  z a r a z k i e m  u s z k a d z a j ą c y m  mięs i eń  s e r c o ­
w y  i b i o r ą c y m  swó j  p o c zą te k  w  p i e r w o t n y m  ognisku z a k a ż e ­
nia mo że  b y ć  c z yn ni k  g oś ć c o w y ,  m o ż n a  p o d a w a ć  m ał e  d a w k i  sa l i ­
c y la nów.

J W P .  O r d y n a t o r o w i  Dr  Ant on iemu  F a l k i e w i c z u  w i 
dz>ięku.ię zA  udztielenie m t ema tu  i umożl iwienie  mi k o r z y s t a ­
nia z m a t e r i a łu  odd zi a ł oweg o.
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Dr  Be r ek  PL1SK1N F r a mp ol  Lub

P rzyczynek  do wędrów ki glist u dzieci

Niski  poz iom wsi  lubelskiej ,  gdzie  ł aźnia  jes t  rzadkośc ią ,  
gdzie  p anuje  n i ez mie rn a  c ia sn ot a  izb m i e s z ka ln yc h  — s pr z y j a  
r o z p o ws z ec h n i en i u  p a s o ż y t ó w  j e l i towych  p r ze de  w s z y s t k i m  
u dzieci ,  a  c zę s t o  n a w e t  u niemów ląt  ( ose sków) .  Pa so ż y t y  j e­
l i towe,  a s zc zególn i e  g l is ty  s ą  tu tak r oz pows z ec hn i one .  że 
wsze l kie  s c ho rze ni a  ( ch or ob y  g o r ą c z k o w e ) ,  n i e ż y t y  g ór n yc h  od ­
c inków d r óg  oddeehow > cli. ws ze lk ie  z a b u r z e n i a  żoladkowo-je-* 
l i towe)  n i em owl ę c i a  lub m ło d s z e g o  d z i eck a  p r z y p i s u j ą  . . r oba­
k om " — t r u j ąc  bezl i tośnie  d z i e . i  sautoni i ią  lub j ak u"  ś c u­
ki erkami  przeciw robakonf .

\y c iągu mej  3- letniej  pracyr na  L u b e l sz cz y / n i e ,  mi a ł em m o ż ­
ność  obse rw oyyania mnóstywa dzieci ,  p o ż e r a n y c h  w p r o s t  pr zez  
gl isty,  . -s twierdzając  całą  g a mę  o b j a w ó w  od lekkich- n i ew i n­
nych  —  do. b a r d z o  ciężkich.  A s t w i e r d z a ł e m  je nie ty lko  w  j e­
l i tach (w pos taci  d u ży ch  k ł ęb kó w )  ale w  gardziel i .  W nosie,  
d w u k r o t n i e  w y d o b y w a ł e m  je -z k r t ani  d us z ą c y c h  się dzieci ,  a raz 
z '  t rąbki  Eus tac l i iusza  3-letniej  dz ie wc zy nk i .  Są  to j ed na k  z n a ­
ne  i op i sane  drogi  w ę d r ó w k i  glist.  T u  p r a g n ą ł b y m  opi sać  s z c z e ­
gólny a n iez nan y m oż e  w  p iśmie nn ic t wi e  p r z y p a d e k  w ę d r ó w ­
ki glist.

YY kwi etn i u  1938 roku  w i e c z o r e m  p r z y  wi ęz i ono  do mnie 
z pobl iskiej  wsi  d z i e w c z y n k ę  15-mies ięczną z tym,  że od rńnli 
nie m oż e  o d d a ć  moezi i .  Dz i ecko wi je  się z bólu.  Ba dani e  w y -  
kazmfc’: c iepł ota  ciała n or ma  1 na, t ę t no  116/min..  ź r en ice  r o z s z e ­
r z on e ;  ze  s t r o n y  ptuc i u kł adu  kr ąże ni a  T r a k  o b j a w ó w  c h o r o ­
b owy c h ,  b rz uc h  miękki ,  Goldf iam obu st ron ni e  u jemny,  w pod 
b r z u s z u  s t łumienie ,  o d p o w i a d a j ą c e  p ę c h e r z o w i  m o cz o we mu ,  s i ę­
g a j ą ce  o pa lec  p o w y ż e j  pępka.  Z w y w i a d u  wyn i ka ,  że  dz iecko  
d o t y c h c z a s  b y ł o  z d r ow e,  ty lko  o s t a tn i o  d w u k r o t n i e  w y m i o t o ­
w a ł o  gl is tami,  k tó r e  też z a u w a ż o n o  w jego s tolcach.  P o b u d z e ­
nie dz ie cka  doGnike. i i  p r zez  kąpiel  ogólną,  podanie  ’/-> table tki  
p er pa r i n  . .Chinom",  zał ożen i e  c zopka  g l ic e r y n o w e g o  do kiszki  
s t o l cowe ,  (dla o d r u c h o w e g o  p ob udz en ia  do mo cz en i a  p r z y  w y p r ó ż ­
nieniu) — nie odnios ły sku t ku .  Zdecydoyyal em się na c e w n i k o ­
w an i e  c e w m k i e m  miękkim,  któr.y na  t rze ci m c e n t y m e t r z e  n a ­
po t ka ł  na  op ór ,  t rudny do po ko na ni a  (zby tn i o nie f o r sował em) ,  
a  po  wyc o fa n i u  go w  Ot wor ze  t kwi ta  czę ść  ' g l i s to w eg o  .' ciała 
długości  I cm.  J a s ne  się s tato,  że  c e w k a  m o g L  ulec za t kan i u  
p r z ez  gl istę,  chociaż,  n i ez nane  mi b y ł o  jej p a s o ż y t o w a n i e  w  p ę ­
c h e r z u  m o c z o w y m .  C h c ą c  s p r a w i ć  dz iecku  d o r a ź n ą  ulgę i u ni k ­
nąć  pę knię ci a  t ak  r o zd ę t e g o  p ę ch e r z a  —  od cią łem koniec  c e w ­
nika,  w p r o w a d z i ł e m  d o ! jego ś wi a t ł a  p incefkę  us z ną  i po z a ­
łożeniu tego p r y m i t y w n e g o  „ u r o s k o p u ' do cewki ,  w y d o b y ł e m  
po chwil i  gl istę,  długości  16 cm,  po c z y m  t r y sn ą !  mo cz  z n a ­
p ię tego pę ch er za .  Ucichł  p lącz  dz iecka ,  k t ó r e  łapczyyyie c h w y ­
tało p ier ś  matki ,  pr *ed  chwi lą  od t r ąc aną .

T r u d n o  w y t ł u m a c z y ć  d r og ę  w ę d r ó w k i  g l i s ty  do p ę c he r za  
m o cz o we g o ,  r oz wói  jej i k i t o w a n i e  W nim, n a jp r a w d o p o d o b n i e j  
do s t a ła  -się ona  do p ę c h e r z a  d r og a  z e w n ę t r z n ą :  z ki szki  s t o l co ­
w e j  p r z ez  k r ó tk ą  c e w k ę  d z ie wc zy nk i .  W  k a ż d y m  r azie  jes t  to 
p r z y p a d e k  n a d e r  r zadki  i g o d n y  uwagi ,  w i ęc  p o c z u w a m  się do 
o b o w i ą z k u  pod an ia  go  do wi a do mo ś c i  ogółu l e k a rz y

P iśm ien n ic tw o

Einine t  H o 1 t i John  El o w  l a n d :  C h o r o b y  niemoyylat
i dzieci .  1935. —  K a u 1 b e r s z -M a r y  n o w s k a : Nowiny L e ­
karskie .  TNr 9. 1930.

M ed y c y n a  spo łeczna

Dr  R oman  E P L E R  L w ó w

Choroby społeczne  na teranie tlbezpieezalii i  Społecznej  
w e L w ow ie

Z Zak ł adu  A n a l i t y c zn o - Le ka r s k i eg o  Ubezpieczaln i  Społ ecznej  
w e  L wo w i e

P r a c a  n in ie j sza  m a  na  celu danie  o b r az u  chor ób  w e n e r y c z ­
nych  o r a z  g ruź l i cy  na t e ren ie  U. S. w e  Lyyowne, jaki  o t r z y ­
m al i śm y na p o d s t a wi e  wyniKÓw b a d ań  l a b o r a t o r y j n y c h  z 19.37 
i 193'S roku.

Ba rdz i ej  s z c z e g ó ł o w o  pod wz g l ę d e m  s t a t y s t y c z n y m  o p r a ­
c o w a l i ś m y  rok 19,38. t r a k t u j ą c  popr zedni  o k r e s  p o r ó w n a w c z o .  
Umożl iwi ło  to n a m  s k o r z y s t a n i e  z w i ę k s ze go  ma te r i a łu  oraz;  
w y s n u c i e  pew nycli  wni osków'  p r a k t y c z n y c h .

Zas ięg  n as z yc h  b a d a ń  p o k r y w a  się 'Z1 t e r e n em  U. S.  we  
L w owi e .

Kila. W y k o n a l i ś m y  w 1938 r oku 5.780 b a d a ń  n a  o d c z y n y  
W a s s e r m a m i a  i S a c h s - O e o r g y ‘ego.  P o n a d t o  z b ad a l i ś my  200 c ho ­
r ych  na  o be cno ść  k r ę t k a  b l ade go  w ow nzodzeniacli .

O d c z y n  W a s s e r m a n n a  w y k o n y w a l i ś m y  z d w o m a  a n t y g e n a ­
mi. s t o su j ąc  0.2 c n r  s u r o w i c y  n i ec zynne j  na t r zy  p r obówki ,  
dzięki  c ze r n i  k a ż da  ź;-’ nich z a w i e r a ł a  po I c nr ’ p ł ynó w,  P r ó b ę  
S a c h s - G c o ' g y ‘ego wykonyyyal i śmy bez  w i ę k s z y c h  zmian,  s t o ­
s u j ąc  0.2 c m 3 s u r o w i c y  n i eczynne j .

Ba d an i a  n a  k r ę tk i  b l ade  p r z e p r o w a d z a l i ś m y  w  u l t r a m i k r ó-  
skopie.

y / N u  5.780 osób.  mie l iśmy 5.766 *m.i r o w i e  i '4 p ł ynów m ó z g o ­
w o- r dz e n i o w y c h .
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W  sumi e o t r z j  l i iai ismy 355 dod atn ic h  o d c z y n ó w  W a s s e r ­
m a n n a  i 369 o d c z y n ó w  S a c h s - G e o r g y ' e g o .  Ja k o  do da tn i e  od ­
c z y n y  p r z y j m o w a l i ś m y  w yn i k i  o d  j edne go  k r z y ż y k a  ( + )  Wlącjfljj 
nie.  P o d a n e  wyn ik i  s t a n o w i ą  6.14% doda tn i ch  o d c z y n ó w  W a s ­
s e r m a n n a  i 6.86% doda tn ic h  o d c z y n ó w  S.-G.

W  p o r ó w n a n i u  z w y n i k a m i  z 1937 r., w  k t ó r y m  mie l iśmy 
na  4.202 c h o r y ch  494 o d c z y n ó w  dodatnich ,  tj. l i r a *  m o ż e m y  
s t w i e r dz i ć  w y r a ź n y  s p a d e k  c h o r y ch  na  kile,  l e czon yc h w  obu 
latach.

Anal izuj ąc  we d le  p o s z c ze g ó l n yc h  m ie s i ęc y  z e s t a wi en i e  w y ­
n i k ó w  z 1938 r., nie mo g l i ś my  s twi e rd z i ć  jakiejś-  s e ry j no śc i  
w  nas i laniu się o k r e s o w y m  w y n i k ó w  dodatn ich .  P r o c e n t o w o  
na jmni ej  ich z na l eź l i śmy  w  l ipcu ■ 23 do da tn i ch  na 450 b a d ań
(5.1%),  na jw ię ce j  w s ie rpniu —  49 doda tn ic h  na  455 b a d an  
(10.5%).  Nie m o gl i ś my  r ó wn i e ż  s t w i e rd z i ć  w  naszej -  . s t at ys t yce  
p r z e w a g i  o d c z y n ó w  dod at n i ch  k obi et  lub m ęż c z y z n .  W p r a w ­
dzie p r o c e n t o w o  z mni e j szy !  się on w  1938 r. na  k o r z y ś ć  k o ­
bi et  z p o w o d u  p r z y m u s o w e g o  b a da n i a  w s z y s t k i c h  c ię ża rnyc h,  
j ed na k  w  l iczbach b e z w z g l ę d n y c h  s tos un ek  p oz os ta ł  bez  zmi any .

P o do bn i e  w  1937 r. mie l iśmy na  ogól ną  l iczbę 494 p r ób  d o­
datnich,  243 r a z y  u m ę ż c z y z n  a 251 r a z y  u kobiet .

L e p s z y  p r zeg l ąd  ś w i e ż y c h  z a k a ż e ń  da to  n a m  z es ta wi en ie  
w yni ków'  b a d ań  n a  k rę tk i  blade.  W y k o n a l i ś m y  . je w 1938 r. 
u 200 c horych ,  w  t y m  by ł o  176 m ę ż c z y z n  i 24 kobiet .

W y n i k i  do da tn ie  o t r z y m a l i ś m y  u 38 m ę ż c z y z n  (21.5%) i u 4 
kobie t  (16.6%),  w- . su mi e  u 42 osób,  tj. w  21% ba da ny c h .

W  tej  dziedzinie  m o g l i śm y  s t wi e rd z i ć  u m ę ż c z y z n  w y r a ź -  
n e  w z m o ż e n i e  z a k a że ń  W' mies i ącu wr ześ n i u ,  p aź dz ie r n i ku  i li­
s t opadzi e,  s t wi e r d z a ją c ,  p omimo  z w i ę ks z o ne j  w ó w c z a s  f r e k w e n ­
cji, w* p o w y ż e j  3(1% o be cn oś ć  k r ę t k ó w .  Dla p r z y k ł a d u  podam,  
ż e  w e  w r z e ś n i u  na 26 b a d a n y c h  mie l i śmy  6 dodatnich,  w  p a ź ­
dz ie r niku  na 33 b a d a n y c h  8 dodatnich ,  a w  l i s topadzie  na  30 
b a d a n y c h  5 doda tni ch .  W  p o z os t a ł y c h  m ie s ią ca ch  wra h a ł a  się 
f r e k w e n c j a  c h o r y c h  p r zec ię t nie  koło l iczby 14 osób,  d a ją c  po 
0— 3 p r z y p ad k i  dodatnie .

W  1937 r. z b a d a l i ś m y  190 osób,  w  t y m  177 m ę ż c z y z n  i 13 
kobiet .  Do da tn ie  w yn i k i  o t r z y m a l i ś m y  u 71 m ę ż c z y z n  ę r a z  
u 5 kobiet ,  czyl i  w  40%.  Zwi ęk s ze n ie  l iczby z a k a ż e ń  mo gl i śmy 
w ó w c z a s  z a o b s e r w o w a ć  już  w  c ze r wc u .  U t r z y m y w a ł o  się ono 
do g ru dn i a  wł ączn ie .  Mies i ęczni e  mie l i ś my  po 6— 11 w y n i k ó w  
doda tn i ch

Zes tawdenie  s u m a r y c z n e  obu lat  w y k a z u j e  w y r a ź n y  spa de k  
ś w i e ż y c h  z a k a ż e ń  ki tą w  1938 roku,  k t ó r y  w  p o r ó w n a n i u  z r o ­
k iem p o pr z e d n i m  w yn o s i  48%.

R e s u m u j ą c  m o ż e m y  s twi erdz i ć ,  na  p od s t a w i e  n a s z y c h  b a ­
dań,  ż e :  1) ki ła j es t  r ó wn o m i e r n i e  r o z p o w s z e c h n i o n a  na  t e r e ­
nie l w ows k ie j  U. S. t ak  u m ęż c z y z n ,  j ak  kobiet ,  2) p r o c en t  z a ­
r a ż o n y c h  T ż ’: d o d a t n i m  o d c z y n e m  s e ro l o g i c z n y m wy n os i !  w  1938 
ro ku  6.86% ogółu  b ad an yc h ,  3) w  p o r ó w n a n i u  z r ok i em p o ­
p rzedni m,  i lość c ho r yc h  tej ka tegor i i  uległa w y r a ź n e m u  z mn i e j ­
szen iu  się, o  42%, 4) ś w i e ż e  z ak aże ni e  k r ę tk i em  b l a dy m  s t w i e r ­
d z a l i śm y  p r z ed e  w s z y s t k i m  u m ę ż cz y zn ,  5) p o r ó w n a n i e  s t a t y ­
s ty ki  b a d a ń  z obu lat  poZwala  s twierdzić-  fakt  w y r a ź n e g o  s p a d ­
ku ś w i e ż y c h  z a k a ż e ń  k rę t k i e m  b l a d y m  w 1938 roku,  w y n o s z ą ­

c e g o  48% z a k a ż o n y c h  z 1937 r.
Z ak a że n ia  na  w rzód miękki ,  s tw  ierdz i l i śmy w 1938 ,r.  u 32 

osób  na  93 b a d an y ch .  B y t a  w  t y m  1 kobi et a  na  23 b a d a n y c h  
o r a z  31 m ę ż c z y z n  na  70 b a d a ny c h .  S t a n o w i  t()<. 4.3% kobie t  
i 4 4.3% m ę ż c z y z n  z ak a żo ny c h .

W  1937 r. n a  60 m ę ż c z y z n  i 10 kobi et  z b a da n y ch ,  s t w i e r ­
dz i l i śmy w yn i k i  do da tn i e  u 30 m ę ż c z y z n  (50%) i 4 kobie t  (402(1).

P o z a  m i e r n y m  s p a d ki e m z aka że ń ,  u kobi et  s t w i e r d z a m y  z a ­
s a dn icz o  w tej dz iedzinie  s t a n  b e z  zmi any .

R z e ż ą c z k ę  b a d a l i ś m y  w 1933 i. u 3.169 osób,  w  t y m  1.079 
kobie t  i 2.090 m ę ż cz y zn .

W  sumi e  c a ł o r o cz n e j  o t r z y m a l i ś m y  w yn i k i  d oda tn ie  u 200 
kobie t  i 775 m ę ż e z j z n .  Da je  to 18.5-%,: u kobiet ,  a 37% u m ę ż ­
czyzn .

W  p i e r w s z y c h  szbśc iu  mie s i ąca ch  1938 roku w y n o s i ł a  f r ek ­
w e n c j a  c h o r y ch  pr zec ię tn ie  po 160 m ę ż c z y z n  mies ięcznie ,  p r zy  
c z y m  śr edn io  mie l i ś my  po 46 p r z y p a d k ó w  dodatnich ,  tj. w  28.6%. 
W  lipcu podni os ł a  się l iczba b a d a n y c h  na  205 m ę ż c z y z n  i u t r z y ­
m y w a ł a  się w d r ug i m p ó ł r o c z u  na  w y s o k o ś c i  ś redni ej  w y n o ­
sz ące j  po 180 osób  mies ięcznie .  Ilość w y n i k ó w  do da tn i ch  z t e ­
go c z a s u  w y n os i ł a  p r zec ię t nie  po 68 p r z y p a d k ó w  miesięcznie ,  
da ją c  36.2% w'ynikó\v dodatnich ,  j ako  ś r edn i ą  dla d r ug i ego  pó ł ­
r ocza .  R o z p a t r u j ą c  l iczby b e z w z g l ę d n e  p r z yp ad k ów '  doda tn i ch  
dla p os z cz e g ó l n y c h  m .e s i ęc y  1938 r oku .y i s twie r dz i l i ś my,  że 
w  p i e r w s z y m  p ół r ocz u  mie l iśmy po 33— 55, . .mś w  d r ug im pół ­
ro czu  po 60— 106 w y n i k ó w  doda tn i ch  mies ięcznie .

N a j w i ę k s z e  nasi lenie  z a k a ż e ń  wi dz ie l i ś my w  lipcu. sierpiu.ii 
i paźdz ie rni ku,  w s k a z u j ą c y c h  po 96, 106 i 97 p rz ypadkó w'  d o ­

datnich.  W  l is topadzie  i g rudni u l iczby te o b n i ży ł y  się do 64 
i 60 o-sób. a w  s t yc zn iu  da ły  na jn iż szą  w  r oku c yf rę  (33 osób) .  
Od  lutego z n o w u  i lość powol i  się podnosi ,  d a j ąc  p r zec ię tn i e  po 
;1S z a k a ż e ń  mies ięcznie ,  nie p r z e k r a c z a j ą c  j ed na k  g ór ne j  g r a n i ­
c y  55 osób.

Ba rd zi e j  p l as ty c zn i e  w y s t ę p u j e  ob ra z  r óżnic  w  ilości z aka -  
żeń  p o d a n y  w' p r oc en tac h .  Mi anowi ci e  w  p i e r w s z y m  pół rocz u  
1938 r. wynos i !  on  ś re dn i o  28.6%, w y k a z u j ą c  s w e  min imum 
w  s t yc zn i u  (22 4%) ,  z a ś  m a k s i m u m  w  l u ty m  (31.7%).  W  o k r e ­
sie nasi lenia,  t r w a j ą c e g o  p r z ez  lipiec, s ierpień,  w r z e s i e ń  i p a ź ­
dziernik,  mi e l i ś my  53.7% j ako  śr edn i  p r o c en t  zaka że ń,  zaś  w  obu 
os t a tn i ch  m ie s i ąca ch  r oku 36.2%- .'';

Zupeł ni e  inny o b r a z  da ta  n a m  s t a t y s t y k a  b a d a ń  kobiet .  
U d e r z a ł a  na s  w  -niej pewma r ó w n o m i e r n o ś ć  w l iczbach z a k a ż o ­
nyc h w' p o s z c ze g ó l n yc h  mies i ącach .  P r o c e n t o w o  w y n o s z ą  one 
18.6%, j ako  p r ze c i ę t n a  roczna .  Z w y j ą t k i e m  kwi etn i a ,  w y k a z u ­
j ąc eg o w s z y s t k i e g o  8 p r z y p a d k ó w  d oda tn i ch  na, 63 b a d a m  ch, 
w  p o z o s t a l i  cli mi es i ąca ch  l iczba kobie t  z a k a ż o n y c h  \ aha  się 
m i ę d z y  13 a ,22 oś ob am i  mies ięcznie .  W e  w r z e ś n i u  z az n a c z y ł  
się p e wi en  w p r o s t  l iczby b a d a n y c h  o r a z  z ak a żo ny c h ,  d o ch od zą c  
do pr zepię tne j  20 z a k a z a n y c h  na  100 b a d an y ch .  U t r z y m y w a ł  się 
on n a  t y m  poz iomi e  do s t y c zn i a  wł ącz nie .  W  p o z o s t a ł y c h  mi e­
s iącach,  p r z y  zmni e j szo ne j  f r ek we nc j i  do ś re dn i o  30 osób  mie- 

. s ięcznie,  mie l iś my pr zec ię tn ie  17.1% ' zakażeń.
W  1937 r. z b ad a l i ś m y  3 2 2 0  o s ób :  w t y m  b y t o  2.396 m ę ż ­

c z yz n  i S24 kobiet .  S t w i e r d z i l i ś m y  o be cn o ść  g o n o k o k ó w  u 958 
m ę ż c z y z n  (39.98%) i u 245 k obi et  (29.7.%). U m ę ż c z y z n  z a o b s e r ­
w o w a l i ś m y  z w i ę ks z en ie  ilęrfęj b a d a n y c h  j ak o też z a k a ż e ń  od 
l ipca do p a źd zi e r n i ka  wł ączn ie .  Miel i śmy wunyczas  na 201— 2,33 
osób  mies i ęczn ie  po 100— 124 z a k a ż on y ch ,  co da je  ś redn i o 51.%. 
W  l is topadzie  i g rudni u f r e k w e n c j a  o bn i ży ł a  się n a  205 i 177 

’psqb,  p r z y  80 i 87 w y n i k a c h  dodatnich,  d a ją c  obni żkę  p r o c e n t o ­
w ą  do 43.7%: W  p i e r w s z y m  p ó ł r o cz u  mie l i śmy  p rz ec ię tn i e  po 
59 w y n i k ó w  d oda tn i ch  mies ięcznie ,  co wy n os i ło  30.7% b a d a ­
nych.

S t a t y s t y k a  k ob i ec a  d a n eg o  r oku b y t a  mniej  r ó w no m i er n a .  
Mi an owi c i e  w  l ipcu z a o b s e r w o w a l i ś m y  si lny n a p ł y w  z a r a ż o n y c h  
w  l iczbie 50 na 99, b a d a n y c h  (50.5%).  P r z e z  s i e rp ień  do  p a ź ­
dz i e r ni ka  w ł ą cz n ie  u t r z y m y w a ł o  się nieco wi y ks z e  nasilenie' ,, 
w  ilości ś re dn io  31 c ho r yc h  na  85 b a d an y ch ,  czyl i  w  v.ysnko: .ci  
36.7%.  W  mi es i ącach  p o z os t a ł y c h  m i e l i ś m y ' ś r e dn i o  n a  61 osób 
mies i ęcznie  25%'  w y n i k ó w  dodatnich.

R e s u m u j ą c  w yn ik i  n a s z y c h  b a d ań  d o t y c z ą c y c h  r / e żą cz k i ,  
m o ż e m y  stwderdzić,  że :  1) w  1938 r. nas tąpi !  w y r a ź n y  s pa de k  
c hor ych ,  k t ó r y  w p o r ó w n a n i u  z 1937 r ok i em w y no s i ł  19.1% 
u m ęż c z y z n ,  a i8.3% u kobiet ,  2) w  obu l atach s t wi e rd z i l i ś my  
w y b i t n ą  p r z e w a g ę  ś'wieży'cli z d k a ż e ń  u m ę ż c z y z n  na k o r z y ś ć  
kobiet ,  3) z w y j ą t k i e m  l ipca 1937 r„ u kobi et  mia ło  z ak a że n i e  
g on ok o ka mi  przebieg,  b ar dz i ej  j e d no s t a j n y  niż u m ęż c z y z n .  P r o ­
c en t  z a k a ż e ń  s tw i e r d z o n y c h  u t r z y m y w a ł  się bl i sko ś r edn i ej  r o c z ­
nej,  w y n o s z ą c e j  wr 1.937 r. 29.7%, a w  1938 r. 18.6%, 4) u m ę ż ­
c z y z n  o b s e r w o w a l i ś m y  w obu l a t ach  s p r a w o z d a w c z y c h  w y r a ź ­
ne w z m o ż e n i e  się z a k a ż e ń  W lipcu u t r z y m u j ą c e  się do p a ź d z i e r ­
nika j  w ł ą cz n ie  —  na wyfsokości  .■powyżej, ,250% b a d an yc h .  W  li­
s t opa dz ie  i grudni u z mn i e j sz a ł a  się icli l iczba do 40%.  z aś  w  p o ­
z o s t a ł y c h  m ie s i ąca ch  do 30%,  5) p o m i m o  w y r a ź n y c h  w y n i k ó w  
leczenia,  s twi e rd z i l i ś my  j e szc ze  d u ż y  p r o c en t  c h o r y ch  na  r ze ­
żączkę ,  co m u s i m y  p r z y p i s a ć 1- n i e d o s t a t e c z n e m u  uświ ad omi en i u  
m ę ż c z y z n  o s po s ob ac h  z ap ob i eg a n i a  z akażen i u,  6) s t a t y s t y k i  obu 
lat  w s k a z u j ą  na  m ę ż c z y z n ę  j ako  r oznos ic ie la  r zeżączk i ,  co jes t  
w a ż n ą  w s k a z ó w k ą  dla akcj i  z a p o b i e g a w c z e j  w  na jbl i ższe j  przy'-, 
szlóąci.

II

O bo k  ma te r i a łu  c h or ób  w e n e r y c z n y c h  m a m y  t akż e  s t o su n ­
k o w o  dużyi- m at e r ia !  do t ycz ąc y  gruźl i cy.

B a d a l i ś m y  plwocinę ,  utocz,  ropę  i w:ysięki .
C h o r y c h  k i e r o w a ł a  do nas  w  90% p r z y ch o dn i a  p r z e c i w g r u ź ­

l icza U. S., z aś  r e s z t ę  s t anowi l i  c h o r z y  szpi ta l a  U. S. o ra z  spo­
r a d y c z n e  prz ypad ki ,  k i e r o w a n e - p r z e z  l e k a r z y  d o m ow yc h .

P e w n ą  t r u d n oś ć  w  o t r z y m y w a n i u  m a t e r i a ł u  s t a n owi ło  t’o. że 
c h o r z y  musiel i  o d d a w a ć  p l woc inę  u n a s  w  a mb u la to r i u m,  z a ­
mias t  p r z y n os i ć  r a n n ą  z domu.  Z a r z ą d z e n i e  p o w y ż s z e  o b o w i ą ­
z uje  w  U. S. od s z e r e g u  lat '  z p o w o d u  s t w i e r d z a n e g o  faktu  ,,po­
ż y c z a n i a "  s we j  p l w oc in y  p r z ez  p r ą t k u j ą c y c h .  J e d n a k  w- n a ­
s t ę p s t w i e  t ego  z a r z ą d z e n i a  c h o r y  c z ę s t o  z a m i a s t  raime-j'  f legmy 
o d d a w a ł  śl inę do badani a.  Zna j du je  to swó j  w y r a z  w  s t o s u n k o ­
w o  niskim p r oc enc ie  w y n i k ó w  dodatnich .

P h y o c i n ę  z b a d a l i ś m y  w  1938 r. u 3.965 osób.  w  t y m  byto
1.436 ko bi e t  i 2.529 m ęż c z y z n .  P r z e c i ę t n i e  mie l iśmy pb 330 
p l woc in  mies ięcznie ,  w  t y m  211 mę s ki ch  i 119 żeńskich.  
P r ą t k i  s t w i e r d z a l i ś m y  ś re dn io  u 25—2 6  m ę ż c z y z n  i 15— 16
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kobiet  na  mies iąc.  W y n o s i  to 12.3% niemczyzn o ra z  12.6% k o ­
biet  p r ą tk u j ą c y c h .

Ana l izu j ąc  r o c z n ą  s t a t y s t y k ę  s t wi erdz i l i śmy u m ę ż c z y z n  
w i ę k s ze  nasi lenie p r ą t k u j ą c y c h  w  mie s i ą ca ch :  c z e r w c u  30 na 
151 b a d an yc h ,  w  lipcu 32 na  179 b a d a n y c h  i w  p aź dz ie r n i ku  32 
na 230 b a d a n y c h .  Da je  to 1(5.7% p r ą t k u j ą c y c h  j ako  p r zec ię tn ą  
w  t y c h  mies i ącach.

U kobi et  miel i śmy m a k s i m u m  w  maju,  tj. 21 p r ą t k u j ą c y c h  
na 178 b a d a n y c h  ( U. 6%) .

Na jmn i e j sz e  l iczby p r ą t k u j ą c y c h  mi e l i ś my  w ś r ó d  m ę ż c z y z n  
w  m a r c u  — 17 na  220 b a d a n y c h  (7.7%),  z a ś  u kobi et  w  s i e r p­
niu —• 7 na  79 b a d a n y c h  i w e  w r z e ś n i u  —  10 na  127 b ad an y ch ,  
tj. w  8.8% i 7.8%.  P o z o s t a ł e  mie s i ące  d a w a ł y  w y n i k i  bl iskie 
ś r edn ie j  rocznej ,  t ak  w  l iczbach b e zw z g l ę d n y c h ,  j ak  i w  p r o ­
c en t ow yc h .

W  1937 r. z b ad a l i ś m y 1.255 plwocin,  w  t y m  2.8S5 męs kic h  
i 1.370 żeńskich.  Mi el i śmy p r zec ię tn i e  po 353 p lwoc in  m ie s i ęcz ­
nie,  z t ego  b y t o  240 m ęs k ic h  a 115 żeńskich .  W y n i k i  doda tn i e  
o t r z y m y w a l i ś m y  w  10% u m ę ż c z y z n  i 13% u kobiet .

W iększe  l iczby  p r ą t k u j ą c y c h  s t w i e rd z i l i ś my  w ó w c z a s  u męż-  
czy zn w  kwi e t n i u  —  33 na 271 b a d a n y c h ,  w m a j u  —  31 na 29*9 
b a d a n y c h  i w lipcu 30 na  1S9 b a d an y ch ,  ś re dn i o w  12.3%. 
U kobi et  mi e l i ś my  w k wi e tn i u  20 na 151 b a d an yc h ,  w  m a j u  22 
na 137 b a d a n y c h  i c z e r w c u  19 na  89 ba da ny c h ,  ś r e dn i o  16.1% 
p r ą t ku j ąc y ch .

Na jn iższe  l iczby s t wierdzi l i śmy u m ę ż c z y z n  w  c z e r w c u  — 
20 na 238 b a d an y ch ,  w  s ie rpniu  —  19 na  187 b a d an y ch ,  w e  
w r z e ś n i u  18 n a  317 b a d a n y c h  i \\'  l i s topadzie  17 na  232 b a d a ­
nych.  w i ęc  p r zec ię tn ie  w  7.8%.  U k obi et  z na l eź l i śmy  na jmniej  
w  l i s topadz ie  —  9 na  97 b a d a n y c h  i w g r udn iu  —  7 na  125 b a ­
dany ch ,  czyl i  ś r e dn io  w  7.2%.

G r u J i c ę  d r ó g  m o c z o w y c h  s t w i e rd z i l i ś my  w  1938 r. u 12 
c h o r y c h  na  423 b a d an y ch ,  tj. yv 2.8%.  U m ę ż c z y z n  zna l eź l iśmy 
pr ą t k i  8 -kr ot nie  na  170 osób  (4.7%),  z a ś  u kobi et  4-kro t nie  na 
253 osób  (1.5%).

W  1937 r. mi e l i ś my  26 p r z y p a d k ó w  do da tn ic h  n a  446 b a ­
danych ,  tj. yv 5.8%.

W  1938 r na 32 p rz ypadkóyy  b a d an e j  r opy  lub yvysięków 
s t w i e rd z i l i ś my  raz  gruźl icę.

R o z w a ż a j ą c  poyyyższe  o  g r u ź l i c y , m o ż e m y  s twi erdz i ć ,  że ;  
1) l iczby p r ą t k u j ą c y c h  w obu l a t a ch  s pr ayyozdawczycl i  u t r z y ­
m y w a ł y  się b.Bz zmi any .  W y nos i ly  o n e , p r zec ię tn i e  po 35 m ę ż ­
c z y z n  i 15 . k o b i e t  mies ięcznie ,  2) p r o c e n t  p r ą t k u j ą c y c h  kobiet  
w  obu l a t ach  byl  nieco yyyższy,  niż u m ęż c z y z n ,  3) w i ę k s z e  n a ­
si lenie p r ą t k u j ą c y c h  widzie l i śmy y\ m ie s i ąca ch  od kyyidtnia do 
l ipca wł ącz ni e .  W  ogóle  j ed na k  l iczby  p r ą t k u j ą c y c h  w  p o s z c z e ­
gó l ny ch  m ie s i ąca ch  nie odbiegały b a r d z o  od,  ś r edn i ej  rocznej .  
4) otyyar tą  g ruź l i cę  d r ó g  m o c z o w y c h  s t w i e r d z a l i ś m y  częście j  
u m ę ż c z y z n ,  j a k  u kobiet .

Na podstayyie m a t e r i a ł u  z 1937 i 1938 roku,  o b e jm u j ąc e g o  
16.924 p r z y p a d k ó w  zbadany cli na  c ho ro by  y\ e n e r y c z n e  oraz  
9.080 p r z y p a d k ó w  z b a d a n y c h  n a  gruź l i cę  s tyyierdzainy,  że  na 
t e ren ie  I UbezpieGzalni  Sp oł ecz ne j  yve Lyyowie m a m y  p e w n e  d o ­
da tn i e  \  -tiki l ecznicze  w  dz iedzinie  z w a l c z a n i a  kiłyr w jej da l ­
s z yc h  o k r e s a c h  choroboyyych.  2 a  to w  z a kr e s i e  śyyieżyclt  z a k a ­
ż eń  c h o r ob am i  w e n e r y c z n y m i ,  szczególn i e  dwdff lką  Neissera ,  
mamy j e s z cz e  z b y t  y\ry sok i  p r o c e n t  c hor ych ,  p rz e d e  w s z y s t k i m  
yy.śród m ę ż cz y zn .  Na l eż y  r o z wi n ą ć  intensy yynieiszą a kc j ę  z a p o ­
b i e g a w c z ą  yy tej dziedzinie  w ś r ó d  ubezp iec zony ch .

S t a n  p r ą t k u j ą c y c h  utrz.,  mnie  się Jb.d d w ó c h  lat  na t y m  s a ­
m y m  poziomie,  yyykazu j ąc  yyyraźną  p r z e w a g ę  m ę ż c z y z n  'nad 
kobietami .  D a je  się on yyyrazić t ak i m s t os unk i e m,  że  na,' 5 p r ą t ­
k u j ą c yc h  m ę ż c z y z n  przyrp a d a t y  3 kobiety.
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O c e n y

Leczen ie  g o rą c zk ą  (P y re to th ć ra p ie ) .  C H A R L E S  R I C H F T  (fils), 
J EAN SURMON' 1 e t  P 1 F R R E  LE GO.  M a s s o n  et  Cie Edi t eurs ,  
Pa r i s ,  1938, 192 st r .  z i lustr.  Ce n a  3 50 fr.

J a k k o l w i e k  w  p r a k t y c e  leczenie  m a j ą c e  nh Celu p o d w y ż ­
szenie  ciepłoty ciała,  j es t  już d o sy ć  d ługo s t o s o w a n e  i po mi ­
m o  że  z aga dn ie ni u  t emu pośyyięcono już / S z e r e g  sp ec ja ln yc h  
k o n g r e s ó w  w  Am e r y c e ,  Anglii,  Austri i ,  Belgii ,  Fr an c j i  i -.Niein- 
czech,  k s i ą żk a  autoróyy f r an cu sk ic h  j es t  pieryyszym m o n o g r a ­
f i cz nym o p r a c o w a n i e m  l eczenia  c iepłem.  Ks ią ż ka  ta  z a i n t e r e su j e  
nieyyątpl iwie nie ty lko  f izioteraneutóyy,  lecz  t akż e  ty cli yyszyst -  
kich l ek ar zy ,  k t ó r z y  s t y k a j ą  się w  syvej p r a k t y c e  z p r z y p a d ­
ka mi  cho rób  neryvoyvycli,  psychi czny cli, p łucnych,  stayyowycli ,  
z a k a ź n y c h  ki ty.  r zeż ąc zk i  itd.

P o  k r ó t k i m  yystępie h i s t o r y c z n y m  p r z e d s t a w i a j ą  a u t o r o w i ^  
p o d s t a w y  fizjologiczne,  b a k t e r io lo gi cz ne  i dośyyiadczalne lecz.e-
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nia c iepłotą .  Fiz jologiczne,  gdyż ,  j ak  s ł uszni e  podnosz ą ,  i s tnie ją  
u c z ł o wi e ka  d w a  r óż n e  s t a n y  f izjologiczne,  j eden p r z y  c iepłocie  
37°, d r  mci p r z y  4(1"; po os iągnięciu tej  os t a tn i e j  c iepłoty,  c z ł o ­
wiek w y k a z u j e  ob rony  ba rdz i ej  c zyn ną .  P o d s t a w y  b a k t e r i o l o ­
g icz ne ;  p o n i ew a ż  n i ek t ór e  czynni ki  c h o r o b o t w ó r c z e ,  j ak np. 
k r ę t e k  blady,  d w o i n ka  r ze żą cz k i  są w r a ż l i w e  na  c ie p ł o’ i p r zy  
w y ż s z e j  ciepłocie  (lecz j es zc ze  nie l e t a lne j ) j a d ow i t o ść  tych 
b a k t e r y j  ulega osłabieniu.  P o d s t a w y  d o ś w i a d c z a l n e :  c iepło s a ­
mo lub w z w i ą z k u  z c h e m io te r ap i ą  l ec zy  n i ek t óre  sc horze ni a  
doś wi adc za ln e .

W  drugie j  czyści  o pi su j ą  a u t o r o w i e  s z c z e g ó ł o w o  techniky 
p o s t ę po wa n ia ,  w s k a z a n i a  i p r z e c i w w s k a z a n i a  dla leczenia  g o r ą c z ­
ką,  dz ie ląc  ją  na d wi e  wie lkie  g r u p y :  p y r e to t e r a p i y  c zy n n ą
i b ierną .

W  leczeniu c z y n n y m  <p y re to t l ie ra p ie  a c t iee ) ,  g o r ą c z k a  sp o­
w o d o w a n a  w p r o w a d z e n i e m  p o z a j e l i to wo  ciał  b i a ł k owy c h ,  ich 
pocho dn ych ,  siarki ,  soli koloidalnych,  m i k r o b ó w  itd., p o w s t a j e  
j ak o o d cz yn  ust roju.

W  p y r e to t e r a p i i  b i er ne j  (p y re to t l ie ra p ie  p a s s iv e )  w y w o ł a n e j  
g o r ą c y m i  kąpielami ,  k ró tk imi  talami,  p romie ni ami  p o d c z e r w o n y ­
mi, i nnymi  k o m b i n o w a n y m i  met oda mi ,  p o da n ym i  pr z ez  W  a 1 i li­
s k i  e g o, K e it t e r i n g a, H i e r tn a n a ,  N e  y  m a u n a, W  a r- 
r e n‘a, l ) e j a r d i n s ‘a p r o w o k u j e  się p o d w y ż s z e n i e  c iepł oty  
za  p o m o c ą  energi i  cieplnej ,  d o s t a r c z o n e j  u s t r o jo wi  lub p r z e m i e ­
nionej  z energi i  e l ek t ryc zn ej .

W  t rzecie j  n a jo b sz e r n ie j sz e j  czyści  p oda ją  a u t o r o w i e  sp o­
s t r z e ż e n i a  i wyn ik i  w ł a s n e  o r a z  innych b a d ac z y ,  o m a w i a j ą c  nai-  
p i e r w  r z e ż ąc zk y  (b lennorrag ie) ,  w  k tór ej  p owi k ł an ia ch  w s t a ­
w ach ,  j ądr ach ,  o t r z e w n e j ,  w y w i e r a  p y r e to t e r a p i a ,  w e d ł u g  s z k o ­
ły a m e r y k a ń s k i e j  i f rancuskie j ,  dz ia łanie  p r a w i e  s wois te .  P r z e d ­
m io t em  d a ls z eg o  r ozdzi ał u  j es t  o mó wi en i e  w y n i k ó w  l eczn i czych  
o s i ą g an y ch  w lues pr im ar ia  et secw u la r iu ,  w  k t ór ej  zgodnie  ze 
s t a n o w i s k i e m  K y r l e g o  i j ego sz ko ł y  w Ni emczech .  P  a s i- 
n i' e g o w e  W ł o s z e c h  o r a z  N e y m a n n a  i S i m p s o n  w  S t a ­
n ach  Z j e dn ocz on yc h,  s t w i e r d z a j ą  R i c li e t, S u r m o n t  i l . e  
G ó. iż p y r e t o t e r a p i a  w  kombinac j i  z c he mi o te r ap i ą  da je  o w ie­
le l epsze  wyniki ,  aniżel i  s a m a  c hemi ote rap i a .  W  d a l s z y m  c ią ­
gu p r z e d s t a w i o n e  są wyn ik i  leczenia  g o r ą c z k ą  w  s c hor ze ni ac h  
n e r w o w y c h ,  m e t a l u c t y c z n y c h  p a ra ly s i s  p ro g reo ss iva ,  tabes  ilor-  
salis) ,  w  encephali t is ,  p a rk inson ism its ,  chorea g rav is ,  sc lerosis  
multiple.K (d is se m in a tu ) ,  po l io m ye l i t i s ,  d o m e n t ia  p ra eco x ,  w neu-  
ralgiach,  psyc ho zac h ,  w  s c ho rze ni ac h  uk ł adu  kr ążen ia ,  s t a w ó w ,  
z w ł a s z c z a  o s t r y c h  i p od os t r yc h ,  b ą dź  to na tle z a k a ź n y m ,  b ą d ź  
to n a  tle s ka z y ,  bą dź  teź wr e s z c i e  poc ho dze ni a  k ryp t og en i cz n e -  
go.  Ko ń co we  rozdział} t rzecie j  czyści  p oś wi ec o ne  są - inn ym 
c ho ro bom,  w  k t ó r y c h  leczenie  g o r ą c z k ą  jes t  sku t ecz ne ,  jak np. 
d yc h a wi c a ,  c h or ob a  Ni co las -Eavre .  sc ho rz en i a  n a r z ą d u  w z r o ­
ku, s łuchu,  nosa,  ga rd ła ,  nerek ,  sk ó ry ,  szczególn i e  d e r m a t o z y  
poc ho dze ni a  b a k t e r y j n e g o  i p a soż y t n i cz e go ,  ropnie,  r o p o wi ­
ce  itd.

Na koniec w p r z ed os t a t n i m  rozdziale  d y s k u t u j ą  a u t o r o w i e  na 
t e m a t  i s to ty  dz ia łania  pyr e t o t e r ap i i ,  k t ó r a  jes t  i eszcze  d osyć  
n ie jasna,  w  o s t a t n i m z a ś  w e  w n i o sk a ch  p o d kr e ś l a j ą  o l b r zy m i e  
zna cz en ie  leczenia  g o r ą c z k ą  w n o w o c ze s n e j  m e d y c y n i e  i r o k u ­
ją m e t o d o m  l eczniczym,  k t ó r e  z m n i e j s z a j ą  j a do wi to ść  d r o b n o ­
u s t r o j ó w  c h o r o b o t w ó r c z y c h  i k t ó r e  r ó wn o c z e ś n i e  w z m a g a j ą  si­
ły o d p o r n o ś c i o w e  o r g a n iz mu  ludzkiego,  wi elką  p r zy sz ł oś ć .

J. P a p ic rk o w sk i  ( Iwonicz-Zdrój ) .

P rzeg lqd  p iśm ienn ic tw a

Patologia

W z r o s t  k w a su  m le k o w e g o  i k e to n ó w  w e  k r w i  w ciągu p ra ­
cy  m ięśni.  H E L L M U T H  W I N K L E R  i ERY DR ICH HE B EL ER .
Klin. Wocl i .  R. 1S. Nr  17. St r .  596.

A u t o r o w i e  z au wa ż y l i ,  że  cia ła  k e t o n o w e  p o w i ę k s z a j ą  się 
w c za s i e  por odu  i p r z yp i s u ją  to p owi ę ks z en i e  wy s i ł k o m  mięśni .
P os t a n o w i l i  z a t e m o z n a c z a ć  te c ia ła  obok  k w a s u  m l e k o w e g o
w  c iągu w y s i ł k ó w  mięśni  —• z a r a z  po p r a c y  w  pięć i os iem 
godzin.  Z b a d a ń  tych,  d o k o n a n y c h  na c z t e r e c h  o so ba ch  w y n i ­
kło, że  r ó wn o c z e ś n i e  z k w a s e m  m l e k o w y m  wz nos i  się i lość ke ­
t on ów — a c e to n u  i k w a s u  o k s y m a s ł o w e g o . —  że j edn ak  k w a s  
m l e k o w y  sp a da  po 5 godz in ach  do n o rm a l n y c h  ilości,  a ilości 
k e t o n o w y c h  cial  w z r a s t a j ą  i n a w e t  po S go dz inach  p r z e w y ż ­
s z a ją  ilości zn al ez io ne  z a r a z  po  p ra cy ,  l e n  w z r o s t  cial  k e t o n o ­
w y c h  t ł u m a c z ą  a u t o r o w i e  w y c z e r p a n i e m  gl ikogenu mię śn i owe g o  
i w d o św i ad c ze n iu  n a s t ę p n y m  p od aj ą  c uk ie r  g r o n o w y  w  c iągu 
p ra c y .  W y n i k  o d p o w i a d a  p r z yp u sz cz en i u .  Ciała  k e t o n o w e  s p a ­
da ją  w r a z  z k w a s e m  m l e k o w y m .  P o d o b n y  w yn i k  o t r z y m u j ą

a u t o r o w i e  po podaniu  P a n c o r t e k s u .  tj. h o r m on u  k o r y  n a d n e r ­
cza,  p r z y ś p i e s z a j ą c e g o  u r uc ho mi en ie  c u k r u  w  us t ro j u.  P o da n i e  
a dr en a l i n y  t ak i ego  w y n i k u  nie daje,  bo a dr en a l ina  — w e d ł u g  
a u t o r ó w  —■ p o z b a w i a  w ą t r o b ę  c ukr u  i d l a t eg o p r o w a d z i ć  musi  
do w y t w o r z e n i a  ciał  k e t o n o w y c h .  W r e s z c i e  a u t o r o w i e  zbadal i  
k r e w  w y s z k o l o n y c h  g i m n a s t y k ó w  po w ys i ł ku  i p r zekona l i  się, 
że ci ani  a ce tonu ,  ani k w a s u  o k s y m a s ł o w e g o  w  takiej  ilości nie 
w y t w a r z a j ą  — i że ilości ciał  k e to n o w y c h ,  a c z  mał o p o w i ę k ­
szone,  s p a d a j ą  r ó w no m i er n i e  z i lościami k w a s u  m le ko we go .  
P r z y z w y c z a j o n y  do p r a c y  us t ró j  pot raf i  z a t e m  nie o bn iża ć  ilo­
ści  gl ikogenu w w ą t r o b i e ,  a lbo racze j  obn i ża  ją w znaczn i e
m n i e j s z y m  s topniu.  W . M O r a c z e w s k i  ( Lwó w) .

O z n a c z a n e  m i ę d z y k o m ó r k o w e g o  p ły n u  tv c h o r y m  i z d r o w y m  
ustro ju .  H ER Ml NA M O L E N A A R  i D I E TR I CH  R OL L E R .  Zei t sehr .
i. klin. Med.  B. 136. H. 1. St r .  1.

A u t o ro wi e  dzielą p ł y n y  z a w a r t e  w u s t ro j u  na 1) w o d ę  we  
krwi ,  2) wo d ę  k o m ó r e k  i 3) w od ę  p o z a k o m ó r k o w ą  lub mię ­
d z y k o m ó r k o w ą  (E. Z.). Dla o z n ac ze n ia  tej  (E. Z.) p o z a k o m ó r -
k owe j  w o d y  w s t r z y k i w a n o  po o zn ac ze n iu  ilości k r wi  i osoc za  
30 c m '  4%  r od a nk u  s o d o w e g o  dożyln i e  i o z n a c z a n o  po 3 lub po 
'o god zi na ch  r o d a n e k  w e  krwi .  Ze s t o su n ku  zna l ez i onej  we  k rwi  
po 6 g odz inach  ilości do  całej  ilości w s t r z y k n i ę t e j  obl iczano 
i lość p o z a k o m ó r k o w e g o  pł ynu  —  p om i j a j ąc  ws ią k an ie  w  t k a n ­
ki — k tó r e  ma  b y ć  n i ez nac zne  —  i wy dz i e l en i e  z mocz em,  k t ó ­
re za l ed wi e  ma  s t a n o w i ć  2%.

I lość n o r ma ln a  p o z a k o m ó r k o w e g o  pt>nu ma w y no s ić  20 do 
23%.  U ludzi  ' obr zęk ł ych  dochodzi  do 50— 60%,  a  w razie  p o ­
p r a w y  s p a d a  do 40— 3tl% —  z a t e m  n a w e t  po w y r ó w n a n i u  s t a ­
nu p ł y n ó w  — ilość p o z a k o m ó r k o w e j  w o d y  jes t  p owi ę ks z on a .

U". M o r a c z e w s k i  ( L wó w) .

Choroby w ew n ętrzn e ,  n e r w o w e  i dz iec ięce

M ie jsco w e  dzia łan ie  h o rm o n u  p ę c h e r z y k o w e g o  na biotu; ś lu zo ­
wa m a c icy .  P.  G R O M B R E C H T  i A. L O E S E R .  Klin. Wocl i .  Nr  31. 
193$.

D o ś wi ad c ze n ia  w y k a z u j ą ,  że z a s t o s o w a n i e  n a w e t  wielkich 
d a w e k  h o r m on u  p ę c h e r z y k o w e g o  nie u s u w a  s z e r e g u  o b j a w ów  w y ­
padnięcia .  A u t o ro wi e  p r z ep r owa d z i l i  b a da n i a  d o św i a d c z a ln e  
w p ł y w u  h o r m on u  p ę c h e r z y k o w e g o  na macicę .  A u t o r o w i e  w p r o ­
wadzi l i  do  w n ę t r z a  m ac i cy  oe s t ron  za  p om oc ą  s t r z y k a w k i ,  a 'nie­
zależnie  od tego u innych z w i e r z ą t  badal i  w p ł y w  tego h o r ­
monu,  j edn ak  p od sk ór n i e  po danego .  P o n i e w a ż  p r e p ar a ty  w h a n ­
dlu m a j ą  r óżne  o e s t r o ge n i cz n e  ciała,  p r z e t o  badal i  oes t ron,  
o es t rad i ol  i bę dź wi n ia n  oes t radrolu.  Do b a d ań  u żywa l i  młod yc h 
s z c z u r ó w  t r ze b io n yc h  i n i et rze bi on ych .  Po  o t w a r c i u  j a m y  b r z u s z ­
nej  i p o d w i ą za n iu  m a c ic y  po na d p o c h w ą  i na k ońc ac h  j a j o w o d ó w ,  
w p r o w a d z a l i  do j a m y  za p o m oc ą  s t r z y k a w k i  b a d a n y  p r ep ar a t .  
Na s t ęp ni e  zabi jal i  z w i e r z ę t a  i mac icę  badal i  hi s tologicznie.  Już
w 24 godzin po  w s t r z y k n i ę c i u  w y s t ę p u j ą  z m i a n y  b ł on y  ś l uzo­
wej  mac i cy ,  zaś  w 3 dni s t w i e r d z a  Się w y b i t n y  p r z e r o s t  w s z y s t ­
kich jej w a r s t w .  N a bł on ek  s t a je  się w y s o k o w a ł e c z k o w y ,  g r u ­
c z o ł y  p o w i ę k s z a j ą  się i ich nabłonki .  Podśc i e l i sko  o br z ęk ł e  
' p r ze k r wi o n e .  Mięs ień 5— fi-krotnie zgr ub ia ły .  W e  wł ó kn a ch  
mi ęs ny c h  l iczne mi tozy.  P o  22 dniach z m i a n y  te już us t ępują .  
Po  w s t r z y k n i ę c i u  p o d s k ó r n y m  z m i a n y  op i sane  i w y s t ę p u j ą c e  po 
3 dniach,  w y s t ę p u j ą  d opi er o po d a w c e  12-krotnej  i z n ika j ą  już 
po 7 dniach.  W .  N o w ick i  ( Lwów) .

Zdo lność  w y r ó w n a w c z e g o  p r z y s to s o w a n ia  s ic  d ró g  żó łc io ­
w y c h  po zab iegach  o p e r a c y jn y c h  i zapaleniach.  G. B O T Z O W .  
Klin Wocl i .  N r  33. 193S

D ok ła dn e  badani a,  w y k o n a n e  na z w i e r z ę t a ch ,  w y k a z a ł y ,  że 
drogi  żó łc io we  po wyc ięc iu  p ę c h e r z y k a  ż ó ł c io we go  mo g ą  ob j ąć  
z a s t ę p c z o  j ego c zy nn oś ć ,  mia nowi c i e  r o z s z e r z a j ą  się one  i ob e j ­
mują  dla siebie n o w ą  r e g u la cy j ną  c z y n n o ś ć  na  p r zemi an  
zc  z w i e r a c z e m  Oddiego.  W  d r o g a ch  t ych  o d b y w a  się z a g ę s z c z a ­
nie żółci ,  j ak w p ę c he r zy k u ,  i w y d a l a n i e  z a g ę sz cz o ne j  żółci  po 
b o d ź c u  p o k a r m o w y m .  S t w i e r d z i ł y  to o b s e r w a c j e ,  p r z e p r o w a ­
dzon e  na psach,  p o z b a w i o n y c h  p ę c h e r z y k a ,  a m a j ą c y c h  p r z e ­
toki w  d wu na s t n i c y .  T e  fak ty  w yj a ś n i a j ą  b r a k  z a b u r z e ń  t r a ­
wienia  u ludzi p o z b a w i o n y c h  p ę c h e r z y k a ,  np. w s k u t e k  kami cy.  
O t r z y m a n o  też u ludzi za p om oc ą  zg łę bn ik a  d wu na s t n i c y ,  mi­
ara p o z b aw i en ia  ich pęcherzyka* żółć  z a g ę sz cz o ną .  J a k o  p r z y ­
kład a u t o r  p r z y t a c z a  h i s tor ię  c h o r o b y  52-letniej  kobie ty ,  u k t ó ­
rej o p e r o w a n o  ropień p o d p r z e p o n o w y  i w y c i ę t o  c zę ść  ż e b r a  XII, 
a n as t ępn i e  z p oz os t a ł e j  p r ze t ok i  w y d o s t a ł y  się m ał e  kami enie  
żó łc i owe.  Z ago jo na  p r z e t o k a  o t w a r ł a  się z n o w u  po d ł u ż s zy m  
czasie,  a  z niej  w y d o b y ł a  się obfi ta  żółć.  O p e r a c y j n i e  s t w ie r -
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dzono  z u p e ł n y  b r a k  p ę c h e r z y k a  żó ł c i oweg o,  a z r o z s ze r z o n e g o  
w ś r ó d  t w a r d e j  zbi tej  t kanki  z n a j d u j ą c e g o  się w s pó ln e go  p r z e ­
w o d u  żó łc iov .ego w y d o b y t o  wielki  kamień.  W y d o b y w a j ą c a  się 
żółć w y k a z y w a ł a  z ag ę sz c z e n i e  b i l i rubiny 'około 25 m g  %. S t o ­
lec by ł  p r a w i d ł o w y .  R o e n t g e n  w y k a z a ł  w ys o k i eg o  s t opni a  r o z ­
s z e r z o n e  p r z e w o d y  żółc i owe,  tj. , w s pó ln e  i w ą t r o b o w e .  M o ż na  
też by ło w y w o ł a ć  w z m o ż o n e  w y d z ie la n i e  żółci  i to o z a g ę ­
szczaniu  bi l i rubiny do 12(1 m g  S .  W .  N o w ick i  (Lwów) .

Zespó l  rd zen n o  - n a d n i r c z o w y .  P r z y c z y n e k  do  k a z u i s i y k i  
g u z ó w  chrom e ,ch łonnych .  R. HEGGL1N i H NABHOLZ.

O zn a czen ie  a d re n a l in y  tv guzie .  H. F I S C H E R .  Ztscl ir .  klin. 
Med.  134, 160, 19345.

Opis  p r z y p a d k u  54-letniej  kobi et y,  k t ó r a  od 14 lat  c ie rpia ła  
na n a pady ,  o b j a w i a j ą c e  siq : uc zu c ie m uc i sku  g ł o wy ,  pobudl i ­
w o ś c i ą  do kichania  i kaszlu,  bic iem śerca ,  nadci śni eni em,  o b r z ę ­
kiem płuc,  z a b u r z e n i e m  r y t m u  s e r c a  ( r o z k o j a r z e m e  w ę z ł a  z a ­
t o k o w e g o  i p r z e d s i o n k o w o - k o m o r o w e g o ,  r y t m  w ę z ł o w y ,  in te r fe ­
r en cj a  z d y s o c ja c j ą ,  blok z a t okoy yo- usz kowy ,  s k u r c z e  d o d a t k o w e  
k o m o ro we ) ,  p o dwy ż s z e n i e  po z io mu  c u kr u  we  krwi ,  cukrounocz,  
z w i ę ks z en ie  ilości,  c ia łek Pią tych i c z e r w o n y c h ,  b i ał komocz ,  obfi­
te ipaty,  r osz er ze tńe  źrenic,  p r z e j ś c i o w y  ni edowład.  Poiwyżse-e 
objawy'  u j mu j ą  a u t o r o w i e  j ako  z es pó ł  o b j a w ó w  ze  s t r o ny  s u b ­
s tancj i  rdz en i owe j  n a dn er cza .  ,

S e k c j a  w y k a z a ł a  g nz  p r a w e g o  n a d n er c za ,  mi esz ane j  b u d o ­
w y  ( c h r o m o c y t o m a  i ga ng l ion eu roma ) ,  o  w y g l ą d z i e  t o r bie lo ­
w a t y m

W  w y c i ą g u  z guza  b a d a n o  ad ren al in ę  k o l o ry m e t r y c z n i e ,  
spek t rograf i czn i e,  f a rmakologi czni e,  ob l i c za j ąc  ś r ed ni ą  w a r t o ś ć  
ze  ws-zystkich obl iczeń na 1.560 m g  adrenaliny' .

Ii .  D łu g o sz  ( Lwów) .

P r z y c z y n e k  do  p a to g e n e z y  i leczen ia  p r z e w le k łe j  n e r c z y c y .  
H. R FINE RS. Ztscl ir .  klin. Med.  134, 129, 1938.

W  p r z y p a d k u  p r z e wl e k ł e j  n e r c z y c y  m o g ą  w y s t ę p o w a ć  
o b j a w y  t e ż yc zk i  po n a g ł y m  o dwo dn i en iu  i p rz esun i ęc i u  r ó w n o ­
wa gi  k w a s o w o - z a s a d o w e j  w  k i e r unku  z a s a d o w y m ,  z  r ó w n o ­
c z e s n y m  t y p o w y m  obn iże ni em po zio mu  w a p n i a  w e  k r w i  i z m i a ­
nami  chronaks j i .  Mimo to nie ma  p o d s t a w  do przynęc ia  pa toge -  
n e t yc z n e g ó  z w i ą z k u  m ie d zy  c z y n n o ś t i ą  p r z y t a r c z y c  a ne r cz yc ą ,  
na k t ó r ą  nie w p ł y w a j ą  w yc iąg i  z p r z y t a r c z y c .

f i.  D łu g o sz  ( L wó w) .

P r z y c z y n k i  do  e h k t r o k a r d io g r a i i i  k l in icznej .  X I .  D o n ie s ie ­
nie.  T y p  e le k t ro k a rd io g ra m u  u  ot.\ ł ych .  G. S C H L O M K A  i H. 
BLANKĘ.  Ztscl i r .  klin. Med.  134. 435, 19.N. • ’

C z ę s t y  t yp l e w o k o m o r o w y  u o t y ł y c h  t ł u m a cz o no  d o t y c h ­
c za s  p o p r z e c z n y m  u ł oże ni em s e rc a  i pod kre ś l an o,  że  wł aśn i e  
z mi ana  ułożenia,  ' s e r c a  m a  s t a n o w c z y  w p ł y w  na w y g l ą d  e lek-  
t r o k ar d i o gr a mu .  T y m c z a s e m  b a d an i a  a u t o r ó w ,  o p a r t e  na  250 
zd ję ci ach  F k g  u osób o t y ł yc h ,  w y k a z a ł y ,  że  ty lko  30% o t y ł yc h  
i to w  wi eku  m ł o d y m  i ś re dn i m m a  wyTnt ny  t yp  l e w o k o m o ­
r o w y.  n i ez a l e żn y  z r e s z t ą  od s t opni a  otyłości .  W  p r z y p a d k a c h  
r en t genolog i czn i e  s tw i e r d z a n e g o  p o p r z e c z n e g o  uł ożeni a  seroa  
nie m a  u o t y ł y c h  wi ęks ze j  i lości t y p u  ł e w o k o m u r o w e g o ,  niż 
u innych  w  t y m  wi eku.  Z a t e m  t yp  l e w o k o m o r o w y  nie jes t  
w ogóle  c h a r a k t e r y s t y c z n y  dla o t y ł yc h ,  nie j es t  n a s t ę p s t w e m  
ty lko z m i a n y  poł ożeni a  serca ,  lecz j es t  w y r a ż e n i  z m i a n y  c z y n ­
n ośc iowe j  serca ,  p r a c u j ą c e g o  w n i e n or m al n y ch  w a ru n k a c h ,  
w  Któfych j es t  n ie s tos un ek  m i ę dz y  wy do l n o ś c i ą  a obc ią że ni em 
serca., t ak  s a m o to s t w i e r d z o n o  p opr z ed ni o  dla z w y r od n i e n i a  
mięśnia  s e r c o w e g o  i nadci śnienia .  li.  D łu g o sz  (Lwów) .

P r z y c z y n e k  do  s y m p to m a to lo g i i  s z k ó d  po p rze to c ze n iu  
krwi.  G. DI NKLER Ztscl ir .  klin. Med.  134, .185, 1938.

U 24- letniego c h o r eg o  z proc t i t is  h a em o rrh u g ica  uleerosa  
w y s tą p i ł  w s t r z ą s  po p r ze to cz e n i u  k r wi  tej  s amej  g r u p y  (A) 
mimo braku' -zimiaii  w  n e r k a c h  i b r a k u  p r z e c i w w s k a z a ń  do p r z e ­
tac za ni a  krwi .  Mi anowi c i e  po pr z e t oc ze n i u  k r wi  w y s t ą p i ł a  w y ­
soka  gor ą cz k a ,  w y m i o t y ,  b i egunka ,  s pa de k  c h l o r k ó w  a p o d ­
w y ż s z e n i e  a zo tu  p o z a b i a ł k o w e g o  w e  krwi .  p o t em  k r w o t o c z n e  
z apalenie  n e r e k  i śmi er ć  wśj-ód o b j a w ó w  moczni cy .

H. D łu g o sz  ( Lwów) .

Z m ia n y  n e rw o w e  i m ię śn io w e , p o w o d o w a n e  p r z e z  brak  wi  
tarniny li. A. M. P A P P F N H E I M H R .  Le Jo ur na l  d ć ' - M ć d e c i n e  
de Lyon.  Nr  460. 1939.

W e d ł u g  d o t y c h c z a s o w e g o  s t an u yyiedzy ma  w i ta mi n a  E 
d w a  dzia łania,  a  m ia n owi c ie :  1)- p r z e c i w  niepłodnośc i  u płci
żeńskiej ,  2) u płci  męs kie j  dz ia łanie  k o n s e r w u j ą c e  s pe r m o g e -  
nezę.  Lecz  p r ó c e  p o w y ż s z y c h  działań,  z n an yc h  d o t y c i e  z fis, 
może  b r a k  wi taminy E j e szc ze  p o w o d o w a ć  inne c iężkie stany

J i o r o b o w e  u zwNerząt  a to i za l eżn i e  od ga tunku .  T a k  np 
u ku rc zę c i a  p o w s t a j e  encefalonia lac ja ,  u m ło dy c h  ka cz ek  
i szczurów'  zaniki  mięśn i owe ,  u i ndyka  swo-ista m a r t w i c a  w a r ­
s t w y  mięśni  g ładk i ch  ż ołądka .  N a t omi a s t  nie m oż na  j es zc ze  
dziś na p e w n o  s twi er dz i ć ,  ż e  zaniki  m ię ś n i o we  u król ików,  
owi ec  i mo rsk ich  ś w i n e k  są p o w o d o w a n e  pr z ez  b r a k  w i t a m i ­
ny E, a c z k o l w i e k  j es t  to b a r d z o  p r a w d o p o d o b n e .  Są  to dopiero  
z ac zą t k i  n o w y c h  badań ,  k t ó r e  się w  p r z y sz ł oś c i  rozwi ną .

Dr B la ssb erg  ( Kr aków) .

D o ż y ln e  S to so w a n ie  osz lo eh u  (Sc i l la  m a r it im a ) .  L. Z WI L -  
L1NGER.  Wi en .  Arcli.  f. inn. Med. ,  T.  31. Z. 4, 1937.

G l u k o z y d y  dz ia ł a j ąc e  na  s e rc e  m o ż n a  podziel ić  na  2 g rup y.  
P i e r w s z ą  t w o r z ą  te, k t ó r e  w s k u t e k  s z y b k i eg o  r oz pad u 
w u s t ro j u  dz ia ła j ą  p r z ez  c z a s  k r ó t k i  (glukozydy'  s t r o fa n ty ny ,  
cebuli  mo rsk ie j  i konwal i i ) ,  d ru gą  s t a n o w i ą  g lu ko zy d y ,  k t ó ­
r y ch  dz ia łanie  jes t  ro z ł oż one  na c za s  dłuższy) ,  Au to r  p o da ją c  
w e  yvstępie l iczne s t a n y  nieyyydolności  u kł adu  kr ą że n i a  nie o d ­
dz ia łu ją ce  na  podayyanie  n a p a r s t n i c y  (pancard i t is  na  tle g o ś ć ­
c o w y m ,  t o k s y c z n e  u sz k o d z e n i a  mięśn i a  s e r c o w e g o  w  p rz eb iegu  
błonicy',i- z w ę ż e n i e  z a s t a w k i  dwu dz ie l ne j  ze  s kł onnośc ią  do 
o b r z ę k u  płuc)  dzieli się ze  swoimi  sp os t rz e że n ia mi  doż yl ne go  
z a s t o s o w a n i a  cebul i  mo rsk ie j  w  przeszł-o 100 r óż n yc h  p r z y p a d ­
kach,  nie\vyrównanych. . , . fcchorzeń u k ł ad u  k rążen ia .  Ce bu l a  mo r-  
skftj '  w e d ł u g  n a j n o w s z y c h  ba dań ,  z a w i e r a  mie sz an in ę  g l uko zy -  
d ó w  i to j ak o sc i l l a ren A ( t ru dn o r o z p us zc z a l n y)  o r a z  g ł ówn ie  
d z i a ł a j ą c y  sc i l laren 6 .  P r e p a r a t y '  cebul i  m o r s k i e j . ' . z n a j d u j ą c e  
się w  handlu,  z a w i e r a j ą  2/3 ^ć i l l a r enu  A i 1/3 sc i l laremi  .8. Dz ia ­
łanie cebul i  morskiej ,  . zbl iża Lsię do dz ia ł an i a  na pa rs tn i cy ,  p r zy  
c zyni  m o ż e  z ac hod zi ć  też  m oż l i w o ś ć  kumulac j i .  A u t o r  s t o s o w a ł  
dozy lnie oszloch w ilości  0.35 m g  —  raz,  dw;a —  n a j w y ż e j  t r zy  
r a z y  na  dobę,  p r z y  czyrn  s t w i e r d z a ł  sz yb k i  w p ł y w  na c z y n ­
ność  skurczowej  i r o z k u r c z o w ą  s e r c a ;  n a s t ę p o w a ł o  zwol nieni e  
czynn-ości se rca ,  z c z a s e m  o d wod ni e n i e  i p o p r a w a  s t an u ogól ­
nego.  P r a k t y c z n a  w a r t o ś ć  s t o s o w a n i a  oszloclui  z p o w o d u  jego  

S z y b k i e g o  r o z p ad u  z a z n a c z a  ' s i ę  w  p r z y p a d k a c h  szczególn i e  
w r a ż l i w y c h  na inne g lu ko zy d y ,  a Z w ł a s zc za  na par s t n i cę ,  która- 
w  pe wmy eh  r a za c h  (ciężkie u s z k o dz en i a  m. s e r c o w e g o )  może  
w y w o ł y w a ć  z a b u r z en i a  w  prjsćrwodnictwie b o d ź c ó w  ( sk ur cze  
d o da t k o w e ,  drżenie,  ozy t rz ep o ta n ie  p r z ed s i o nk ó w,  t ę t no  d wu  
bi tne)  i o b j a w y  zat rucia .  W  tych p r z y p a d k a c h  wair tość cebul i  
mo rsk ie j  j es t  wie lka .  W  ko ńc u a u t o r  —  z godnie  z z a p a t r y w a ­
niem Dona t ha ,  że  o dwo dn i en ie  u s t ro j u  p r z y  pomocy,  środków'  
r t ę c i o w y c h  w  p r z y p a d k a c h  n i e w y r ó w n a n y c h  s c h or ze ń  u kł adu  
kr ążen ia ,  mu s i  b y ć  p op r z e d z o n e  z a s t o s o w a n i e m  n a p a r s t n i c y  c a ­
lem p r z y g o t o w a n i a  s e r c a  do / w i ę k s z p n e j  p r acy ,  po t wi er dz i ł  to 
i w  s t os unku  do g h i k oz ydó wr cebuli  morskiej .

SI M a lę z y ń s k i  ( Lwów) .

C u k rzy c a ,  a w i tam ina .  C. R. P F L E G E R  i E. S C H O Ł L .  W ie m 
Archi  f. mn.  Med.  T. 31. Z. 4. 1937.

W ś r ó d  l icznych schor zeń ,  w  któifych b a d a n o  w n t y w  lec#-*; 
ni.cz y  w i t a m i n y  C, z w r ó c o n o  u w a g ę  i na  c u k r zy c ę ,  ł ą czą cą  się 
z as a dn i cz o  z n i ed ob o re m  tej wi t ami ny .  A u t o r z y  powoifuj* się 
na b a da n i a  innych,  w e d ł u g  k t ó r y c h  z w i ą z e k  m y d z y  spa l an i em 
w ę g l o w o d a n ó w ,  a w i t am in ą  C p o p i e r a ł y b y  sp os t r ze że ni a ,  że 
w s t r z y k n i ę c i e  300 m g  tej w i t a m i n y  u c z ł o w i e k a . z d r o w e g o  da je  
s p a de k  c u kr u  (choć nie w y w o ł u j e  zmi an  po d o u s t n y m  jej z a 1 
s t os ow an i u)  oraz,  że  r ó w n o c z e s n e  z a s t o s o w a n i e  insul iny i wi ­
taminy C p r z e d ł u ża  dz ia łanie  insuliny.  Autorzy  s twierdzi l i ,  że  
u c h o r y ch  na c u k r z y c ę  (u k t ó r y c h  z a z w y c z a ; z a z n a c z a  się nie­
d o s t a t e k  w i taminy  C, d o ch o d z ą c y  do 2.500 mg)  p o z o s t a j ą c y c h  
t ylko 1ia diecie (bez insul iny)  i o t r z y m u j ą c y c h  dziennie  300 do 
500 m g  w i t a m i n y  C, po p op rz edn i m na sy c en i u  u s t ro ju  tą w i t a ­
miną —  nie m a w p ł y w u  na cukroinoaz-.  i ■ cu ki er  w e  krwi .  Ina-'  
czej  s p r a w a  p r z e d s t a w i a  Się u c h o r y ch  na c u k r zy c ę ,  o t r z y m u ­
j ących,  po n asyc en iu  u s t ro ju  wi t ami ną  C, insul inę w r a z  z tą wi ­
t aminą.  U t ych  dzi l ianie insul iny j es t  p r z ed ł u ż o n e ;  s t an  c u kr u  
w e  k r wi  i mo cz u ulega pop ra wi e ,  k t ó r a  mija z chwi lą  o d s t a ­
wienia  wi tami ny .  B ad an i a  u ludzi zdrcfwych wy ką pa ł y  że po 
na sy c en i u  us t r oj u  w i t am in ą  C da l sze  i ej p o d a w a n i e  (dous tne  
c z y  p oz aj e l i towe)  p oz o s t a j e  bez  wp ł y wu  na poz iom c ukru  w e  
k r w i  i k r z y w y  c u kr u  w z w i ą z k u  z o b c i ą że n ie m c u k r o w y m ,  n a ­
t omi as t  k r z y w a  c u k r u  poinsul inowa,  p r z y  r ó w n o c z e s m  ni z a ­
s t o s ow a ni u  w i t a m i n y  C. ulega w y b i t n e m u  przed ł użen i u.  J a k o  
w y j a ś n i e n i e  z w i ę k s z o n e g o  w y z y s k a n i a  insul iny w  ust roju,  n a s y ­
c o n y m  w i t am in ą  C, a u t o r z y  p oda ją  mo żl i wo ść  z wi ęk s zo n e j  a s y ­
milacj i  gl ikogemi  w  w-ątrobie lub w z m o ż o n e  p r z y s w a j a n i e  t k a n ­
kowe .  Os t a t ec zn i e  wyni ki  t ych  d o ś w i a d cz eń  p o t w i e r d z a j ą  b r a k  
w i t a m i n y  C w  us t r oj u  d o t k n i ę t y m  c u k r zy c ą ,  co w s k a z y w a ł o b y  
na, w a r t o ś ć  p r a k ły c z u ą  z a s t o s o w a n i a  k w a su  a s k o r b i n o w e g o  
w  c u k r z y c y .  Si .  M a lc z v ń s k i  ( Lwów) .
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Ruch w to w a rz y s tw a c h  lekursk ich  — Z ja z d y

T o w a r z y s tw o  Lekarskie L w o w sk ie

P r o t o k ó ł  1 p o s i e d z e n i a  n-a u k o-w e g o, odb;, tego dnia 
3 m a r c a  1939 roku 

P r z e w o d n i c z ą c y : Kol. A. D o m a s z e w  i c z

1. Kol. A. D o ni a s z e w  i c z w y g ł a s z a  d ł użs ze  zagajenie ,  
n a k r e ś l a j ą c  p r o g r a m  p r a c y  L w o w s k i e g o  T o w a r z y s t w a  L e k a r ­
sk i ego  n a  rok b i eżący .

2. Kol. Albin M u s i a ł  p rz e d s ta w ia :  a) p r z y p a d e k  so c z e w e k  
w ę d r u ją c y  cii w  p r z e b ic iu  a ra cb n o d a k ty l i i .  P r z y p a d e k  d o t y c z y  
8- le tniego chłopca  i j es t  p odob ny  do p r z e d s t a w i o n e g o  z  k o ńc em  
ubi eg ł eg o roku.  C h o r y  p os ia d a  t y p o w ą  b u d o w ę  cia ta  o pi sa ną  po 
raz  p i e r w s z y  w  roku 1896 p r z ez  M a r i a n a  pod n a z w ą  „doli  
c h o s tćn o m el ie " ,  a n a z w a n ą  później  a ra c l mo d ak ty l i ą .  N a j w ł a ś c i w ­
s z ą  n a z w ą  dla t e j że  j ednos tk i  c h o r o b o w e j  b y ł o b y  j ed na k  \ ,d y  
s troph ia  m eso d ern n i l is  c o ngen i ta"p  g d y ż  z m i a n y  d o t y c z ą  w s z y s t ­
kich p oc h o d n y c h  t kanki  m ez o d er m a l n e j  i p o w s t a j ą  w  ż yc i u p ło­
d o w y m  j ak o w y ra z<  z a b u r z e ń  w  te jże  b l as zc e  z a r o d k o w e j .  W y ­
r a z e m  t y c h  z a b u r z e ń  są  z m i a n y  w  kośc iach,  t k a n c e  łącznej ,  t łu ­
s z cz ow e j ,  mięśn i ach  i ukł adz i e  n a c z y n i o w y m .  Z m i a n y  w  oczach,  
to n ajczęśc i ej  na dwi chn ię c i a  s o c z e w e k  ku gó rz e  i s t r on i e  z e w ­
n ę t r z ne j  lub we wmęt rz ne j ,  rzadz ie j  z upe ł ne  z wi chni ęc i a  do c iał ­
ka  szkl is t ego tak,  j ak  w- p r z e d s t a w i o n y m  obecn i e  p r z y pa dk u .  
P o n i e w a ż  s oc z ew ki  są m ał e  i kul iste,  z mi en ia ją  ł a t w o  położenie,  
p r z e d o s t a j ą c  się f ówni e ż  p r z ez  ź ren i cę  do p r zed ni e j  ko mórk i  
oka.  Z mi a n y  oczne  i z m i a n y  wl s e r cu  ( i o ra m e n  nvah- a p i r t u m )  
s t w i e r d z a  się w' 501^ p r z yp ad kó w '  a rac hnodakt yl i i .

b) P r z y p a d e k  w y t r z e s z e z u  tę tn iącego  g a tk i  o c z n e j , Zmi an a  
p o w s t a ł a  p r z ed  rokiem,  w  n a s t ę p s t w i e  u r a z u  d o zn an e go  w  o k o ­
licę u c ha  l ewego,  u m ę ż c z y z n y  18-letniego.  Ba dan i ,  w y k a z a ł o :  
oko  p r awe ,  t ak  z e w nę t rz n i e ,  j ak  i b a d a n e  w z i e r n i k ie m  nie wy - 
k a z u j e  zmi an  c h o r o b o w y c h .  Oko,  lewe,  znac zn i e  w y s a d z o n e  ku 
p r z o d o w i  i dołowi ,  da je ’ się ł a t w o  w c i s k a ć  w  gł ąb  oczodołu,  
przy c z y m  w y c z u w a  się si lne t ę tn ienie  gałki  oc zne j .  P r z y s ł u ­
c h e m  siysz 'y się s z um  w okol icy o ka  lew'ego o ra z  nad catą  Cza­
szką.  P r z y  uc isku na  t ę tnicę  d o g l o w o w ą  lewą,  s z u m jako  też 
t ę t me ni e  gałki  ocznej  u s t ępu ją .  M ó w c a  o m a w i a  r o d za je  w ,  
t r ze s zc zu  t ęt n i ąc eg o o r a z ’ sposoby leczenia.

W  d y s k u s j i  z a b i e r a j ą  głos  kol. F r a n k e  M. ,  Tl  o  w i c  k i  
W.  i M a r c i n i a k  T., a w  odp owi ed zi  pre legen t .

■ 3. Kol. A. C li w  a  1 i b o g o w  s k i p rze d s ta w i ł  i o m ó w i l  dw.a 
p r z y p a d k i  c h o ro b y  S w i i t - I :eera:

a) c hłopc a  5- letniego,  k t ó r y  w e d ł u g  w y w i a d ó w  g o r ą c z k o ­
wa !  p r z ed  m ie s i ące m p r z e z  ki lka dni, po c z y m  nie po wr óc i !  do 
z u p e ł n eg o  z d ro wi a ,  lecz m i e w a ł  s t a n y  p o d g o r ą c z k o w e  do 37,5°, 
w y k a z y w a ł  b r a k  ap’e ty tu ,  s t a l  się p o n u r y  i n iespokojn i e  sypiał .  
Od  2 t ygodni  p o n a d t o  poci  się, jes t  a p a t y c z n y  i senny ,  a od 
ki lku dni w y k a z u j e  o b r z ę k  i ; za cz erwi en i en i e  s k ó r y  r ą k  i ś tóp 
o r a z  w y s y p k ę  na t ułowiu Miejscowy-,  l eka r z  s k i e r o w a ł  go do 
szpi ta la ,  z podej rzeniem-  o gruźlicż-e z ąpa len i e  opon m ó z g o w y c h  
W  dniu p r z y j ę c i a  s t w i e r d z o n o :  dz iecko  mie rn i e  rozwi nię te ,  l icho 
o d ż y w io ne ,  w y r a z  t w a r z y  o so wi a ł y ,  w y b i t n a  d ra żl iwość , ’ oraęL
z m i a n y  s kó ry .  Z mi a ny  te na tułowiu,  a z w l a s z c z ą  na p o w ł o ­
ka ch  b r z u s z n y c h  przeds t ayyia j ą  się j ak o d r o bn e  guzki  wielkbśęi  
p rosa ,  b a r w y  od ż y w o  do b r u na t i i o - cz e r w on e j .  W i ę k s z o ś ć  g u z ­
k ó w  w y k a z u j e  na  s z c zy c ie  pęcher zy  ki wie lkośc i  t ebka  szpilki,  
w yp e ł n i o n e  t re ś c i ą  ropną ,  inne ligą z d r a p a n e  i p o k r y t e  b r u d n o ­
s z a r y m i  s t rup ka mi .  n i ek t ó r e  zaś,  w-tórnie z aka żon e ,  p r z e k s z t a ł ­
c aj ą  się w  r opnie  wie lkośc i  g r oc hu  i z n a j d u j ą  się b ą dź  w stanie  
t w a r d e g o  nacieczenia ,  b ą d ź  też r o z m i ęk a ją  i wy dzie la ją  s z a r ą  r o ­
pę.  S k g r a  dtoni  i p o d e s z e w  w r a z  z b oc z n y m i  p owi e r zc hn i ami  
p a l c ó w  w y k a z u j e  roz lane  obr zmi en i e  i z a c ze r wi en i en ie  b a r wy  
r ó ż o w o - c z e r w o n e j  o odc ien i u ł o so s i o wy m,  a po na d to  obfi te 
z tu sz cz an ie  się n a s k ó r k a  w  pos taci  p i a t ó w  g r u b y c h  i d uż ych  
o r a z  l iczne p r z e c z o s y  .w zg ięciach p a lc ó w i fatdaci i  dłoni  i p o ­
deszew ; z m i a n y  te  u l ega j ą  w t ó r n e m u  z aka że n iu  i p o w s t a j ą  
ropnie o r a z  nacieki .  Co się t y c z y  n a r z ą d ó w  w e w n ę t r z n y c h ,  to 
s t w i e r d z a  się j edy ni e  c z ę s t o s k u r c z  od 140 u d e r z e ń  na minut ę  
w  s tanie; , •spoczynku do 160 w  czasie,  ruchu  lub po dni ecen i a  p s y ­
chicznego.  O d r u c h y  f izjologiczne p r a w i d ł o w e ,  pa t o l og icz ny ch  
b r ak ,  napięcie  mięśni  j ed na k  w y r a ź n i e  obniżone,  a s fe ra  r u c h o ­
w a  wyb i t n i e  u p o ś l e dz on a ;  dz ie ck o p o s t a w i o n e  na  .nogi  lub po ­
s a d z o n e  b e z z w ł o c z n i e  się kładzie,  p r z e w a ż n i e  na bok z p r z y ­
k u r c z o n y m i  ko ńc zyn ami ,  zacliow uje się biernie  i a p a t y c z n i e  
i b a r d z o  s z y b k o  z a p a d a  w  sen.

Obserw-ac ja  szp i ta l na  w y k a z a ł a  s z e r e g  d a l szy ch  o b j a w ów ,  
m ia no wi c i e  n i eu s t anne  pocenie  się catej  powi e rz ch ni  ciata.  w y ­
b i tn y  ś l inotok,  n iechęć  do w y k o n y w a n i a  j ak i chkolwie k r uc h ów 
n i espokojny ,  p r z e r y w a n y  sen.  bóle s t a w ó w  i k oń czyn ,  z w ł a s z c z a

dolnych,  s węd zen i e ,  p ieczen i e  i bo les no ść  s k ó r y  t ak  z nac zna ,  że 
dz iecko  p o d c za s  p r z e r w  w  sp an iu  jes t  w yb i tn ie  niespokojne ,  
ro zd ra żn io ne .  B ad an i e  k r wi  w y k a z a ł o  l e u ko c y t oz ę  (17.000) z nie 
z n a c z n y m  p r z es un i ęc ie m n a  l ewo,  p r z y  r ó w m o cz es ny m  z w i ę k ­
szeniu  i lości  c ia tek  c z e r w o n y c h  do 5,8 mi l i onów o r a z  Hb do 9S, 
co ś w i a d c z y  o z a g ę s z c z e n i u  krwi .  Mo c z  z a w i e r a  ś l a dy  biatl .a.  
Ci śnienie  k r w i  p o d w y ż s z o n e ,  w y n o s i  130 70.

b) C h ło p c z y k a  7 - le tm ego ,  k t ó r y  od  t r ze c h  t y g o d n i  w y k a ­
z o m . św ia t to w s t r ę t ,  b ra k  a p e ty tu ,  osłabienie  i s e n n o ść  i z  tego  
p o w o d u  zo s ta ł  s k i e r o w a n y  do  S zp i ta la  z  ro z p o zn a n ie m  m en ing i-  
t is  basilaris.  W  dniu p r z y j ę c i a  s t w i e r d z o n o :  d z ie cko  drobne ,
de l ika tne ,  cofnię te  w  r o z w o j u  f i zycznym,  l icho odży wi on e,  W y ­
bi tny  świa t low-s t rę t  p r z y  b r a k u  z mi a n  w  n a r zą d z i e  wz ro ku .  
W y r a z  t w a r z y  p r z y g nę b i o ny ,  m a l a  ruchl iwość.  S k a r ż y  się na 
bóle  w  pacliw-inacli  i s t a w a c h  k o l a no w yc h .  S k ó r a  cienka,  w i o t ­
ka.  o zanikte j  podśc i ótce  j es t  w y r a ź n i e  wi lgotna .  R ę c e  i s to py  
i ak b y  obrzękłe ,_ w y k a z u j ą  obf i te  pocen i e  się. Co się t y c z y  n a ­
r z ą d ó w  w e w n ę t r z n y c h ,  to s t w i e r d z a  się j edyni e  p rz y śp i es z en ie  
t ę t na  ( 140 'min. ). Ciśnienie  k r w i  p o d w y ż s z o n e  —  140/60. Układ 
n e r w o w y  b e z - z m i a n .  Mocz  bez  s k ł a d n i k ó w  pa to l og i cznych .  K r e w .  
c. b. 12.800, bez  \ v y r a ź n \ c l i  zmi an  w z o r u ;  c. c z e r w . :  4,2 mil. 
Hb. ;  69. Trzydni ow- a o b s e r w a c j a  szp i ta l na  p o t wi e r d z i ł a  rozpo- .  
znan i e  c h o r o by  S w i f t - F e e r a  w  w c z e s n y m  ok re s i e  i p r zy n i os ł a  
s z e r e g  n o w y  cli c h a r a k t e r y s t y c z n y c h  o b j a w ó w ,  m ia n ow i c i e :  -Za­
c z e rwi en i en ie  s k ó r y  dłoni  i podes-zew z r o z p o c z y n a j ą c y m  się 
t w o r z e n i e m  n a s k ó r k a  o c h a r a k t e r z e  o t rębo w' a t ym,  w z m o ż o n e  
a o gó l mo ne  pocenie  się, n ie s po ko jn y  p r z e r y w a n y  sen,  n iechęć  do 
w y k o n y w a n i a  r uchów,  d ra żl iwość ,  semiośi?,, sk a rg i  na  s w ę d z e ­
nie lub p i eczenie  s k ó r y  dłoni  i p o de s z e w ,  w z m o ż o n y  ś l inotok,  
p r agn ien ie  i b r a k  ł aknienia.

P r z e d s t a w i o n e  dzieci  są d rug im i t r z ec im  p r z y p a d k i e m  c h o­
r o b y  S w i f t -F ee r a ,  s p o s t r z e g a n y m  p r z ez  m ó w c ę .  ( P i e r w s z y  
p r z e d s l a w i t  prele-gent  na  p os i edzen iu  T-W'a p r z ed  5 laty) .  C h o ­
r ob ę  Sw if t  Fe er a ,  z n a ną  t a kż e  p od  n a z w ą  ery t l i ro d e rm a ,  acro-  
dy n iu ,  tropho d erm a to n eu ro s iS ,  uwra ż a  się o be cn i e  za  n e r w i c ę  w e -  
g e t a t '  w n ą  p o cho dze ni a  z ak a źn e go '  p r z y  c z y m  jedni  o k r e ś la j ą  
ją j ak o p o h o m y e lu i s  u k ł ad u  roś l innego,  inni p r z y j m u j ą  istnienie 
sp ec ja ln eg o j adu  n e u r o t r o p o w e g o  z w y b i t n y m  z aj ęc i em  ukt adu  
wrsp ót czu l neg o i r ó w n o c z e s n y m  s c ho r z e n i e m  n i e k t ó r y ch  g r u c z o ­
łó w do kr ewn yc l i ,  ,ź n a d n e r c z e m  i p r z y s a d k ą  m ó z g o w ą  na  czele.  
Wy n ik i  —  niel iczne —  b a d a ń  p o ś m i e r t n y c h  są  n ie j ednol i te ;  opi ­
s y w a n o  z w y r o d n i e n i e  m y e l i n o w e  nerwów- obw-odowycl i  i n e r w u  
błędnego,  k o r z o n k ó w  n e r w o w y c h ,  zwojów- grzbietow-ych,  r o g ó w 
b o c z n y c h  r dz en i a  a naw-et -całego u k ł adu  n e r w o w e g o  o ś r od k o-  
w-ego ( c b ro m a to ly s is  ax ia ł is) .  Z nan e  są t eż  p rz ypad ki ,  w k t ó ­
r y c h  z a r ó w n o  n e r w y ,  j ak  i r dz eń  nie w y k a z y w a ł y  ż ą d n y  cli 
zmian.  Op i sy  S w i f t a  z 1914 r, i F e e r a  z 1922 r., j ak  też  s p o ­
s t r z e ż e n i a  os t a tn i ch  lat  p r z e m a w i a j ą  za  e p i de m i cz ny m  w y s t ę ­
p o w a n i e m  tej chor ob y,  co nie w-ykluczn z r e s z t ą  p r z y p a d k ó w  
s p o r a d y c z n y c h  ( analogicznie  do '.encephaliiis) .  I )oty,chczaso\va 
k a z u i s t y k a  w y k a z u j e ,  że  c h o r o b a  S w i f t - F e e r a  n a w i e d z a  p r ze de  
w s z y s t k i m  d d j 5 $ w  wi eku  z a b a w o w y m  (2—4 .  r ok  życia) ,  z n an e  
są j ed n ak  p r z y p ad k i  u n i em o w l ą t  (od 4 mies i ęcy) .  P o w y ż e j  7. 
r oku  ż y c i a  zdarza:'*',się w y j ą t k o w o .

P r z e d s t a w i o n e  p r z y p ad k i  o d p o w i a d a j ą  ś re dn i o n a tę ż o n e m u  
obraźow-i  c h o r o b o w e m u .  Z d a r z a j ą  się ró wni eż  p r z y p a d k i  p o r o n ­
ne  o n i e d o s t a t e c z n y m  o br az i e  k l in i cznym i o t r w a n i u  ki lkudnio­
wy m,  a  z drugiej  s t r on y  p r z y p a d k i  ciężkie,  z d aleko  p o s u n i ę t y ­
mi  z ab ur z e n i a mi  o d ż y w c z y m i ,  j ak m a r t w i c a  r o g ó wk i  w y p a d a -  
nie z ęb ó w ,  o w r z o d z e n i a  języ ka  i b t on y  ś l uz owe j  ust .  zgorze l  
pol iczków,  pa lców,  zani k potow-iezy tw-arzy i podniebienia  t w a r ­
dego,  w y p a d a n i e  wtoSÓw, p azn ok ci  itp. lub z objaw-ami ze  s t r o ­
n y  u k t ad u n e r w o w e g o  animalnego.  j ak  znies ienie  o d r uc h ów ,  nie­
d o w ł a d y  i zaniki  mięśniow-e.  r u c h y  pląsrfw-icze, opadnięc i e  p o­
wiek.  s t a n y  m a j a c z e n i o w e 1, ' n a p a d y  n a r k o l e p t y c z n e  itd.. Ś m i e r ­
telność,  wy nosi  5 do 10%. W  leczeniu  są  s t o s o w a n e  duże  dawki  
ca lc m m  lac t icum  (do 10 gramów-),  a t r o p i n a  (do 2 m g  dziennie) ,  
jod i s i arka,  t rypaf law-ina a  os t a tn i o  p re par a ty ,  . su l f ami dowe  
i w i ta mi n a  C.

4. Kol. i ’. K i e 1 a  n o w  s k i w y g ło s i ł  w y k ł a d  pt.:  „Nauka  
p o lska  c z y  n a u ka  m i ę d z y n a r o d o w a ? " .

Zdanie,  że  „ n a u k a  j es t  mię dz y na ro d ow- a “ p o w t a r z a  się fczę- 
s t o i przy- l ada  okazj i ,  w a r t o  j ed na k  zas ta no wi ć ,  się głębiej  nad  
r z e c z y w i s t y m  s e n s e m  tego zdania.  Na u k a  jes t  j edną  z dz iedzin 
t w ó r c z o ś c i  d u c h a  ludzkiego,  k t ó r y  wz no si  się d o r'  n a j w y ż s z y c h  
p o z i o m ó w  w  t w ó r c z o ś c i  a r t y s t y c z n e j .  S z t u c e  p r zy p i s u j e  się r ó w ­
nież cechę  . ,międzynarodow-ośc i “ , lecz dz ie lą  sz tuki  p os i a da ją  
w y b i t n e  i ł a t w o  p o z n a w a l n e  p i ęt na  l i a r o d o w e g s w o i c h  twórców-.
I t ak  M a d o n n y  R a f a e l a  mógi  malow-ąe; ty lko  Wioc h,  a m u ­
z y k ę  S z o p e n a  k o m p o n o w a ć  ty l ko  Pol ak ,  n a to m i as t  p iękno  dziet  
sz tuki  j es t  mię dz ynar odow- ą  w ł a s n oś c i ą  catej  ludzkości .  P o d o b ­
nie m a  się r zec z  z n auką ,  i s t nie j ą  n a r o d o w e  szkoły naukowe, -



Nr 3U. r. 1939 POLSKA GAZETA LEKARSKA 647

niemiecka,  f r ancuska ,  w i o s k a  itp., k t ó r e  p r a c u j ą  od mi en n ym i  m e ­
todami ,  nie o dp owi ed ni mi  n ie r az  dla c h a r a k t e r ó w  i i n d yw i du a l ­
ności  i nnych  n a r o d ó w .  W  c ią gu  s t u lat  po l scy  uczen i  p ra co wa l i  
dla  c h w a ł y  nauki  obcej .  N a l eż y  z d ać  sobie  s p r a w ę  z is tnienia 
polskiej  n a r o d o w e j  i o d r ę bn e j  nauki ,  chron ić  i p ie l ę g no wa ć  jej 
i ndywi du al ność .  N a t o m i a s t  w y s t r z e g a ć  się na le ży  b łędnego ,  m o ­
że  n a w e t  t en d en cy j n i e  b łę dn e go  . n t e r p r e t o w a n i a  ha s t a  o „mię-  
d z y n a r o d o w o ś c i  nauki" .

S e k r e t a r z  d o r o c z n y :  T  K ie ianow sk i  

W iad om ośc i b ieżące

O d zn a czen ia  i w ia d o m o śc i  Osobiste.

Doc.  a r  J a n u s z  Z e t y  l a n d  z ' Poznania  zos ta ł  mianowany 
p r o f e s o r e m  U n i w e r s y t e t u  Poz na ń sk i eg o .

Dr  H e n r y k  M  e i s e 1, asys-temt tilii P.  Z. H we L\vo% e 
z os t a ł  m i a n o w a n y  adimiKtem s ł uż b y  z dr owi a .

Zmarli .

W  K a t ow i ca ch  z m a r ł  d r  Ma k sy mi l i a n  H a n k e, dzia łacz  
niepodległościowy' ,  s e n i or  l eka rzy  pol skich na  Śląsku.

K uch  w  t o w a r z y s t w a c h  leka rsk ich  i z j a z d y .

W  P a r y ż u  odb ył  się w  m a j u  br .  M i ę d z y n a r o d o w y  Ko n gr e s  
Pa to log i i  i Or g an i za c j i  P r a c y .  Z gr o ma d zi ł  on wi elu  w y b i t n y c h  
p r zeds ta wi c i e l i  nauki  i m e d y c y n y  p r ak t y c z n e j .  O p r ó c z  g o s p o d a ­
r z y  r e p r e z e n t o w a n y c h  b y ł o  16 p a ń s t w :  w  t y m  z w r a c a ł a  u w a g ę  
l iczna de l egac ja  n i emi ec ka  i wdoska.  Z Po l sk i  b y ł o  d w ó c h  p r z e d ­
s tawicie l i  ( I ns ty t u t  S p r a w  S p o ł e c z n y c h  i Klinika C h o r ó b  S k ó r ­
n y c h  U. J. P. ) .

P r z e d m i o t e m  o b r a d  b y ł y  zaga dn ie ni a  z  r ó ż n y c h  dz iedzin  m e ­
d y c y n y  pracy' .  W  p i e r w s z y m  dniu d y s k u t o w a n o  s p r a w ę  o c h r o ­
n y  z d r o w i a  s p a w a c z y .  A k tu a ln y  t en t e m a t  b y ł  i l u s t r o w a n y  w y ­
c i ecz ką  do s z k o ł y  s p a w a c z y ,  gdzie  młodz ież  w d r a ż a  się od ł a w y  
szkolnej  do b e z p i ec z ny ch  m e t o d  p ra cy .

D u ż e  z a i n t e r e s o w a n i e  w z b u d z i ł y  o b r a d y  w  d r ug i m dniu.  p o ­
ś w ię c o n e  z a w o d o w y m  c h o r o b o m  skóry' .  W e d ł u g  niektóry ch a u ­
torów'  wi ęce j  niż p o ł o w a  c h or ób  s k ó r y  m a  s w e  ź r ó d ł o  w  p r a c y  
z a w o d o w e j ;  du żą  g r up ę  s t a n o w i ą  z w ł a s z c z a  te  s chor zen i a ,  k t ó r e  
są w y w o ł y w a n e  uc zu l en i em s k ó r y  n a  te  ciała,  z k t ó r y m i  się 
robotnik s t y k a  w w a r s z t a c i e  pracy' .  D uż e  z a i n t e r e s o w a n i e  w z b u ­
dzi ł  w  z w i ą z k u  z t y m  r e f e r a t  polski ,  w  k t ó r y m  p o i n f o r mo w an o  
u c z e s t n i k ó w  o.  p o w s t a n i u  i dz ia ła lnośc i  o ś r o d k a  dla l eczenia  i z a ­
pobi ega ni a  c h o r o b o m  z a w o d o w y m  s k ó r y  p r z y  Klinice 1 1  J. P.

O t a t n i  dzień Z j a z du  poświę cony  b y ł  d y sk u s j i  nad  u be zp i e ­
c ze n i em  c h or ób  z a w o d o w y c h .  S ą  róż ne  s y s t e m y  ube zp i ec zen ia  
c h or ób  z a w o d o w y c h ,  s t o s o w a n e  w  róż n yc h  p a ńs t w a c h .  W  nie­
k tór ych .  ł a k  w  Polsce ,  Angli i  i Ni emczech,  pod l ega  u b e z p i ec z e ­
niu t y l ko  ok r eś lo n a  l iczba chorób.  Niew-ątpl iwie ube zp i ec zen i e  
w s z y s t k i c h  ch or ób  z a w o d o w y c h  s t a n ow i  cel, do k t ó r e g o  u s t a w o ­
d a w s t w o  sp oł e cz ne  p o wi n no  dążyć .

R óżne .

Z k r a j - u .
P r z e d  n i e d a w n y m  c z a s e m  Polski  C z e r w o n y  Kr z y ż  obchodzi ł  

20-iecie s w e g o  istnienia.  W a r t o  p r z y  t y m  p r zy p omn i eć ,  że  w  ro­
ku b i e ż ą c y m  p r z y p a d a  75-lecie z a ł oż en i a  C z e r w o n e g o  K rz y ża  
j ako  i ns t ytuc j i  m i ę d z y n a r o d o w e j  i że  t w ó r c ą  C z e r w o n e g o  K rz y ża  
b ył  S z w a j c a r  H e n r y k  Dunant .

W  z w i ą z k u  ze  s t ul et ni ą  r oczn i cą  śmi erc i  wie lk i ego  u czone go  
J ę d r z e j a  Ś ni ad ec ki eg o u n a z a l a  się b r o s z u r a  J a n a  S z y m a ń s k i e g o  
pt.  „ P o g l ą d y  J ę d r z e j a  Ś n i a d ec k i eg o  na  s p r a w ę  a lkohol izmu".  
P r z e d s t a w i o n o  w  niej o b r a z  s to s u n k u  Ś n ia d ec k ie go  do pa lą ce go  
z ag adn i en i a  a lkohol izmu.  Śn i adeck i  jako j eden z p i e r w s z y c h  
z w r óc i ł  u w a g ę  na  s z c ze g ó l ną  s z kod l i wo ść  a lkoholu dla dzieci
i mł odz ież y.  P o g l ą d y  i ego są  b a r d z o  i n te r es u ją ce  i c a ł kowi ci e
a ktua lne .

B r o s z u r ę  w y d a ł o  T o w .  „1 r ze ź w o ś ć " ,  W a r s z a w a ,  O b o ź n a  4.

Nie t r a ć m y  sił i ś r o d k ó w .  Ś w i a d o m o ś ć  n a s z y c h  sil  i g o t o ­
w o ś ć  do o b r o n y  n a s z y c h  g r an ic  nie u p o w a ż n i a  n ikogo do z a ­
n i echan i a  codzi enne j  d r o b i a z g o w e j  pracy'  p r z y s p os a b i a n i a  się do 
w a ż n y c h  z a d a ń  w e  ws ze lk i ch  dz iedzinach.  A m a t n y  j e s zc ze  coś  
n iecoś  do n a u cz en i a  się i do  p r z y g o t o w a n i a .  R o z p a t r z m y  na p r z y ­
k ł ad  t ak  w a ż n ą  dz iedz i nę  jak a p ro wi z a c j a .  J e s t e ś m y  w  t y m  
s z c z ę ś l i w y m  położeniu,  że  nie p o t r ze b u j em y  w y r z e k a ć  się spo­
ż y w a n i a  mas ła ,  nie p o t r ze b u j em y w  ogóle  o g r a n i cz ać  spożycia .

L ec z  c z y  u m i e m y  g o s p o d a r o w a ć  o sz czę dn i e  p r o d u k t a m i  ż y w n o ­
ś c i o w y m i  z a r ó w n o  w  j ad ło da jn i ac h  j ak  i g o s p o d a r s t w a c h  d o m o ­
w y c h ;  os zc zę dn i e  —  to znaczy'  nie skąpo,  lecz tak,  a b y  p r o ­
d u k t y  b y ł y  o dp owi edn i o  do br ane ,  w y z y s k a n e  i a b y  me  m a r n o ­
w a ł o  się icli z b y t  yyiele n a  odpadki .  P o d  t y m  w z g l ę d e m  m a m y  
j e s z cz e  wiele  do n a u cz en i a  się. P r z e d e  w s z y s t k i m  m u s i m y  p o­
z b y ć  się przesądóyy.  J a s k r a w y m  p r z y k ł a d e m  tak i ego  p r z eś ą d u  
j es t  w s t y d z e n i e  się spo_ży w a n i a  k i sz ek  tzyv. c z a r n y  cli, czyl i  
z krwdą —• tanich  i b a r dz o  p o ż y w n y c h .  W  wi elu  r ze źn ia c h  k r e w  
no p r o s t u  w y l e w a  się a lbo co n a j w y ż e j  z u ż y t k o w u j e  się na  n a ­
w ó z  o g r o d n i c z y  lub n a  Klej; m a r n u j e  się w  ten sp os ób  wielkie  
ilości  n i ed oc en ia neg o u n as  p r od uk tu .  Ni eu mi e ję tne  dobi er an ie  
p o t r a w ,  np. s p o ż y w a n i e  m ię sa  tydko z z ie mn ia kami  b ez  j a rzyn ,  
to z n o w u  s a m y c h  m ą c z n y c h ,  r ó wn i e ż  ni emal  b e z  j a r z y n  i s t r ą c z ­
k o w y c h  —  s pr awi a ,  że  w y ż y w i e n i e  się r odz in y r obot nicze j  c zy  
urz ędn icz e j  yv P o l sc e  k o sz t u j e  z a z w y c z a j  d r o go  i nie jes t  c e ­
lowe.  Umi ej ę tn oś ci  d ob ie r an ia  i k a lk u l o wa n ia  j a d ł o sp i só w musi  
n a u c z y ć  się w  Po l sc e  j ak  n a j s z e r s z y  ogół .  Be z  n a b y c i a  tej  umie ­
j ętnośc i  p r z ez  k i e r o w n i c t w a  jadłodajni ,  p r z e z  g osp od y ni e  
i w ogóle p r z ez  k a żd e g o  dor os ł ego ,  u k ł a d a j ą c e g o ► ś w ó j r i  j adł o­
spis  —• na j l ep sze  z a o p a t r z e n i e  k r a j u  w  ży w  no ść  m o g ł o b y  się 
o k a z a ć  nie w y s t a r c z a j ą c e .  Idzie o j ak  n a j w i ę k s z y  p o ż y t e k  z p r z y ­
r z ą d z a n y c h  p r o d u k t ó w  ż y w n o ś c i o w y c h .  Os iągn i ęc ie  t ego p o ż y t ­
ku  z a l e ż y  nie ty lko  od u m i e j ę t n e ś / i  d o b o r u  produktów' ,  lecz t a k ­
że  od w ł a ś c i w e g o  r oz łożen i a  p o s i ł kó w w  czasie.  Jeśl i  n a  p r z y ­
k ł ad  ludzie p r a c u j ą c y  da le ko  od d o mu  b ę d ą  posi lal i  się t ylko 
w e  w c z e s n y c h  g odz in ac h  p o r a n n y c h  i p ó ź n y m  wi e cz o re m,  w  g o ­
dz in ach  z aś  p r a c y  p o p r z e s t a n ą  na  oszukiwmniu głodu k r o m e c z ­
ką  c l i leba, ' tć> ucierpi  n a  t y m  z bi egi em c za s u  i z d r ow i e  ich i w y ­
da jn oś ć  p r ac y .  Na  z aga dn ie ni e  to i t y m  po do b ne  zna l ez i ono już. 
odpowi edzi .  Is tnie je  już  c ał a  w i e d z a  o o d ż y w i a n i u  się —  t r z e ­
ba  wi ęc  z niej j ak  najpi lniej  k o r z y s t ać .  W  polskiej  l i t e r a t ur ze  
f a ch owe j  b r a k  b y ł o  d o t y c h c z a s  w ię k sz e j  p ra cy ,  o b e j mu j ąc e j  c a ­
łość t y c h  s p r a w  i z a w i e r a j ą c e j  d a ne  s z c z e g ó ł o w e  i w s k a z a n i a  
z d z ie dz i ny  o dż ywi an ia .  Ob ec ni e  I n s t y t u t  S p r a w  S po ł e c z n y c h  
wry d a j e  k s i ą żk ę  d r a  E. P a l u c h a  p t . : „ O d ż y w i a n i e  rodzin  r o b ot ­
n i cz yc h  w  f a b r y c e  i w  d o m u " ,  w  k tó re j  a u t o r  o m a w i a  w y c z e r ­
pu j ąc o  z ag adn ie n i e  o d ż y w i a n i a  f a b r y c z n e g o  z w y k ł e g o ,  f a b r y c z ­
nego,  o ch r on n eg o  i d o m ow e go .  W  k s i ążc e  tej p o d a n e  są  r ó w ­
nież, p r z y k ł a d y  t anich j a d ł o sp i só w o pe łne j  w a r t o ś c i  od żywc ze ! ,  
t abl i ce  p r o d u k t ó w  z z az n ac z e n i e m  z a w a r t o ś c i  wi tamin,  t abl ice  
■ze w s k a z a n i e m ,  ile p r o c e n t  d a ne go  p r o d u k t u  o d r z u c a  się p r z y  
p r z y r z ą d z a n i u  j ako  o dpadki  o r a z  s z e r e g  i nnych  danych ,  n i e­
z b ę d n y c h  do r ac j on a l n eg o  g o s p o d a r o w a n i a  ż y w n o ś c i ą  w  domu  
p r y w a t n y m  i w' jadłodajni .  Leka rz - f i z j o l og  i i ka żd y  i n te r e s u j ą ­
cy  się o d ż y w i a n i e m  ze  s t r o n y  n a u k o w e j  z na j dz i e  w  tej p r a c y  
d an e  o w y n i k a c h  b a d a ń  n a u k o w y c h  d o t y c z ą c y c h  w p ł y w u  r ó ż ­
n y c h  r o d z a j ó w  o d ż y w i a n i a  na o r gan izm,  k a ż d y  z a ś  c z ł owi ek  
p r a c y  z na j dz i e  o dp o wi e dź  na> pytanie ,  j aki  spo sób  i r odza j  o d ­
ż y w i a n i a  z ap obi ega - , s padKOwi  sił i s p r z y j a  ntrzy m an i a  s i ę  
w  Stanie pe łne j  zda t no śc i  do pr acy .

O d ż y w i a n i e  się r o b o t n i k ó w  u na s  i za  g r a ni cą  W y n i k i  ba 
dań  budżet ów'  rodzin r ob ot n ic zy c h  s t wi er dz i ły ,  że  im d oc ho dy  
t y c h  rodzin  są  mnie j sze ,  t y m  w i ę k s z ą  rolę w  ich b u d ż e t a c h  o d­
g r y w a j ą  w y d a t k i  na  ż y w n o ś ć .  Os ta t n i o  p r z e p r o w a d z o n a  a n k ie ­
ta  M i ę d z y n a r o d o w e g o  Bi ura  P r a c y  f n a  t e m a t  budżet ów'  r o b o t ­
n i cz yc h  w' r ó ż n y ch  k r a j a c h  p o t w i e r d z a  raz  j e s z c z e  p o w y ż s z ą  
tezę.  p r z y n o s z ą c  c e n n y  m a t e r i a ł  p o r ó w n a w c z y  w skal i  m i ę d z y ­
n a r o d o w e j .  O k a z u j e  się," że  o ds e te k  w y d a t k ó w  na  ż y w n o ś ć  w a ­
ha się w  b u d ż e t a c h  r o b o tn ic zy c h  od 29,5% do  63,9%.  W  Po l sc e  
j es t  on j e d n y m  z n a j w y ż s z y c h ,  bo  w yn o s i  57,2%,  czyl i  w i ę k ­
sz ość  dochodów'  rodz in  r o bo t n ic z y c h  idzie na  z ak up  żywmości .  
W ś r ó d  arty k u łó w ż yw i loś ci owych  n a j w i ę k s z ą  rolę o d g r y w a j ą  
w  pol skich r odz in ac h  r o bo t n ic z y c h  ziemniaki ,  k t ó r y c h  •— w g  
obl iczeń M.  B.  P.  —  s p o ż y w a  się 20-2 kg  roczn i e  na  t zw.  j e d ­
n o s t kę  k o n su m cy j ną .  N a j w i ę k s z e  l iczby sp o ży c ia  z i e m ni a kó w 
w y k a z u j ą  B el go wi e  (220 kg),  którzy '  j ed na k  obo k t ego  s p o ż y ­
w a j ą  wie lk ie  i lości  bułki  (195,4 kg),  m ię sa  (58,5 kg),  nabiału 
(183.4 kg)  i piw'a (73 1). U n a s  n a t om i a s t  z i emniaki  i ż y tn i  clileb 
(159,5 kg.) S t anowi ą  p o d s t a w ę  w y ż y w i e n i a .  P o z a  z ie mn ia kami  
i nnych  W' arzyw i owroców s p o ż y w a  się w Po l sc e  z a l ed wi e
04.2 kg, p o dc z a s  g d y  np. w  S z w a j ca r i i  p r z es z ł o  150 kg.  Ml eka  
p r z y p a d a  na j e d no s t kę  k o n s u m c y j n ą  w' Po l sc e  83,3 1, g d y  w  F i n­
landii  331.6 1 w  Nor wegi i  205.9 1, w  Holandi i  198.8 1 itd. Mni ej ­
sze  od  n a s  l iczby s po ż yc ia  m le k a  w y k a z u j ą  w ś r ó d  z b a d a n y c h  
17 pa ń s t w j edyni e  B u ł g ar i a  i Kolumbia .  T o  s a mo  d o t y c z y  c u ­
kru.  który '  ^ s p o ż y w a n y  jpst  u n a s  yv r odz ina ch  r obo t n i cz yc h  
w  ilości 21,1 kg  na  j ed n os t kę  k o ns u m c y j n ą ,  g d y  w  Sz we c j i
43.2 kg, w' Dani i  35 kg  itd, N a to mi a s t  w  Ni emc ze ch  i w  B u ł g a ­
rii s po ż yc ie  c u k r u  j es t  j e s zc ze  mn ie j sz e  niż u nas.  S poż yc ie  
m ię sa  i r y b  w'aha się w  g ra n ic ac h  od 28,4 kg na  W ę g r z e c h  do
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92,3 kg w  Norwegi i ,  z t y m  z a s t r z eż en i em ,  że  w No rweg i i  o g r o m ­
na  role o d g r y w a  k o n s u m c j a  r yb  (49,3 kg).  W  tej ka tegor i i  sp o ­
ż y c i e  w  P o l s ce  s toi  n a  poz iomi e  śr edn i m,  w y n o s z ą c  51,1 kg, n a ­
t omi as t  u d e r z a  b a r d z o  m a t e  s po ż yc ie  r y b  (4,6 kg).  Ogól ni e  m o ­
ż n a  s t wi e rdz i ć ,  że  w  k r a j a c h  m a j ą c y c h  w ys o k i  s t a n d a r d  ż y c i o ­
wi ' ,  p oż y w i en i e  r o b o t n i k ó w  jes t  ba rdz i e j  z r óż n i c o w a n e ,  w k r a ­
j ach  z aś  ubogich  ba rdz i e j  jednol i te ,  s k ł a d a j ą c e  siy w g ł ówn e j  
m i e r z e  z z i e m n i a k ó w  i c ldeba  r a zo w e g o ,  co o c zy w i ś c i e  odbi ja  
się u j emn ie  na  r o z wo j u  f i zy c z n y m  w a r s t w y  robot nicze j .

P o t r z e b a  w y k w a l i f i k o w a n y c h  b i b l i o t eka rzy .  J e d n y m  z c z ę ­
s to s p o t y k a n y c h  z ja w i s k  w  Po l sc e  jes t  ni edoceni anie  znac ze ni a  
d o b r z e  z o r g a n i z o w a n e j  bibl ioteki  o św i a t o we j ,  b ę dą ce j  c z y n n i ­
ki em w y j ą t k o w e j  wa gi  w  sa mo ks z ta ł ce n iu .  S t a n y  Z je dn oc zone  
A. P „  S z w a j c a r i a ,  k r a j e  s k a n d y n a w s k i e ,  Angl ia  —  na  d o br z e  
z o r g a n i z o w a n y m  s y s t e m i e  b ib l i o t ec zny m b ud u ją  całe  s w o j e  
sz ko l n i c t wo  i p r a cę  o ś w i a t o w ą  w ś r ó d  do ro sł yc h .  w ' ychodząc  z z a ­
łożenia,  ż e  nie m o ż n a  na leżyc i e  pogł ęb i ć  w i a d om oś c i  bez  r a ­
c jona l ne j  obs ługi  o dp ow i ed n ią  ks i ążką .  Bib l i ot eka  —  to mie j sce ,  
gdz ie  z d o b y w a  się p r z e z  s a m o k s z t a ł c e n i e  w ie d z ę  p o t r z e b n ą  
c z ł o w i e k o w i  na c o dz ie nny  u ży te k ,  nie dla d y p l o m ó w ,  ale z po ­
b u d e k  b e z i n t e r e s o w n y c h ,  c zy  też  dla z as p ok o j e n i a  p o t r z e b  
chwi l i ;  w bibl iotece  publ icznej  mile s p ę d z a  się c za s  po p r a c y  
z a w o d o w e j ,  co z w ł a s z c z a  dla p r a c o w n i k ó w  f i zyc zn yc h s t a n o ­
wi  r ac j onal ni e  z o r g a n i z o w a n e  w c z a s y ,  p o gł ęb i a j ące  icii z a i n t e ­
r e so wa n ia .  Rola  b ib l i o t eka rza  w  bibl iotece  m a  z a s a d n i c z e  z n a ­
czen ie  dla p r a w i d ł o w e j  c zyn noś ci  bibl ioteki .  J a k ż e  c z ę s t o  z a p o ­
mina  się u nas  o tym.  że  musi  to b y ć  c z ł o wi ek  o s p e c j a l ny m 
p r z y g o t o w a n i u  f a c ho wy m .  A pr zec ie ż  z ad a n i em  b ib l i o t eka rza  jes t  
z a pe w ni en i e  c z ł o wi e ko w i  w ł a ś c i w y c h  m et od  p ra cy ,  n i ez b ęd n yc h  
w  sa mo k sz ta ł ce n iu .  P o z a  t y m  spe ł nia  o n  w a ż n e  z ad a n i e  w y ­
c h o w a w c z e  pr z ez  u mi e j ę t n y  d o b ó r  l ekt ury ,  p r z ez  bu dz en i e  i p o­
głębi anie  z a i n t e r e s o w a ń  c z y t e l n ik ó w.  Sys tem,  u k ł adu  k si ążek  
w  bibl iotece  s t a n o w i  b od zi ec  i p o d s t a w ę  do  w ł a ś c i w e g o  po ­
r z ą d k o w a n i a  n o t a t e k ;  b ib l io teka  wr e s z c i e  s t a n o w i ć  po wi n na  
o ś r o d e k  i n f o r m a c y j n y  dla całej  okol icy.  T a  k o r z y ś ć  p ł y n ąc a  
z d o b r z e  z o r ga n i z ow a n e j ,  pod f a c h o w y m  k i e r un ki em  bibl ioteki ,  
z os t a ł a  na le życ i e  doc en io na  w  p r a k t y c z n e j  Am e r y c e .  Ka ż d y  
b i b l i ot eka rz  u w a ż a  za  swó j  pu nk t  honoru ,  by  n i gdy  się nie dać  
z a s k o c z j  ć ż a d n y m  p y t an i e m  i s k i e r o w a ć  c zy t e l n ik a  do w ł a ś c i ­
w e g o  ź r ó d ł a  informacj i ,  gdzie  bę dz i e  mó gł  już ł a t w o  w y s z u k a ć  
p o t r z e b n e  m u  dane.  Ja k  wi dz imy ,  z ad a n i a  b i b l io teka rza  nie są 
w c a l e  t ak  ł a t we ,  j ak się to na p i e r w s z y  r zu t  oka  w y d a j e  —  
i w y m a g a j ą  n a l e ży t e go  p r z y g o t o w a n i a  f a ch owe go .  P r a c a  bibl io­
t e k a r s k a  n a le ż y  do j e dn ego  z z a w o d ó w  ba rdz i e j  i n te r e s u j ą c y c h  
i mi łych,  z w ł a s z c z a  dla kobiet .  C z yn n i k i e m  p r z e m a w i a j ą c y m  za 
z w i ę k s z a n i e m  l iczby f a ch owo  p r ze sz k o l o n y c h  b i b l i o te ka r zy  jest  
r ó w n i e ż  okol iczność,  że  w  Po l sc e  s i eć  b ib l i ot eczna  jes t  j e s zc ze  
b a r d z o  n i edo s t a t ec zn ie  r o z b u d o w a n a  i że  z a p o t r z e b o w a n i e  na 
b i b l io t ek a rz y  będzi e  s t a le  w z r as t a ł o .  W  z w i ą z k u  z t y m  z w r a ­
ca  się u w a g ę  o só b z a i n t e r e s o w a n y c h  :ia P r y w a t n e  K o e d u k a c y j ­
ne K u r s y  Bi b l i ot ekar sk i e  Z wi ą z k u  Bi b l i o te ka r zy  Pol ski ch  ( j e­
d noroc zn e) ,  k t ó r e  p r z y j m u j ą  zap i sy  na rok s zk o l n y  1939/40, p o ­
c z y n a j ą c  od 15 c z e r w c a  do 31 s ie rpnia  br.  w  S e k r e ta r i a c i e  
Z w i ą z k u  B i b l io t ek a rz y  Pol skich,  W a r s z a w a ,  K o s z y k o w a  26, tel. 
8-48-75, ' w  poniedzia łki  i c z wa r tk i ,  godz.  TS— 20. Od k a n d y d a ­
t ó w  w y m a g a n e  są :  wi ek  od 18 do 30 ro ku  życia,  m a t u r a  l ice­
a lna lub g i m n a z j u m  ew.  s e mi na r iu m d a w n e g o  t ypu.  podanie ,  ż y ­
c i o r y s  n a p i s a ny  w ł a s n o r ę c z n i e  o r a z  2 fotograf ie.  P i e r w s z e ń s t w o  
p r z y  j e d n a k o w y m  cenz us i e  w y k s z t a ł c e n i a  pos i ada j ą  k a n d y da c i  
z p r a k t y k ą  b i b l i o t eka rsk ą .  O p ł a t a  za  k u r s  w y n o s i  15(1 zł, p ł at ne  
w  r a ta ch  k w a r t a l n y c h .

B e l g i a

W  dniach 5 i 6 c z e r w c a  br.  o db y ł  się w  Liege drugi  W a l n y  
Z jazd  M i ę d z y n a r o d o w e j  F e de r a c j i  U z d r ow is k ,  za ł ożone j  w  roku 
1937 w  Bu da pes zc ie ,  a u k o n s t y t u o w a n e j  na z j e ź dź  i e w  Ber l i ­
nie w  p aźdz ie r n i k u  1938 r. P o r z ą d e k  d z ie nn y z ja zdu  p r z e w i d y ­
w a ł  m. in. u r e g u l o w an i e  p r a w n e  s t a n o w i s k a  m a s a ż y s t ó w  i m e ­
tod m a s a ż u  w  r ó ż n y ch  kr a j ach ,  na s t ępn i e  p r o j e k t  k ur su  d o d a t ­
k o w e g o  dla d y r e k t o r ó w  u z d r o w i s k  i kąpiel isk,  s p r a w ę  M i ę d z y ­
n a r o d o w e g o  Ko n g r e s u  U z d r o w i s k o w e g o  w P a r y ż u ,  s p r a w ę  w y ­
da nia  p r o s p e k t u  z b i o r o w e g o  z d r o j o w i s k  i inne k w e s t i e  b ieżące .  
Z ja zd  p o ł ą c z o n y  b y ł  z o d b y w a j ą c ą  się w  t y m  s a m y m  czas ie

w  Liege  M i ę d z y n a r o d o w ą  W y s t a w ą  W ó d .  na  k tó re j  de legac i  
b a l n e o l o d zy  mogli  z a p o z n a ć  się ze  s p r a w a m i  b i eżącymi ,  z w i ą ­
z a n y m i  z b a l neo l og ią  i balnewtechuiką.  R ó w n o c z e ś n i e  o db y ł  się 
w  Liege  M i ę d z y n a r o d o w y  Tydzień W o d n y .

A n g l i a .
W  r. 1938 Angielski  C z e r w o n y  Kr z yż  u sk ut e cz n i ł  p r z e w ó z  

23.00(1 c hor ych ,  a  j ego  z a k ł a d y  do pr ze t ac za l i  k r wi  w y k o n a ł y
6.60(1 pr ze t ocz eń .

N i e m e  y.
W  Berl inie o d b ył a  się n i e z w y k ł a  w y s t a w a  pt. „ L e k a r z  j ako  

m a l a r z  i r zeź bi a r z" .  Po  r a z  p i e r w s z y  l e ka r ze  publ icznie  p r z e d ­
stawi l i  s w o j e  dzie ła  sztuki .  W y s t a w a  ob j ęł a  140 w y b r a n y c h  
e k s p o na t ów .

A u s t r a l i a .
S t a t y s t y k i  u n i w e r s y t e t ó w  a us t r a l i j s k i ch  w y k a z u j ą ,  że  w  Au­

st ral i i  I s tu d e n t  n a  250 p o św ię c a  się s t ud io m lekarski m,  I na 
150(1 d e n t y s t y c e ,  1 na  600 a d w o k a t u r z e ,  1 n a  800 s t ud i om i n ż y­
nierskim.

J a p o n i a .
C e s a r z  z okazj i  ś w i ę t a  do mu  p a n u j ą c e g o  p r z e k a z a ł  pól  mi ­

liona j e n ó w  na  w a l k ę  z gruźl icą .

K o m u n ika t .

W  końcu  lipcfi br.  o dbędzi e  się w s t ol icy  Finlandi i ,  w He l ­
sinkach,  XXII M i ę d z y n a r o d o w y  K o n gr e s  P r z e c i w a l k o h o l o w y .  
Z K o n g r e s e m  b ę d ą  p o ł ą c zo n e  z j a z d y  spec ja lne ,  j ak np. m ł od z ie ży  
a b s t y n en c k i e j ,  k o l e j a r z y  itp.

Oficjalni  de legac i  z Po l sk i  w y g ł o s z ą  r e fe ra ty .  Prof .  G u s t a w  
Szulc.  nacz.  d yr .  P a ń s t w o w e g o  Z ak ł a d u  Hi gi eny w yg ło s i  „ S p r a ­
w a  a lkohol izmu na ws i" ,  a red.  J a n  S z y m a ń s k i  ,,Z d z i e j ó w  walki  
z a lk oh ol izmem w  Polsce" .

P r o g r a m  Ko n g r e s u  o b e jm u j e  49 r e f er a t ów.  P r z e w i d z i a n y  jes t  
s z e r e g  w y c i e c z e k  i p r z y j ę ć  of icjalnych,  np. u P r e z y d e n t a  R z e ­
c zypos pol i te j  Fińskiej  Kyós t i  Kallio, k t ó r y  j es t  od wielu lat  a b ­
s t y ne n te m .

P o p rz e dn i  XXI M i ę d z y n a r o d o w y  Ko n gr e s  P r z e c i w a l k o h o l o ­
w y  o b r a d o w a ł  w  W a r s z a w i e  w  1937 r.

Mi mo n i epe wn ej  s y t ua cj i  po l i tycznej  n a l eż y  p r z y p u s z c z a ć ,  że 
K o ng r es  w  He l s i nk ac h  bę dz i e  r ó wn i e  l icznie o be s ła ny ,  j ak Kon ­
g r e s  w  W a r s z a w i e .

R e d a k c ja  o t r z y m a ła

T o w a r z y s t w o  Do r aź ne j  P o m o c y  L e k a r sk i e j  —  S p r a w o z d a ­
nie za  r ok  19.38. W a r s z a w a  1939.

M ies ię c zn ik  B ib l io teka  L eka rska .  Nr  5. 1939. W y d .  N a u k o ­
w e  „ W i ed z a" .

/<. B en sa u d e :  Ma lad ies  de  Tintest in.  W y d .  Masson,  P a r y ż
1939. C e n a :  90 fr.

/•'. N obecour t  i L. Bubonnci.x:  L e s  e nf an t sTe t  les j eu ne s  gens  
anormauK.  W y d .  Masson ,  P a r y ż  1939. C e n a :  70 fr.

J .  P ara f:  La  t ub er e u l os e  du c ob ay e .  W y d .  Masson.  P a r y ż
1939. C e n a :  30 fr.

L. D ćrobert:  L es  t ro ub l es  de  la t hermo reg ul a t io n .  W y d .
Masson.  P a r y ż  1939. C e n a :  60 fr.

J. C as ta igne  i P. Dodel:  F l e m e n t s  de phys i ol ogie  clinitiue de
Tapparei l  c i r cula to i re .  W y d .  Masson ,  P a r y ż  1939. C e n a :  27 fr.

H. H a im o r ic i :  L es  o ce l us i ons  a r t e r i e l le s  a igu es  des  iiieni-
bres .  W y d .  Ma ss on ,  P a r y ż  1939. C e n a :  26 fr.

L. Clir is tiaens:  La  rechorche  de  la p a te rn i t e  p a r  les g r ou-
pes  sangui ns .  W y d .  Masson.  P a r y ż  19,39. C e n a :  26 fr.

W . T e r a je w ic z :  P r a c a  w  szpi ta lu p s y c h i a t r y c z n y m  a higie­
na psyc hi cz na .  Odb.  z „Hig.  Ps ych . " .  1938.

W . T e ra je w ic z :  Op ie ka  p o z a z a k t a d o w a  rv C h o r o sz c zy .  Odb.  
z „Now.  Ps ych . " .  19.35, Z. HI— IV.

H. W  g ier:  Z dz ie j ów e tyki  w ś r ó d  l e k a r z y - Ż y d ó w  w c z e s n e ­
go i p óź n eg o  ś r e dn io wi ec za .  Odb.  z „ W a r s z .  Czas .  Lek . “ . Nr
16— 18. 1939.

H. IUgier:  Z teki l e k a r z a - o p t y m i s t y .  Odb.  z „ M e d y c y n y
i P r z y r o d y .  Nr  V. 19.39.
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